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Pik. Sławek na czele nowego rząd 


złożył wczoraj przysięśę p. prezydentowi Rzpliicj 
Minister Kwiatkowski - chwilowym kierownikiem min. przem. i handlu 


W odpowiedzi na powołanie do gabinetu pp. Prystora, Czerwińskiego i (ara 
opozycja zwróci się do.p. Prezydenta © zwolanie sesji nadzwyczajne) 
Bójka przy pomocy pięści i pałki gumowej ma sali sejmowej 


UDERZYŁ GO PIĘŚCIĄ W MARSZAŁKA POLSKI JÓZEFA 
TWARZ. 


Nr . 86. Ovłata pocztowa uiszczon 


Redakcja i Administracja Piotrkowska Nr. 101. — — 
Redaktor przyjmuje od godz. 5-ej — 7-ej wieczorem. | m 


Polici. > j zaprosił na rozmowę prezy-|druki sejmowe wśród grobowej j 
Policja strzeże sejmu os aa m bach po-|eiszy. Ani jeden okrzyk, uni PIŁSUDSKIEGO — ministrem 
Warsz. kor. „Głosu Poranne-|siów Sławka i Kościałkowskie- | jedno słowo protestu. PA) piain na sjeny wopo 

Dzień wczorajszy przyniósł na ) poseł Wyrzykowski i prosi ojski ta, ministrem sprawiedliwości, 

reszcie oczekiwane od szeregu Kompromis przyjęcie wniosku komisji bud| WYJĄŁ GUMOWĄ PAŁKĘ | p.RA SŁAWOMIRA CZERWIN- 
tyrodni rozstrzygnięcie w panu| - | żetowej, fej samej komisji, naj! rozdawał nią uderzenia na pra | SKIEGO — ministrem Wyskóć ra 
jącym poważnym konflikcie. Po tej konferencji gruchnęła | której BB. przed kilkoma dnia-| wo I lewo. Po pewnym czasie lgijnych 1 oświecenia publicznego 
Całą uwaga skierowana była jście | mt urządziło bezprzykładną a-|następuje uspokojenie, sala PU-| DRA LEONA JANTA - POL 
ną sejm w związku z-zapowie-|fego rodzaju, IŻ pora porząd. | wanturę, some: |,, _ |CZYŃSKIEGO — ministrem rol 

Poset Piłsudski 


Głosowanie PSW ZZZRE NE INŻ. ALFONSA KAHNA — mi 
| fo przemówienią posła Wy- SSJ nistrem komunikacji 
rzykowskiego, które trwało je] Podczas, gdy w sejmie likwi| PROF. D-RA MAKSYMILJANA 
dna, minutę; izba przystąpiła w|dowano zajście, desygnowany | MĄTAKIEWICZA — ministrem ró 
milczenin dó głosowania, W|ua premjera poseł Jan Plłsud- | b6} publicznych, 
„gi JEBIE w | PARU Kerar ALEKSANDRA PRYSTORA — 
PRZ TKIE |przæz p. prezy i : 
AJOS Po dłuższej konferencji poseł RZ pracy i opieki społecz 


komisji budżetowej, a więc po-| Jan Piłsudski ) 
oi w mocy skreślenie fun-| ZŁOŻYŁ MISJĘ TWORZENIA PROF. D-RA WITOLDA STA- 
NIEWICZA — ministrem reform 


wego pi 
LICZNE ODDZIAŁY POLICJŁ| Pogłosku „okazałą się słusz- 
UZBROJONE OD STOP DÓ|na. Poseł Sławek zawiadomił 
GŁÓW Z MASKAMI GAZO-|klab, że udaje się na Zamek, 
WEMI. 

Rano rozpoczęło się posiedze r iedzenia 
nie klubu BB. Wszyscy posło- Przebieg PODA 
wie z tego kluba obsadzili|j O godzinie 11 minut 5 wszedł 


7 Š duszur eprezentacyjnego mini- . 
przedsionki wewbętrzat, wto-|na salę marszałek Daszyński. zadek: 
dace do trybuny marszałka. | Sala jest przepełniona, na galer- ZE a Gaia ta Płk. Sławek rak SEREA 
Zdawało się, że awantura wisi|ce pustki, gdyż kancelarja sej-| Y su p ssj + Bor dej 1 więć, 
w powietrzu. Tymczasem około| mowa wydałą znikomą sęk s van aaa E EA H premjerem re. mał, EUNA AE 


sejmowy, dyrektor  bibljoteki | pytanie, co będzie. 
sejmowej, poseł Kołodziejski' P. marszałek zaczął czytać 


Po zakończeniu głosowania gz | że a egg yat: TUSZEWSKIEMU, posłowi nad- 
marszałek Daszyński po złoże- OTRZYMAŁ MISJĘ TWORZE- zwyczajnemu i ministrowi pełno. 


ŻE ode, gy” Poseł Sławek udał się doj w<zierskim į ministerstwa przemy 
Belwederu, gdzie po rozmowie słu i handlu inż, EUGENJUSZO 
Bójka n li z marszałkiem Piłsudskim ` | WI KWIATKOWSKIEMU, postoi 
ojka na sat ZOSTAŁA USTALONA * LISTA |wi na sejm Rzeczypospolitej. 
NOWEGO GABINETU. O godz. 7 min. 15 członkowie nè 


Gd Iko arszałek wy- ; 
| mj sali p” Dobrzański O godz, 7 po poł. prezydent | wego gabinetu złożyli przysięgę 
(BB.) z Krakowa podszedł do Rzeczypospolitej podpisał NA-| pa zamku. 
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CA NIEDRZEMAKALNE 


a EPEGE 


posła Rybarskiego i stępujący dekret. 
Lista gabinetu Dekret 
Światło zgasło, motor stanął? 
s ,||sła do sejmu Rzeczypospoliłej w| O godzinie 7 min. 20 poseł pułk. 
Warszawie, Sławek Jako premier kontrasygne 
Pogotowie elekiryCZne | 
dyżury przez całą dobę, w ||nistrów. Równocześnie na wniosek | DEKRET O ZAMKNIĘCIU SESW, 
y mianuję pp.: PARLAMENTU, 
b Haprawa natychmiastowa n ministrem spraw wewnętrznych, | CHENETUNEUTZWWCWNNCZZWA 
AUGUSTA ZALESKIEGO, sena 
a 
powrocie =| ORYGINALNYCH DYWANÓW PERSKICH 
Adwokat CESSA 1 S EER A 
CENY BARDZO NISKIE 
przeniósł kancelarię m 
na ul. Narufowicza 56 Otwarta od godz. 9 rano do 8 wiecz. W niedziele otwarta. 
front li p. 818 


| o- zamknięciu sejmi 
imi delet. 120-17 |, 27m meine simta o iTA 
Mianuję pana prezesem rady mi | wał 
w niedziele i święta. . 
HENRYKA JÓZEWSKIEGO — który brzmi jak następuje: 
| N 
Plotrkowska 10 WIELKA WYSTAWA 
Mihal Menasse ŁÓDŹ, GRAND-HOTEL w MAŁEJ SALI 
Zwiedzanie nie obowiązuje do kupna. 
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Upadek koalicji w Niemczech 


Dwa lata nie było w Niem- 
tzech przesilenia. W marcu 
roku 1928 rozpadła się koalicja 
tentrowo - prawicowa (t. zw. 
„Biirgerblock*), na której czele 
stał kanelerz Marx, a w dwa 
miesiące potem, 20 maja, odby- 
ły się wyhory do Reichstagu, 
przeprowadzone przez urzędują 
cy tymczasowo gabinet Marxa. 

Wyhory te przyniosły zwycię 
stwo socjaldemokratom, którzy 
weszli do nowej izby w imponu 
jącej liczbie 153 mandatów (na 
490). Jasnem było, że na czele 
rządu stanąć musiała zwycięska 
socjaldemokracja, Utworzył się 
gabinet „wielkiej koalicji*; za- 
siedli w nim przedstawiciele s0- 
cjalistów, centrum, „ludowców“ 
(Volkspartei, dawni nacjonal-li- 
berali), demokratów i bawar- 
skiej partji ludowej, Był to ga- 
hinet koalicyjny, kierowany 
przez socjalistów, którzy objęli 
4 najważniejsze teki: finanse 
(Hilferding), sprawy wewnętrz- 
ne (Severing), pracę (Wissel) i 
kanelerstwo (Müller - Franken). 

Koalicja ta nie mogła być 
trwałą, mimo, iż minister Seve- 
ring zapowiadał wtedy, że ma 
ona zamiar rządzić 4 lata, to 
znaczy przez całą kadencję (zda 
je się, że sam nie wierzył w to, 
ro mówił), Współpraca socjalde 
mokracji, flankowanej z lewej 
strony przez silną partję komu- 
nistyczną, z konserwatywną spo 
łecznie Volkspartei, przedstawi- 
sielką interesów wielkiego kapi- 
tału finansowego 1 ciężkiego 
przemysłu (filarem Volkspartei 
był Hugo Stinnes), w dzisiej- 
szych trudnych, sprzecznościa- 
mi klasowemi najeżonych wa- 
runkach nie byłą rzeczą łatwą i 
długo trwać nie mogła; tembar- 
dziej, że Volkspartei, nie ehcąe 
kię zbyt silnie angażować, nie 
weszła w skład koalicji rządo- 
wej, a dwaj jej członkowie 
Strsemann i Curtius) zasiedli w 
rządzie nie z ramienia partii. 
lecz w swojem własnem imie- 
niu. 

Póki żył Stresemann (zwolen: 
nik współpracy z lewicą), robił 
on, co mógł — nieraz „ze skóry 
wyłazi — aby ułatwić ży- 
cie rządowi Miillera; musiał nie 
raz paraliżować reakcyjne zapę 
dy swojej partji, która, siedząc 
w rządzie „jedną połową ciała“ 
rzucała mu pod nogi ciężkie kło 
dy. Dziś, gdy Stresemanna już 
niema, niema ezłowieka, który. 
by mógł powstrzymać „ludożer 
„sów“ od ich antydemokratycz- 
nych zapędów. 

Upadek „wielkiej koalicji“ 
był kwestia czasu. Sprzeczności 
między socjalistami a „tolks- 
parteilerami* (ostatnio mieli 
oni w rządzie swojego zaufane 
go człowieka, Moldenhauera, 
ministra finansów, który zajął 
uiedawno miejsce Hilferdinga) 
zaostrzyły się ostatnio na tle 
spraw finansowych. Reforma fi 
nansowa (das Finanzplan) stała 
się tym kamieniem, © który roz 
biła się wreszcie koalicja Miilie- 
ra po nadspodziewanie długim. 
bn blisko 2-lctnim żywocie. 


Volkspartei, wrażliwa 


stwa rohotniczego, 
się pogodzić 


na | lista, Wissel, wypowiedział się 
punkcie podatków i nstawodaw | przeciwko kompromisowi. 


Na 


nie mogła | posiedzeniu socjalistycznej frak 
z socjalistyczną cji Reichstagu zwyciężył punkt 
koncepcją reformy finansowej. | widzenia Wissla, 


Kompromis 


Socjaliści, związani z proleta- | finansowy został odrzucony gło 


rjatem i związkami zawodowy-|sami prawie całej fr 
mi, nie mogli pójść na zbyt wiel| ciw 3-m: Miillera, Sev 


kie ustępstwą 


ji prze- 
nga i 


wohee rzeczni- | Schmidta. Wissel, związany ści- 


cy: centrum, Volkspartei, demo 
kracł, 


W każdym razie jest wykłu' 


partja „gospodarcza*,| czone, aby Brüning miał utwo- 


bawarscy ludowcy i grupa po-|rzyć rząd większościowy. Będzie 


słą Treviranusa 


(nacjonaliści | to gabinet „kadłubowy*, 


nie 


którzy zerwali z Hugenbergiem) | posiadający stałej większości w 


zespół ten, łącznie z paru mniej 
szemi grupkami, ma przeszło 
dwieście głosów w Reichstagu; 
daleko mu jednak do większo- 


ków wielkiego kapitału. Koali-|śle ze związkami zawodowemi, ści, która wymaga 250 głosów. 


tja musiała pęknąć, 


przeforsował ich stanowisko w 


Faktem jest, że kanclerz Miil- | partji socjalistycznej, 


ler do ostatniej chwili staral 
się uratować koalicje. Zgodził 
się on na kompromisowy pro- 
jekt reformy finansowej, wysu- 
niętej przez centrum; poparli 
go socjalistyczni ministrowie 
Severing i Robert Schmidt (mi- 
nister gospodarki), 


natomiast | „małej 


Po upadku wielkiej koalicji 


inicjatywa przechodzi w ręce 
Centrum. Przywódca jego, dr, 
Brüning, ma tworzyć nowy 
gabinet, Jakiż to będzie gabinet? 


Może to być 
koalieji* 


Podobno dr. Briining spekulu 
je na nowy rozłam w Deutsch- 
nationale Partei Hugenberga. 
Słychać, że zamierza zapropono 
wać tekę nacjonaliście Schiele- 
mu (przywódca Landbundu), 
który niezupełnie się zgadza ze 


swoim szefem, Hugenhergiem. 


tylko gabinet| Pytanie tylko, ilu posłów zde- 
stronnietw | cyduje się „zdradzić* dyktato- 


minister pracy, również socja-|środka i umiarkowanej prawi-|ra partji nacjonalistycznej? 


parlamencie; los jego hędzie 
zależny od prawego (nacjonali- 
ści) lub lewego (soejaldemokra- 
ci) skrzydła Reichstagu. A za- 
tem i jego. los nie będzie pew- 
Dy.» 

Pierwszym problemem, z któ- 
rym musi się uporać nowy ga- 
binet, będzie załatwienie refor- 
my finansowej. Jeżeli projekt 
rządowy nie zostanie uchwalo- 
ny przez Reichstag, to prezyden 
towi Rzeszy nie pozostanie nic 
innego, jak rozwiązać parla- 
ment i rozp'sać nowe wybory. 

R. W. 


Nowy śŚabinećł niemiecki 


Dziś listę ma podpisać prezydent Hindenburg 


Minister Reichswehry 


BERLIN, 29, 3. (PAT). Dziś o 
godz. 7 wieczorem dr. Breunning 
przyjęty zosłał przez prezydenta 
Hindenburga, któremu złożył spra 
wozdanie z przebiegu  dotychcza- 
sowych pertraktacji w sprawie u- 
tworzenia nowego rządu. 

Według ostatnich informacj, Fi 
sta gabinetu, jaką dr. Breunning 
przedstawi prezydentowi Rzeszy, 
zawierać będzie następujące kan- 
dydatury! 


Kanclerz 


DR, BREUNNING 
(centrum) 


Sprawy zagraniczne — dr. Cur- 
tius (Niemiecka partja ludowa), 


Sprawy wewnętrzne i tereny 
okupowane 


DR. WIRTH 
(centrum) 


Finanse 


MOLDENHAUER 
(niemiecka partja ludowa) 


Sprawiedliwość 


DR. BREDT 
(partja gospodarcza) | 


Gospodarstwo dr. Dietrich (sen. || 


trum). 
Praca 


Se AR] 
DR. STEGERWALD 
(centrum) 


Wyżywienie 


SCHIELE 
(niemiecka partja narodowa) 


Komunikacja 


cra "= £ | 
VON GUERARD 
(centrum) 


) 
( 


SCHAETZEL 
(bawarska partja ludowa) 


ranus (niemiecka partja narodo« 
wa), 

BERLIN, 29, 3. (PAT). Widoki 
utworzenia gabinetu Breunninga 
w skład którego weszłaby część 
prawicy z prezesem Landbunda 
Schielem na czele — przybierają 
kształty realne. Na specjalną uwa 
gę zasługuje kandydatura Schiele- 
go, który miałby otrzymać tekę 
rolnictwa. W czasłę konferencji 
z dr, Breunningiem Schiele wysu 


re odbiegają daleko od programu 
rządu kanclerza Miillera, aprobo- 
wanego przez prezydenta Hinden- 
burga, W związku x postulatami 
swemi co do przyszłej polityki 
wschodniej rządu Rzeszy, Schiele 
domagał się, aby tekę spraw zæ 
granicznych objął nie Curtius, 
iecz przywódca grupy konserwa- 
tywnej, Treviranus, będący prze- 
ciwnikiem umów haskich a przede 
wszystkiem układu z Polską, Prze 
ciwko temu żądaniu wystąpiła 
niemiecka partja ludowa, 

Gabinet, do którego należeć będ 
dzie Schiele, napotka na silną i 
ostrą opozycję Socjal - demokra. 


Minister bez portfelu — Trevi. | tów. 
EEJREPIAZ" JE TECT OTFEE A E ZIZZÓWZ ZZ OT TEE 


Niemieckie towary do Polski 


Co będzie mogła Rzesza sprzedawać na mocy 
traktatu 


WARSZAWA, 29 III. (WIP). 
Według ogłoszonego aneksu 7 
do traktatu handlowego, w 
myśl którego Niemcy otrzyma- 
ły między innemi następujące 
kontyngenty roczne na towary 
zakazane do przywozu do Pol- 
ski (obliczenia w kwintałach): 
kasza 12500, jabłka świeże 
2000, winogrona świeże 2500. 
suszone i suche owoce 1000. 
śliwki suszone i suche 100%, 
konserwy owocowe i warzyw- 
ne 9000, konserwy inne 3000, 
wina w heczkach 4500 hektoli- 
trów, wina butelkowe gronowe 
3000 hektolitrów, wina szam- 
pańskie 20 tys. butelek, sery 
1660, ryby 15 tys., ryby nieo- 
pakowane herm. 3000, futra 
6000, obuwie lakierowane 500. 


drzewa żyjące 7000, szyby tu: 
strzane 6000, kosmetyki 425, 
mydła 1400, fortepiany I piani- 
na 1 tys. sztuk, pozytywki 
3500 sztuk, samochody osoho- 
we 12 tys. kwintali, motocykle 
2 tys.. tkaniny baw. bielone 
550, merceryzowane 2000, me 
bloweę 200, Iniane 300, jedwab 
ne 100, półjedwabne 150, dy- 
wany 550, wyroby dziane, 


920009060200 
MŁE K © 


wprost od krowy (ciepłe, pełno: 
tłuste) 


z folwarku Poznańskich z dostawą 
do domu w oddzielnych zapieczęto=* 
wanych bańkach w dowolnej ilości 
(od 1 litra). Zgłoszenia: Piotrkowska 
40 do p. Hermana od 10—12 i od 
4—6 po poł. lub telefonicznie 172-90 

w tychże godzinach. 25 
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Pik. Sławek na czele nowego rządu 


(Dokończenie) 


Na podstawie art, 25 konstytu- 
cji zamykam z dniem dzisiejszym 
sesję zwyczajną i budżetową sej. 
mL 

Na podstawie art, 37 konstytu- 
eli zamykam z dniem dzisiejszym 
sesję zwyczajną i budżetową se- 
aatu. 

Warszawa, 29 mafca 1930 r. 

Prezydent Rzeczypospolitej 
(=) MOŚCICKI 
Prezes Rady Ministrów 
(2) W. SŁAWEK 


P, Bartel zrobił swoje... 


Charakterystycznem jest, że do 
nowego rządu nie wchodzi p. Bar- 
tel. Słusznemi okazały się przewi- 
ływania, iż 

p. BARTEL UŻYTY BYŁ 

WYŁĄCZNIE 
dla przeprowadzenia w sejmie bu- 
dżetu. Trzeba przyznać, że misja 
ła udała się w zupełności. 

Pewną zmianą tonu w pierw- 
szych tygodniach urzędowania o- 
raz  posunięciami  personalnenii, 


zresztą drugiego rzędu, potrąfł | ministerstwa wskazuje na to. się grupy demonstrantów z pod | 


obłaskawić „Centrolwa', Sukces 
opozycji sejmowej polega bez- 
względnie na tem, że marszałkowi 
udało się doprowadzić do pos'e- 
dzenia sejmu w okresie, w któ- 
rym leszcze rządu nie było. Suk- 
ces to jednak raczej formalny, 
gdyż skład gabinetu jest wyraź- 


30.11 — „ano5 FORANNY” —1930 


Według wersji, zasługujących 
na wiarę, w ciągu popołudnia mia 
ła nastąpić zmiana na stanowisku 
ministra spraw wewnętrznych, Po- 
seł Sławek skłonny był powie- 
rzyć to stanowisko 

GEN, SKŁADKOWSKIEMU 
Jednakże po porozumieniu się 
marszałka Piłsudskiego z minl- 
strem Józefskim zdecydowano że 
p. Józefski wejdzie w skład gabl- 
netu pułkownika Sławka. 


Marsz. Piłsudski 
jest niezadowolony 
z min. Kwiatkowskiego 


Uderzającym jest fakt, żę do- 
tychczasowy minister przemy- 
słu i handlu p. 


OBECNIE KIEROWNIKIEM 
MINISTERSTWA, 
Jak się dowiadujemy, stało 


się to wskutek tero. że marsza- | 


jlek Piłsudski niezupełnie jest | 
ządowolony z pewnych frag-| 
mentów traktatu handlowego z 
Niemcami. Mianowanie p. 
Kwiatkowskiego kierownikiem 


ze 
POZOSTANIE ON NA TEM 
STANOWISKU NIEDŁUGO. 
Opozycja zażąda 
zwołania sejmu 


W sejmie wiadomość o no- 
wym gabinecie p, Sławka uwa- 
Żana jest jako powrót do ery 


nym 
DOWODEM ZLEKCEWAŻENIA Świtalskiego. 


SEJMU, 


We wtorek mają się zebrać | botnikać, poseł Dubois. 


Dziennikarze u marsz. Daszyńskiego 


Kwiatkowski | 
został mianewany | 


kluby, aby naradzić się nad 
wytworzoną svtuacia, Nie ule- 
ga wąfpliwości, że w niedale- 
kiej przyszłości opozycja sej 
mową zwróci się de p. prezy- 
denta z 


ŻĄDANIEM ZWOŁANIA SESJI 


nadzwyczajnej, Trudno nara 
zie przewidzieć w jaki sposób 
zagadnienie to zostanie zała- 
twiome. Wszystko jednakże prze 
mawia za tem, że czynniki de- 
ceydujące odpowiedzą na nie 

ROZWIĄZANIEM SEJMU I ZA 
RZĄDZENIEM NOWYCH WY- 

BORÓW. 


Na herbatce 


W dniu wczorajszym rząd 
in corpore zebrał się na her- 
batce u znanego adwokata p. 
Paschalskiego 


Demonstracje 


W związku z rozgrywające- 
mi się w ciagu dnia wezoraj- 
szego zajściami w godzinach 
wieczornych po mieście snuły 


Shampoo Elida daje obfitą 


szkodliwej dla włosów: sody. 
znaku P. P. S. Na Placu Wa-| Shampoo Elida w opakowaniu 
reckim zebrał się tłum ludzi. 


Gdy policjant aresztował jed 
nego z mówców, zebrani ujęli 
się za nim, rzucili się na poli- 
ejanta, usiłując odbić areszto- 
wanego. Do tej grupy starały 
się przyłączyć inne grupy de- 
monstrantów, którym się to je- 
dnak nle udało. Na ezele de- 
monstracji stał redaktor „Ro- 


Z półtora na 4 


WARSZAWA, 29, 3. (PAT). — 
Sąd apelacyjny w Warszawie roz- 
|patrywał w dniu wczorajszym 
| sprawę członków związku młodzie 
ży komunistycznej, aresztowanych 


Budżcí przestał być deficytowym, po słsreśleniu |= biu w Łodzi. W liczbie 


przez ścjm 19 milj. złońych 


WARSZAWA, 29, 3, (PAT). — 
Dziś marszałek Daszyński przy- 
jął w swym gabinecie przedstawi- 
cieli prasy, którym na wstępie 
oświadczył, że pragnie podzielić 
się kilku uwagami, aby wyjaśnić 
ło, co było i zapobiec komenta. 
rzom, może zupełnie niepożąda- 
nym. 

Odbycie dziś posiedzenia sejmu 
— oświadczył marszałek — nie 
było ani rewolucją antypaństwo- 
wą ani nie wywołało takiego 
sprzeciwu, któryby miał charak- 
ter opozycji. Opozycja dla każde. 
go państwa — ciągnął dalej mar- 
szałęk — a zwłaszeza dla tak mło 
dego państwa jak nisze musi być 
uważana za ciężką chorobę, To 
też zwołując dzisiejsze posiedze- 
nie marszałek liczył się ze zmy- 
słem państwowym _ wszystkich 
stronnictw, Muszę dodać—podkre- 


śla dalej marszałek — że przedsta 
wiwszy panu prezydentowi spra- 
wę zwołanca dz'siejszego posiedze 
uła, spotkałem się ze ściśle kon- 
stytucyjnem stanowiskiem pana 
prezydenta, Pan prezydent ani jed 
nem słowem nie zajął} stanowiska 
niekonstytucyjnego. Dalej marsza- 
tek podkreśla, że uchwalenie w 
terminie prel minarza budżetowe- 
go fa rok 1930-31 ustała jego 
moc prawne, co dla państwa jest 
rzeczą pierwszorzędnej wagi. Nie- 
załatwienie ustawy budżetowej 
mogłoby być punktem wyjścia dła i 
Każdej opozycji co do Kwestjono- 
wanią podstaw mocy budżetu. Dla 
tego też pokojowość budżetu jest 
dla państwa rzeczą pierwszorzęd- 
ną. Budżet uchwalony dz:ś przez 
seim, nie jest deticytowy, gdyż 
skreślong 10 m'ljonów na drogi i 
9 milionów na bezrobocie razem 


Qzytelniczki i Czytelnicy „MOJE- 
40 GŁOSIKU* spotykają się w 
Teatrze Miejskim (Cegielniana 63) 
na wielkiej rewji dla dzieci p. t, 


MIE iN 


Ciocia Marysia osobiście przywita 
swoich kochanych Siostrzeńców i 
Siostrzenice. Każde z dzieci otrzy- 
ma bezpłatny upominek w posta- 
ci specjalnego numeru „Mojego 
Głosiku* i książeczki z bajeczkami 


oskarżonych znajdował się syn po 
sła Grynbauma, Eleazar, skazany 
przez sąd okręgowy na półtora 
roku ciężkiego więzienia, poza- 
tem na ławie oskarżonych  zasje- 


19 miljonów w złocie, tak że defi- 
cytu niema. Przy głosowan'u oka- 
zało się, że sejm równowagę bu- 
dżetowa respektuje, Nastepnie 
marszałek zaznżczył, że przeb eg 
dzisiejszego posiedzenia dowiódł, 
iż wszystk'e bez wyjatku stron- 
nictwa i grupy  poł'tyczne sejmu 


od niechybnej 


KATOWICE, 29 III. 
raj po południu w mieszkaniu 
górnika Franciszka Sluczka w 
Michałkowicach powstał od 
wypadających 
rozżarzonych węgli pożar. 

W krytvcznej chwili w mie- 
szkaniu znajdowało się jedynie 
„śpiące w  kołysce niemowle 
| Paczka i pies wilk. Na wi- 


uznały zwołanię sejmu ma dzień 
dzisiejszy za rzecz konieczną i 
zgodną z prawem. Nie byo żad- 
nych wyjątków i nie by:o żad. 
nych zastrzeżeń, Jest ta jawnym 
publicznym dowodem, że wszyst- 
kie stronnictwa uznały zwołane 
sejmu na dzień dzisiejszy za le- 
galne i konieczne. 


dok  grożącego niebezpieczeń- 


Następca Kuliepowa -- 


ma w pogotowiu 175 tysięczną armję 


PARYŻ, 29 III. (ATU). Dziś z 
racji objęcia oficjalnie władzy 
po gen. Kutiepowie udzieli! 
prasie obszernego wywiądu na- 
stępca jego, gen. Egon Karło- 
wicz Miller, który oświadczył* 
„Naszym najwyższym i jedy- 
nyn celem jest obalenie dykta- 
tury  partji komunistycznej. 
Bez wielkiego rozgłosu przygo- 
towujemy się na dzień, gdy nas 
zawezwą do Rosji. Wtenczas 
jednak wszyscy nasi wyszkole- 
ni żołnierze, wszyscy nasi ofi- 
cerowie, starzy i młodzi, chwy- 
cą za karabiny i staną na wy- 
znaczonych im stanowiskach. 


tysięcy wyszkolonych rosyj- 
siadamy — zapewniał w dal- 
szym ciągu gen. Miller kilka 
pułków carskich, które prawie 
że są jeszcze nienaruszone. 
Wszyscy oficerowie i żołnierze 
posiadają swoją broń i calkowi 
tv swój ekwipunek i skoro tyl- 
ko się okaże potrzeba staną w 
danej chwili w oznaczonych 
punktach zbornych i wyrw 
szą do Rosji. Moi żołnierze są 
w ciągłem pogotowiu i czujno- 
ści, gdybym im dał rozkaz skon 
centrowania się naraz we wszy 
stkich ważniejszych punktach 
Europejska kwatera główna| Europy i Azji, wtenczas świat 
związku rosyjskich organizacji | ze zdumieniem ujrzałby powsta 
wojskowych na obczyźnie roz-|nie jednolitej i dobrze wyszko- 
porzadza obecnie siłą około 175, lonej armji rotowej do wyba- 


u ZZ Z Z Z 


z pod kuchni! 


ak jedwab 


błyszczą włosy pielęgnowane Shampoo' nem Elida i jak 
jedwab są miękkie i puszyste. 


i czystą pianę, przywraca 


włosom ih naturalny połysk i kolor — nie zawiers 


niebieskiem — dla wszystkich. 


Shampoo Elida à la camomille w opakowaniu złotem — dla 
blondynek. 


SHAMPOO ELIDA 


sąd apelacyjny skazał łódzkich komunistów 


dli: Frydberg, skazany ma 5 Ist 
Gutner na 4 lata, Kręgjel na 3 la- 
ta į Warszawski na 2 lata, Na sku 
tek skargi urzędu prokuratorskie- 
go, który wnosił o podwyższenie 
kary, sąd apelacyjny podwyższył 
karę ča 4 lat ciężkiego więzienia: 
Eleszarow| Grynbaumowi, War 
szawskiemu i Kręglowi. W stosue 
ku do pozostałych utrzymano po 
przedni wymiar kary 


s [J 
Pies urałował dziecko 
śmierci 
Wczo-!stwą zwierzę wiedzione instynk 


w płomieniach 


tem wskoczyło na okno, wybi- 


ło pyskiem szybę i poczęło 
szczekać. 


Zaalarmowani głośnem ujada 
niem sąsiedzi, zobaczywszy gę- 
ste kłęby dymu, wydobywa jące 
się z rozbitego okna, wyważyl 
drzwi i uratowali dziecko ad 
| niechybnej śmierci. 


gen. Miller 


białogwardzistów 
|wienia Rosji z pod władzy bol: 


skich żołnierzy i oficerów. Po- szewickiej. 


Liczymy _ przedewszystkiem 
na pomoc czerwonej armji so- 
wieckiej i chłopów rosyjskich. 
Zdaniem jego, czerwona armja 
zawiera elementy wrogie komu 
nizmowi i gdy tylko dane be- 
dzie hasło do powstania, owe 
elementy połączą się bezwzg!e- 
dnie z armją białogwardyjską 
przeciw ustrojowi komunistycz 
nemu. Zbliżą się czas, kiedy 
będziemy musieli przystąpić do 
czynu. Ohecna czerwona armia 
będzie naszym  sprzymierzeń- 
sem w walce przeciw - czerwo- 
nym możnowładcom, Jej i na- 
sze bagnety wspólnie wypędza 
tyranów z Rogqi. 
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Niewidzialne bakcyle 
gruźlicze 


Profesór Albert Calmette. dy- 
zektor Instytutu Pasteur'a w Pa 
ryżu, bakterjolog sławy wszech- 
światowej, przedstawił na ostat 
niem posiedzeniu Francuskiej 
Akademji Medycznej niezmier- 
nie ciekawy, a nadewszystko 
doniosły dla wiedzy komunikat, 
Już przed dwudziestu laty dr. 
Fontes z Rio de Janeiro zawia- 
domił Akademję, że udało mu 
się w wypadkach gruźlicy od- 
kryć zarodek, tak minimalnych 
rozmiarów, że przesączył się 
przez filtr porcelanowy oraz 
przez ścianki naczyń krwionoś 
nych łożyska. 

Odkrycie to podawane było 
przez długie lata w watpliwość 
dopóki nie potwierdził go w zu 
pełności w roku 1923 dr, Vau- 
dremer i od tego czasu profe- 
sor Calmette, M. I, Valtis i inni 
poświęcili się badaniom istoty 
i właściwości przesączalnego ja- 
du. Zaznaczone powyżej ostał- 


30.1 — „GŁOS PORANNY” —1930 


Jak to było w $ztokhoimie? 


Wrażenia z fdnioweśo pobyłu w sfolicy Szwecji 


Szczęśliwi poddani 


Króla Jegomości 


Zbiegiem okoliczności 
ntym pociągiem, którym wracaliś. 
my ze Sztokholmu, jechał Król 
szwedzki przez Berlin do Włoch, 
do łoża ciężko chorej małżonki. 
Król wraz z asystą zajmował spe- 
cjalny wagon salonowy, przycze- 
piony z tyłu do pociągu. 

W Malmó, węzłowej stacji na 
południu kraju, gdzie krzyżuje się 
linja, wiodąca do Góteborgu, po- 
ciąg nasz stał około godziny. Uło- 
żono skromny dywanik, po któ- 
rym król miał przejść do poczek2l 
ni i łam spędzić czas oczekiwania 
na dalszą drogę. Władca wolał 


nie oświadczenie profesora Cal | jednak pozostać na świeżem po- 


metła na posiedzeniu Akaderuji 
Medycyny jest właściwie stresz| 
czeniem wyników odnośnych je 
g0 prac. Profesor Calmette i je- 
go uczeni koledzy udowodnili 
godny zaznaczenia fakt, że nie- 
widzialny przesączalmy jad sta 
nowi wczesne stadjum życia roz! 
wojowego bakcyla gruźlicy, W 
tem niewidzialnem. przesączal- 
nem swojem stadjum jad ten 
nie wywołuje gruźlicy, ale jedy- 
nie rozmaite poslacie chorób. 
skóry, a także poweduje rozma- 
ite objawy natury  zakażenio- 
wej. Zdolny jest wszelako roz- 
winąć się stopniowa w typowe 
gruźlicze pałeczki Kochowskie. 

Przez długi czas rozpoznawa 
fi lekarze choroby związane w 
pewnym stopniu z gruźlicą. 
przy których mimo to nie wv-| 
krywano bakcylów gruźliczych 
Obecnie komunikat Calmette'a 
daje zupełne wytłomaczenie te- 
go stanu rzeczy. Dlatego też od- 
krycie to ma doniosłe znaczenie 
rozpoznawczo - lecznicze, umo- 
żliwi ono bowiem rozpoznawa- 
nie usposobienia grużliczego na 
długo jeszcze przed wykryciem 
u danego chorego bakcylów Kvo 
chowskich i w ten sposób da 
lekarzowi możność skutecznego 
zaradzenia złu na sartym po: 
czątku. Zarazem też dowiodło 
odkrycie to, że matką może za- 
kazić płód jeszcze przed wyda- 
niem go na Świat. 

Niezależnie wszelako od kli- 
nicznej wartości i praktycznei 
doniosłości odkrycia ma ona 
poważne znaczenie biologiczne, 
wykazuje bowiem, że twory nie 
widzialne stanowią właściwie 
stadjum rozwoju bakcylów, co 
potwierdza poniekąd wywody 
ewolucjonistów, twierdzących 
jakoby obecne organizmy jed 
nokomórkowe stanowiły wyż- 
szy etap rozwoju organizmów 
pierwotnych. jeszcze drobniej- 
szych rozmiarami i mniej jesz- 
cze złożonych w swojej istocie. 

" Dr. SQ, * 


wietrzu. Wyszedł z wagonu i prze 
chadzał się po peronie. 

Szwedzi są, jak wiadomo, rasa 
niezwykle wysoką. Król jednak 
obecny jest o głowe wyższy od 


uzjroślejszego Szweda, Szczupły, 
wysmukły, rzeżki staruszek, — 


król Gustaw Uczy jnż 72 2ta, — 
trzyma się doskonale. Jest n'e- 


zwykle ożywiony, łączac w sobie | 


godność i powrzę ze swobodą i za 
dowolen'em życa, Ruchy spręży- 
ste potwierdzają fakt, że władca 
do dnia dzisiejszego z zamiłowa- 
niem uprzwia tennisa. 

Na powitanie króla zgromadzi- 
li się dygnitarze komunaini Malmö 
Wszyscy sa w cylindrach i niecn 
staroświeckich  tużurkach, Król 
w zwykłem cywilnem palcie i po- 
dróżnej czapeczce, rzeczywiście 
króluje wzrostem między nimi. 

Jedno mnie zdumiewa. Nigdzie 
ani śladu munduru. Zarówno 
wśród świty królewskiej, jak 
między podejmującymi go obywa- 
telami miasta Malmó niema ani 
śladu wojska i policji. Nikt nie 
urządza szpałerów, n'kt nie odpy 
cha ludzi, nikt się wogóle nie in- 
teresuje spacerującymi po peronie 
pasażerami, Poddani z zupełna 
swobodą podchodzą do swego 
władcy, kłan'ają mu się, oglądają 
go, zamieniają z nim kilka słów. 
Panuje oczywiście wzorowy porzą- 
dek, który ma swe źródło nietyl. 
ko w wysokiej kulturze ludzkości, 
ale, i to przedewszestk'em, w tem, 
że szwedzi uważeją monarchję za 
instytucję, do której są bardzo 
przyw'ązani, a nie za sensację. Z 
drug'ej strony reprezentanci tej 
mon?rchłi pragną być uważani 
za pierwszych wśród równych, za 
cebywateli, których los obdarzył 
wyjątkowym zaszczytem i szczę- 
ściem, a nie za jakich łam poma- 
zańców  majestatycznych, do Któ- 
rych, jek się to mówi, bez kija nie 
przystąp. 


Szlagier tegorocznej 


produkcji amerykań- 


skiej dawno oczekiwany film p. t 


WILLI 


odkrywający ponure tajemnice naj- 
straszniejszego więzienia na świecie 


Po raz pierwszy na ekranie ujrzymy małpę jako poliejanta, 
małpę jako detektywa, małpę-złodzieja, małpę dozorcę. 

Film ten stanowiący prawdziwą rewelacje produkcji 
amerykańskiej wyświetlany będzie 


wkrófce 


3185 


w kinie „Czary” 


tym sa- | 


; |szym* 


O Z A Z Z Z O W 


Scenką na peronie w Malmö sta 
nowiła tylko jeden z niezliczonych 
epizodów w -normalnem życiu te 
go kraju, Już podczas pobytu w 
Sztokholmie byłem pewnego wie- 
czoru na dancngu w  przecudnej 
sali Grand - Hotelu. W odłegłości 
dwudziestu kroków od nas, przy 
innym zwykłym stoliku, siedział 
wnuk króla, a syn następcy tronu, 
w towarzystwie inuych przedsta- 
wicieli high - lle'u. Kilkanaście 
gzlowych mundurów,  ociekaja- 
cych srebrem i złotem, zdobiło 
tem stol'k. A dokoła zwykli śmier 
telnicy, wśród których ny2 trak 
oczywiście i zwykłych robotni- 
ków, — poznać ich po Sspracowa- 
nych rękach, — oczywiście w smo 
kingach, bowiem smokiug jest w 
tym kraju niezbędną częścą gaT- 
deroby, n'ezejeżnie od klasy spo- 
łecznej. Wnuk królewski tańczy 
razem z rob,tnikami, Nikt się nie 
krępuje, nikt tego nie uważa za 
shoking, a _ przedewszystkiem 
nkt nie jest zdumicny i zaskoczo 
ny tem zřaw'skiem, niby jzkąś 
sensacją. Kelner z taką samą u- 
pozejmościa obsiuguł: przysziago 
króla, jak każdego innego gościa, 
który skromnie popija piwko. Do 
późnej nocy dworskie towarzystwo 
bawi się i tańczy w gronie swoich 
poddanych, a przy wyłściu mema 
śladu żadnej pompy. Skromnie i 
cichy siadają wszyscy do samo- 
chodów i odjeżdżają do swolch 
will, czy pałaców. Ńikt nie pre- 
zentuje broni, nikt nie rozpędza 
innych aut, torując drogę „lep- 
wehikułom. Wnuk króla 
spokojnie czeka, aż podjedzię je- 
go samochód, sam sobie otwiera 
drzwiczki, pomzga swojej  damie, 
zajmuje obok niei miejsce, własno 
ręczn'e zatrzaskuje drzwi i poda- 
je szoferowi dyspozycje. 

Rodzina królewska ma obowią- 
zek reprezentowan'a państwa, ale 
pozatem ma obowiązek czemś się 
zajmować, Następca tronu. jest 
prezesem, — broń Boże nie hono- 
rowym, a czynnym, — szwedzkie- 
go związku towarzystw sporto- 
wych, jeden z braci królewskich, 
a mianowicie książę Eugen, nale- 
ży do plejady najzdolniejszych ma 
lerzy - pejzążystów swego kraju. 
Inny brat króla pracuje w prze- 
myśle. M'ał on doniedawna piękną 
willę w dzielnicy ogrodu zoologicz 
nego, ale komorne było zbyt wyso 
kie, więc wyprowadził się do in- 
nej okolicy, a willę wynzjął.. po- 
seł Stanów Zjednoczonych, 

Nie myślcie jednak, że szwedzi 
n'e kochają swego króla. Przeciw 
nie, Są oni do dynastji bardzo 
przywiązani, bowiem ich monarcha 
wie kolejni, już od stu lat przeszło 
ne prowedzili żadnych wojen, a 
od niepamiętnych czasów wogóle 
noga nieprzyjac'ela nie postała na 
terytorium Szwecji. Dzięki temu 
kraj rozwija się wspaniale, raz 
wzniesione budowle stoją od wie- 
ków tam, gdzie je wzniesiono, w 
kraju panuje spokój i dobrobyt, 
obywatele mogą się zajmować 
swojemi sprawami i spać spokoj- 
nie, nie myśląc o jutrzejszej mobi 
lizacji, © hekatombach ofar z 
krwi i pieniędzy w im'ę nikomu 
rótepotrzebnego powiększenia teryto 
rium. Bardzo charzkterystyczne 
wydarzenie miało miejsce przed 
niedawnym czasem. Jak wiadomo 


do 1905 roku Szwecja i Norwegia 
stanowiły jedne państwo pod ber- 
lem wspólnego Króla, Z niezbada- 
nych przyczyn ten stan rzeczy 
sprzykrzył się norwegom. Zaprag. 
nęli się całkowicie usamodzielnić 
i odseparować od swego wschod. 
niego sasiada, Przez dłuższy czas 
uprawiano w Norwegji wzmożoną 
agitację „,niepodległościową”. Czy 
niono to naogół dość konspiracy|- 
nie, ale wzburzenie rosło. Władze 
centralne szwedzkie patrzały na 
to zupełnie spokojnie, powiedział- 
bym nawet pogodnie. 

Aż wreszcie bomba pękła, Pew- 
nego dnia przedstawiciele Norwe- 
gii wystąpili jawnie, domagając 
się separacji i grożąc, w razie od- 
mowy, powstaniem. I oto stał się 
cud. Przedstawiciełe Szwecji odna 
wiedziełj przygotowanym do sko- 
ku wspdłobywatełom norweskim 
z uśmiechem: 

— Chcecie się oderwać? Cice- 
|eie rozpocząć żywot absolutnie 
samodzielnego państwa? Prosimy 
| bardzo! Któż mógłby mieć coś 
przeciwko temu? Czy można zmn- 
sząć do przyjaźni i wsnólżyc:a? 
|Zergtn'zujcie sobie państwowe 
wladze, zabjerzcie swoje manatki 
i będziemy nadal  serdecznymi 
sąsiadami! 

I tak się też stało. Dzisiaj Szwe 
cja sprowadza „Frische Fische 
aus Norwegen“, dostarczając wza 
mian za to separatory, motory 
elektryczne i Elektrolury i wszy. 
stko jest w najlepszym porządku. 
Podział państwa na dwie niemal 
równe części odbył się nietylko 
bez rozlewu krwi, ale nawet bez 
= krzyku. 


Wszelkie sprawy wewnętrzne 


odbywają się z takim samym spo-* 


I-szy Dźwiękow 
Kino-Teatr w Łodzi 


| 


Spiewak 


ci, gdy 
Jolson w 
zastępstwie 
kantora sy- 
nagogi śpie- 
wał 


pieśń 
pojednania 


KOL 
MORE 


Początek 
seansów 0 
godzinie 4, 
6, 8 i punk- 
tualnie o 

10-ej 
wiecz. 
3131 


„ SPLENDID“ 


Na aparatach „Western Electric" 


Di 1 dni następnych! Najwspanialszy przebój sezonu) 


Genjalny śpiewak I artysta filmowy 


AL JOLSON 


Jako 


Jazzbandu 


Historja życia artysty, który wyrwany z 
murów tradycji ghetta zdobił dwie: 
kszą sławę. Tragedja genjalnego śpie- 
waka, którego ojciec, kantor synagogal- 
ny wyrzekł się za zerwanie z tradycją 
i je Ej iza wyrok na łożu śmier- 
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kojem. W tym naogół mieszczań. 
skim i konserwatywnym kraja 
partja komunistyczna np. jest 
zupełnie legalna, wydaje własne 
dzienniki, ma liczne rzesze zwolen 
ników i.. nie odgrywa żadnej roli. 
Przesilenie gabinetowe mają zaw- 
sze przebieg niesłychanie łagodny. 
W obecnej chwili właśnie zapo- 
wiada się zmiana rządu. Konser 
watyści w związku z rozmaitemi 
sprawami agrarnemi, prawdopodob 
nie ustąpią miejsc w rządzie koali 
cji socjalistyczno - liberalnej, W. 
ten sposób sporne kwestje zostaną 
uregulowane w myśl życzeń więk. 
szości narodu, jak sądzą wszyscy 
reprezentanci ludności. A król nar 
dal sprawować będzie władzę re- 
prezentacyjuą ku powszechnemu 
zadowoleniu, ciesząc się maula- 
wem i miłością swych poddanych, 

Możnaby mnie posądzić o ten. 
dencje monarehistyczne. Broń Bo- 
że! Chcę jedynie podkreślić, że 
forma ustroju jest rzeczą całkowi. 
cie drugerzędną, że natomiast de- 
cyduje zawsze forma tej formy. 
Menzrchja bowiem może być wzo- 
rem demokracji, oazą swobód oby 
watelskich i równości wszystkich 
m eszkańców, podczas gdy repu- 
blika może mieć charakter tyranii 
i być dła obywateii klęską nie de 
zniesienia, 

Oto Jakie nauki na tem ustrojś 
państwa nasuwa krótki pobyt v 
uroczej krainie szwedów. 


de 
PARIS —VARSOVIE 
WSZĘDZIE co NABYCIA 
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(Ciąg dalszy} 
— Tak, pojmuję... ale.. czy 
gą one już zwrócone przeciw 
jakiejś określonej osobie? 


— W jakim celu pyta pani o| pie głowy Martą Daubreuil. Ona 


to? 

Zdawało mi się, że pytanie to 
przestraszyło panienkę. Przy- 
pomniąło mi się zdanie, które 
Poirot powiedział kilka godzin 
temu: 

„Dziewczę o przestraszonych 
pozach”. 

— Pan Renauld był dla mnie 
sawsze bardzo dobry, — odpar- 
ła wkońcu. — Więc jest chyba 
załkiem naturalne, że się tem 
interesuję, 

— Rozumiem, — rzekł Poirot 
=— Obecnie, proszę pani, podej- 
czanę są dwie osoby. 

— Dwie? 

Przysiągłbym, że w głosie jej 
zabrzmiało zdumienie i ulga. 

— Nazwisk ich jeszcze  nię 
znamy, ale przypuszczamy, że 
pochodzą onę z Santiago. Widzi 
pani teraz, co to znaczy być 
młodą i ładmą! Dłg pani zdra- 
lziłem moje tajemnice zawodo- 
we! 

Panienka uśmiechnęła się i 
podziękowała grzecznie. 

— Muszę już iść. Mama bę- 
dzie mnie szukała. 

Odwróciła się i pobiegła szyb 
ko w strone domu. Patrzyłem 
za nią. 


D 


POWIEŚĆ SENSACYJNO-KRYMINALNA A. CHRISTIE. 


Skrzyp drzwi na górze przeT- 
wał potok słów Leonji. 


gdy służyłem jeszcze w policji 
belgijskiej. Nie widziałem jej o- 
sobiście, ale widziałem jej foto-| —— A Franciszka czeka na 
grafję.. w związku z jakąś afe-| mnie! — krzyknęła. — O, ober- 
rą. Jestem pewien... wę karę. U 
— Że co? — Jeszcze chwileczkę, panien 
— Może się mylę, 


— Tak, jestem wrażliwy na 
piękno. 

Poirot pokręcił głową i rzekł: 

— Mon ami, nie zawracaj $0 


nie jest dła ciebie. 
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A BOISKU 


krzyku zdumienia. 
stała moja towarzyszka podrć 


Z ust jej wydarł się okrzyk. 
ale i ja nie mogłem stłumić o- 
Przedemnz 


ży, Cinderella, ; 
Zdumienie było obustronne. 


— Dlaczego, — zawołałem,— 
komisarz powiedział, że jest ona 
pełna cnót i zalet. Prawdziwy 
anioł! 

— Między największymi prze 
stępcami, jakich widziałem, by* 
ło kilku o twarzach prawdzi- 
wych aniołów, — zauważył Poi 
rot-—Anormalność szarych ko- 
mórek* może się ukrywać pod 
obliczem madonny. 

— Poirot, — krzyknąłem prze 
rażony, nie chcesz chyba powie- 
dzieć, że podejrzewasz to nie- 
winne dziecko! 4 

— Tylko się nie denerwuj! 
Nie mówię, że ją podejrzewam 
Ale przyznasz chyba, że jej chęć 
dowiedzenia się czegoś 
wypadku, jest bardzo dziwna. 

<= Tym razem wyjątkowo 
patrzę dalej, niż ty, — rzekłem 
— Chęć dowiedzenia się szeze- 
gółów wypływa z troski o mat- 
kę, — 

— Mój przyjacielu, — oświad 
czył Poirot, — jak zwykle, nie 
nie wtdzisz. Pani Daubreuil jest 
dzielną kobietą i potrafi sema 
się bronić, Powtarzam ci to, co 
już powiedziałem: nie zawracaj 
sobie głowy tą dziewczyną, Ona 


— Mon ami, — rzekł Poirot | nie jest dla- ciebie! Ja, Hercule 
ironicznie, — czy mamy tu stać | Poirot, to mówię. Gdybym sobie 


przez całą noc — tylko dłatego 
te ujrzałeś ładną dziewczynkę? 

— Ona jest bardzo piękna, 
Poirot. I trzeba wybaczyć każ- 
demu, kto przez nią traci gło- 
wę. 

Poirot westchnął. 

— Mon Dieu! Masz zę 
wrażliwe serce! 


rz, 


Majni 


Tr 
Dramat osnuty 


na tle auten 


W rolach głównych: czarująca 


BILLIE DOVE 


Teatr Swietlny 


CASING 


Dziś I dni następnych! 


i 


tycznego sk 
gdzie ówczesny gubernator uwodził żony swych podwładnych 
za cenę obietnic awansu. 


i odtwórca czar- 
nych charakterów 


Ponadto: „Jedna mot w Londynie“ i 
Pikantne przygody uroczej panny. 

W roli głównej: LILJAN HARVEY 

Orkiestra pod kierunkiem L. Kantora. 

Początek seansów o godz. 12:ej w poł. 

Ceny miejsc na I-szy seans wszystkie po 1 zł. 


tylko mógł przypomnieć, gdzie 
już widziałem tę twarz? 

— Którą twarz? — spytałem 
zdumiony. — Córki? 

— Nie, matki. 

Gdy zauważył moje zdumie- 
nie, kiwnął głową. 

— Tak, tak, jest tak, jak mó- 
wię. Było to już dawno temu 


(Eni! PARTY, A 


WET REAREN 


a MODI 


Sa dugi de Rol SC 
andalu w Indochinach, 


NOAH BEERY 


3150 


o tym; 


miałaby to, tylko osoba, która 


© | dworzec; auto było wówczas w 


j|i mówili tak prędko, że zrozu- 
A: j| już przez cały dzień był zły, jak 


| było mu dogodzić! 


mi się, że był to jakiś mord! 
VIII, 


Niegczekiwane 
spotkanie 


Nazajutrz z samego rana uda 
liśmy się do willi „Genevieve *. 
Leonja akurat schodziła ze scho 


| salonie. Tam jest miło i chlod- 


ale zdaje| ko. Gdzie jest sędzia śledczy? — Pani? 
— Panowie poszli do garażu| — Pan? 
obejrzeć auto. Komisarz chciał| Cinderella pierwsza się opas 
zobaczyć, czy czasem  podczasj nowała. 


— Boże drogi! — krzyknęła 
— cóż pan fu robi? 

— Mogę pani zadać to samo 
pytanie! — odpariem. 

— Gdy pana widziałam. a bv 
ło to przedwczoraj, jechał pan 
do Anglji. Czy pański szef zao- 


tej strasznej nocy, nie używatto 
auta. 

— Quelle idee, — mruknął 
Poirot, gdy pokojówka odeszła. 
— (zy chcesz iść za nimi? 

— Nie, poczekam na nich w 


dów i zatrzymała się, jakby 3 
hciał Nj a tę ka Y| no. patrzył pana w roczny  bile' 
chciała z nam! pogawędzić. Odpowiedź ta zdenerwowała | jgzdy? 

Poirot zapytał się, jak się ma | mnie. — Gdy widziałem panią po 
pani Renauld. — O ile nie masz nic prze- 


— Niedobrze, moja biedna pa 
ni jest chora! Nie chce zupełnie 
jeść. Blada jest, jak widmo. Ser- 
śmiercią męża, któryby mnie 
zdradzał 

— Tu, co panienka mówi, jest 
słuszne, ale — cóż robić — ser- 
ce kochającej 
przebaczą, — odparł Poirot. — 
Ale prawdopodobnie w ciągu o: 
statnich miesięcy państwo czę 
sto się z sobą kłócili? 

Leonjg potrząsnęła głową. 

— Nigdy, proszę pona. Anl 
ce mi pęka, gdy na nią patrzę. 
O, ja nie bolałabym tak nad 


razu nie słyszałam pani krzy- 
czącej i czyniącej panu wyrzu: 


ty! Była łagodna, jak anioł — w 
zupelnem przeciwieństwie do 
pana. — 


— Pan więc nie był aniołem? 

— O, nie! Gdy się rozzłościł 
odczuwał to cały dom. Wów:- 
czas, gdy pokłócił się z panem 
Jackiem, krzyczeli obaj tak gło- 
śno, że napewno było słychać w 
Merlinville! 

— A kiedy miała miejsce ta 
kłótnia? 

— Tuż przed wyjazdem pana 
Jacka do Paryża. Nawet pan 
Jack o mało co nie spóźnił się 
na pociąg. Wyszedł z bibljote- 
ki, chwycił walizeczkę, którą 
zostawił w hallu, i pobiegł na 


reperacji. Akurat wycierałam 
kurze w salonie, i widziałam go, 
jak przechodził, — był blady, 
jak kreda, a na policzkach miał 
dwie czerwone plamy. Ach, ja- 
ki był zły! 

— Ao co się kłóci? 

— Nie wiem, — odparła Leo- 
nja, — coprawda krzyczeli, ale 
głosy ich brzmiały tak piskliwie 


doskonale zna angielski. A pan 


gradowa chmura! Nie można 


kobiety wielef 


j | raz ostatni, — rzekłem, — jecha 
ciwko temu... — rzekłem. ła pani do Anglji z siostrą. Jak 
— Nie przeszkadzam ci. Zda:; sie mą siostra? 
je się, że chcesz robić odkrycia| — Jak to uprzejmie z pań 
na własną rękę? skiej strony, że pan © to pyta! 
— Tak, a raczej chcę odszu-| Dziękuję, moja siostra ma się 
kać Girauda, i zobaczyć co 0n| qobrze. 
robi. . x Pi — Czy jest ona tutaj z panią? 
— Pies gończy w ludzkiej po-| __ Została w mieście. 
staci, — rzekł do siebie Poi- — Nie bardzo wierzę 
rot, rozparł się wygodnie w f0-| siostrę, — roześmiałem się. ( 
telu i przymknął oczy. ile ona wogóle istnieje, nazyw: 
— Proszę bardzo, rób co się, Bóg wie, jak! 
s 5 . 1 , 2 
chcesz, przyjacielu. Au revoir—| __ Czy pan pamięta _ jeszcze 
Wyszedłem głównemi drzwia moje imię? — spytała x uśmie 


w le 


EE Z Z O 


mi. Było strasznie gorąco. Uda-| „nem 
łem się tam, gdzie byliśmy| __ Cinderella. Ale teraz po- 
wczoraj. Chciałem sam zbadać wie mi pani swoje prawdziwe 
teren mordu. Lecz nie posze- imię! 


dłem wprost do grobu, tylko 
skręciłem w zarośla, aby wyjść 
na boisko z drugiej strony, — O 
ile Giraud jest jeszcze tam, bę: 
dẹ zdaleka obserwował jego pra 
cę, — postanowiłem. Krzaki by 
ły bardzo gęste i z trudem się 
przez nie przedzierałem. Gdy 
wkońcu wydostałem się z nich. 
wpadłem niechcąco na jakąś 
młodą damę, która stała tyłem 
do zarośli. 


Sa Wo * 


Potrząsnęła głową. 

— Nie. Ale co pan tu robi! 

— (zy mówiłem pani, że cza 
sem dostaję urlop i wyjeżdżam? 

— Do drogiego francuskiego 
badu? 

— Bardzo tania miejscowość. 
o ile człowiek się umie urzą: 
dzić, 


(d. e. m.) 


a nnn 


Dziś i dni 
następnych! 


Arcydzieło słynnej wytwórni Metro-Goldwyn-Mayer 


NI(E w POT 


Fascynujący dramat żądzy, nienawiści, zemsty i miłości, 
rozgrywający się na piaskach afrykańskiej pustyni, 


W rolach głównych: 


JOHN GILBERT, NOGE ROBERTSON, 
ERNEST TORRENCE 


Wspaniała ilustracja muzyczna orkiestr symfonicznej pod 

dyrekcją A. CZUDNOWSKIEGO. 

Początek seansów o godz. 4-ej p. p., w sob. i; niedz, o godz 
12-ej w poł., ostatniego o godz, 10-e' wiecz. 

Ceny miejsc na pierwszy seans od 1.— zł; w sob. i niedz. 

od 12 do 3 pp. wszystkie miejsca po 1, zł. i 50 gr. 3129 
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OSTRZEŻENIA NA PRZYSTAN 
KACH. W dniu 


umieszczono tabliczki x napisem: 
„schodzenie na jezdnię przed na- 
dojściem właściwego tramwaju po 
licyjn'e wzbronione“, 

Zarządzenie to ma na celu nakło 
pasażerów, tramwajowych, 
by czekając na tramwaj stali na 
chodniku, -e nie na jezdni, co czę- 
sto staje się przyczyną licznych 
wypadków  przejechań na przy- 
stankach tramwajowych. 

Równocześnie policja otrzym» 
a instrukcje, by zwracała uwagę 
na wszystkich przystankach tram. 
wajowych, czy publiczność stosu- 
je się do tego rozporządzenia. 


POSEL GERLICZ PRZECIWKO 
BURMISTRZOWI ŁATKOWSKIE- 
MU, Na jednem z zebrań publicz- 
"nych w Rudzie Pabianickiej, bur- 
mistrz Latkowski wystąpił ostro 
przeciwko dyrekcji kolejek dojaz- 
dowych i jej dyrektorowi posłowi 
Gerliczowi. 

W konsekwencji tego przemó- 
wienia p. Gerlicz zaskarżył burmi 
strza Łatkowskiego do sądu z art. 
531 p. k. k o obrazę. (b) 


DELEGACJA ROBOTNIKÓW 
PALESTYŃSKICH W ŁODZI, — 
W tych dmiach przybyła do Łodzi 
* zwiedza większe skupienia mas 
żydowskich delegacja organizacji 
robotniczych w Palestynie z p. 
Najsztatem na czele. W piątek 
wieczór odbyło się w Łodzi na 
cześć delegacji przyjęcie, na któ- 
rem goście informowali przedsta- 
wicijeli lewicowych organizacji sjo 
mistycznych o celach i zadaniach 
uwych odwiedzin w Polsce. 


OKRĘGOWY ZJAZD PRACOW 
NIKÓW KOMUNALNYCH. Dziś 
odbędzie się w Łodzi okręgowy 
zjazd okręgowego związku pra- 
cowników komunalnych i użytecz- 
uości publicznej. Omawiane będą 
sprawy organizacyjne, sprawa po- 
szczególnych akcji ekonomicznych 
onaz kwestja wyelimmowanmia pra- 
cowników komunalnych z ustawy 
o przystosowaniu poborów ich do 
poborów urzędników państwowych 
wreszcie wybór nowych władz or- 
ganizacji (b) 

ZDERZENIE SAMOCHODU Z 
YRAMWAJEM.  Donosiliśmy w 
dniu wczorajszym © zderzeniu 
tramwaju Nr. 3 z wozem ciężaro- 
wym z Leszna. Zaznaczyliśmy rów 
nież, że szofer bezpośrednio po 
wypadku dodał gazu i uciekł 

Wdrożone dochodzenie policyj- 
be zostały uwieńczone skutkiem bo 
oto w dniu wczorajszym zatrzyma 
no szofera, którym okazał się za- 


tento 


mieszkały w Lesznie Józef Gro- 
chulski, Grochulskiemu  spikano 
odpowiedni protokuł. Samochód, 


który Grochulski prowadził jest 
entom  ciężarowo - przewozowem 
opatrzonem numerem P 46892, 
NOCNE DYŻURY APTEK, Dziś 
ty nocy dyżurują następujące apte 
ki: L. Pawłowskiego (Piotrkow- 
ska 307); 8. Hamburga (Główna 
50); B. Głuchowskiego (Narutowi- 
cza 4): J, Bitkiewicza (Kopernika 
26), A, Charemzy (Pomorska 10); 
A. Potasza (Plac Kościelny 10). 


wczorajszym na 
siupach przystankowych K. E, Ł. 


CZY BĘDZIEMY MIELI LEPSZE SZOSY? 


Dyrekcja robót publicznych przyrzeka 


Już niejednokrotnie wskazy: 
waliśmy na imponujący wprost 
rozwój komunikacji samocho- 
dowej w Polsce. Auta stanowią 
już dzisiaj bardzo poważną 
konkurencję dla kolei żela- 
znych, czego najlepszym dowo! 
dem jest zamierzone zniesienie 
całego szeregu pociągów, ponie 
waż naogół kursują prawie bez 
pasążerów. 


Cały szereg innych dowodów |dzie a racjonalną 


wskazuje również na 
rozwój automobilizmu, 
ko turystycznego, 


nego i transportowego. 
przy okazji przytoczyć, 


przewozu pasażerów, wzrosła 
na terenie województwa łódzkie 
go w ubiegłym roku o 34 pr. 
W roku tym uruchomiono no- 
wych 512 autobusów. 

W związku z tak ożywionym 
rozwojem komunikacji autobu 
,sowej stała się palącą kwestja 
doprowadzenia szos w woje- 
wództwie do stanu europejskie 


go. Chodzi w pierwszym rzę- 
i staranną 
szybki | konserwację już istniejących 


niety]-| szos, a pozatem o tworzenie no. CZY, 
ale właśnie| wych arterji połączeniowych. | się niesłychanie szybko wobec 
przedewszystkiem komunikacyj| skracających drogę pomiędzy przeciążenia ich ruchem, 
Warto | poszczególnymi węzłami we-| tyle samochodowym, 
że w|wnątrz województwa i z woje-|zów frachtowyeh. W tej dzie- | dróg nalezą szosy: 


roku 1927 udzielono pozwoleń | wództwami sąsiadującemi. 


w woj. łódzkiem na prowadze- 
nie 
tylko 603, w roku 


pojazdów mechanicznych | wódzki czyni 


1928 już uwieńczone całym szeregiem po SI, 
1391, a w roku 1929 aż 2043. | myślnych 


rezultatów. Już w 


Jeśli chodzi o same samocho-| ubiezfym roku na całym szere- 


dy i motocykle, 


to w stosunku |gu odcinków przeprowadzono 


do 1 stycznia 1929 roku przy: | przystosowanie szos do wzmw- 


rost 
wynosi 


pojazdów mechanicznych | żonego ruchu. Przy tej okazji oj 
w naszem wojewódz-|kazało się, 


że najtańszy ' spo- 


wodnem, jest za słaby,- jeśli 
chodzi o drogi w naszem woje- 
wództwie, Które muszą być 
przystosowane do bardzo cięż- 
kiego ruchu, Z tych względów 
na terenie naszego wojewódz- 
twą utrzymano dawne metody 
w postaci łatania dołków drob 
nych, pogrubiania odcinków 
zniszczonych o startej nawierz 
chni i żwirowania. W szczegól- 


dróg samorządowych, posiada 
jących  ogólniejsze znaczenie 
komunikacyjne, t. į. takie, któ- 
re połączą sieć dróg woj. łódz- 
kiego z siecią dróg województw 
sąsiednich. W pierwszym rzę- 
dzie wykończona zostanie sze- 
sa Koniecpol — Lelów dla po- 
łączenia z Kieleckiem i Konin 
— Skulsk — Krzywekolano — 
Sirzelno dla połączenia z Pa- 


nie trudnych warunkach znaj-| znańskiem, - 


duje się łódzki okręg gospodar- 


nie- 
ile 


wo- | dzy nimi odległość. 


W drugim rzędzie _zestaną 


w którym szosy niszczą | wzięte w robotę drogi, łączące 


poszczególne powiaty naszego 
województwa j skraącające mię- 
Do takich 
Zgierz — 


dzinie musi jaknajprędzej na-| Piątek, Łask — Wieluń i Łask 
W tej dziedzinie urząd woje-;stąpić poprawa, aby raz wresz-| — Szczerców — Brzeźnica. Na 


straszniejsze szosy w kraju. 
Jeśli chodzi o bieżący rok 
1930, to dyrekcja robót pu- 
blicznych przy urzędzie woje- 
wódzkim, nie mając już do bu 
dowy dróg państwowych, bę- 


twie przeszło 30 procent. Ilość |sób ulepszania dróg, a miano-|dzie dążyła w pierwszym rzę- 


autobusów, przeznaczonych do!wicie krzemionowanie szkłem. dzie do wykończenia 


Przed kilku tygodniami do dy 
rektora firmy Towarzystwo 
Handlowo . Budowlane, Al. Ko 
Ściuszki 39, zgłosił sią Jankiel 
Fo właściciel biura 
próśb i podań pod firmą „Ju- 
stys” (ul. Piotrkowska 62) i za- 
ofiarował swe usługi w celu za- 
łatwienia rozmaitych spraw w 
urzędach i inkasa protestów. 

W tym czasie wyżej wymie- 
niona firma posiadała trzy pro 
testy Józefa Jezierskiego, wła- 
ścieiela domu, przy ul. Konstan 
tynowskiej 76, które chciała 
zainkasować. 

Ponieważ jednak dyrektor To 
warzystwa Handlowo- Budowla 
nego nie ufał Fogelmanowi po- 


Dr. med. 2107- 
a =- LJ a 
S$. Niewiażski 
Specjalista chorób skórnych 


wenerycznych i moczopłeiowych 

leczenie światłem, badanie krwi 
i wydzielin 

Andrzeja 5.telef. 159-40 


Przyjmuje od 8—111 od 5—9 wiecz 
w niedziele 1 święta od $—1 
Oddzielna poczekalnia dla pań. 


słał on razem z nim urzędnika 
do komornika Chorzelskiego o- 
tar protestowane weksle wraz 
z klauzulami celem przeprowa- 
dzenia licytacji. 

Termin licytacji został wy- 
zmnaczony, lecz kilka dni przed- 
tem p. Jezierski wpłacił pewną 
sumę na poczet weksla, opiewa 
jącego na 1.000 złotych, obiecu- 
jąc jednocześnie resztę dopła- 
cić w najbliższym czasie, 

Minął jednak wyznaczony 
przez p. Jezierskiego termin a 
weksle nie zostały wykupione. 

W tym czasie po raz drugi 
zgłosił się Fogelman i powtór- 
nie zaofiarował swe usługi przy 
inkasie tych protestów. 

Dyrektor Towarzystwa Han- 
dlowo - Budowlanego podpisał 
mu deklarację do komornika, 
na której Fogelman miał dopi- 
sać datę przyszłej licytacji. 

Fogelman zaświadczenie to 
jednak zużytkował inaczej a 
mianowicie w ten sposób, że 
wypisał na niem upoważnienie 
do odbioru weksli od komorni- 
ka Chorzelskiego. 

Mając taki dokument w ręku 
odebrał dwa weksle: jeden na 
1000 a drugi na 900 złotych i 
sumę tę zainkasował od p, Je- 
zierskiego. 


f UZDROWISKO EUGENIA | 


OTWOCK, ul. Matejki 


w nowym komfortowo urządzonym gmachu w naj- 

piękniejszej okolicy Otwocka otwarte cały rok S 
bez przerwy. 

Przyjmuje się zamówienia na święta Wielkanocne. 


Sa 


yna) Tel. 7 


œ 


W dniu wczorajszym pełno 
mocnik p. Jezierskiego adw 
p. Dalig zwrócił się do. Towarzy 
stwa Handlowo - Budowlanego 
z prośbą o odłożenie terminu 
płatności trzeciego protestu czę 
ściowo spłaconego. 

W trakcie rozmowy telefo 
nicznej wydało się oszustwo Fo 
gelmana. 

Natychmiast zawiadomiono o 
tem władze śledcze, które 'zarzą 
dziły aresztowanie oszusta; o- 
kazało się jednak, iż Fogelman 
zbiegł z Łodzi w niewiadomym 
kierunku, 

Władze śledcze wdrożyły 
nergiczne dochodzenie 
ujęcia oszusta. (p) 


e- 
celem 


wielkie wysiłki, | cie zniknęła opinja, która gło-| budowę wymienionych 
że okolice Łodzi mają naj- żej dróg udzielone 


budowy| |w woj. 


Afera właściciela biura próśb 


J. Fogelman po zainkasowaniu protestów zbiegł z Łodzi 


powy- 
będą zapo- 
mogi państwowe z przewidzia- 
nych ną te cele funduszów. 
Po wykończeniu tych dróg 
przystąpi dyrekcja robót pur 
blicznych do budowy drogi wo: 


jewódzkiej Rychwał — Gro- 
dziec — Giżatki —  Robaków 
poznańskiem) oraz 


dróg gminnych przez najwię- 
kszy obszar wojwództwa nasze- 
go, pozbawiony dróg bitych, 
między Kaliszem — Sieradzem 
— Wieluniem — Wierńszowem. 

Jeśli chodzi o naprawę istnie 
jacych dróg, to w pierwszym 
rzędzie nastąpi uczynienie 
zdatnej do użytku szosy Łódź 
— Piotrków — Sulejów, która 
rzeczywiście przedstawia obraz 
nędzy i rozpaczy, 

Jak wynika z zestawienia wy 
szczególnionych zamierzeń sto 
sunki drogowe w wojewódz: 
twie łódzkiem mają ulec znacz: 
nej poprawie. Jest to rzeczy: 
wiście sprawa paląca, nie cier 
piąca już zwłoki. Oczywiście, 
że nie można wymagać, aby 
wszystko było zrobione odrazu. 
ale wzmożenie tempa robót nad 
naprawą szos jest konieczno- 
ścią. Łódź nie przestanie się 
domagać, aby w tej dziedzinie 
przestana ją traktować jako 


Kopciuszką miast polskich. 
Civis. 


DUSZE 
w NIEWOLI 


Dramat współczesny w 10 aktach. 
według powieści 


BOLESŁAWA PRUSA 
Reżyserja: LEON TRYSTAN 


Emocjonująca treść! Koncertowa gral s. 
Przepych wystawy! 


Pocz. o 


g. 4-ej ost. g. 10 m. 20, w sob. niedz. 
12-ej do S. -êj po piks POOR) Sai p 1 zł i 50 gr. 


SOLSKI 
Batycka Sons 
Halama 
Rudzka 
Gybulski 
Mierzejewski 
Owron 


i święta od g, 
3132 


w niewoli 
alkoholu 

w niewoli 
zmysłów 

w niewoli 
poniżenia 
„ w niewoli 
miłości 

w niewoli 
opinii 

w niewoli 
intryg 

w niewoli 
pieniądza 


LA Ubi 
obsada: 


Na plerwszy seans mlelsca od 50 ar 


5061-4 


„Czerwona Sza bla” 
"e somaro piękna COME MOVEIS, wione Marion Nixon, Allan Roscoe, William Collier 


ða plerwszy seans mlejsca od 50 gr 
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Nybryki Obwiepoli w Teatrze Miejgkim 


Za rzucanie bomb łzawiących sąd skazał pięciu oskarżonych 


— 1930 


1 


e zzz, 


Robotniczy Bank Spółdzielczy 


uczcił datkiem na biedne dzieci pięciolecie 
swego istnienia 
Grono obywateli przed pięcinfstwu łódzkiemu, a w szczęgól- 


laty, w dniu 30 marca urucho- 


ności Łodzi pracow niczej, 


W dniu wczorajszym 
grodzki w Łodzi rozpatrywał 
sprawę bomb łzawiących w te- 
atrze miejskim, rzuconych na 
przedstawieniu „Cjankali*. 

Na ławie oskarżonych  zasia- 
dło 5 młodych ludzi, członków 
Obozu Wielkiej Polski. Nazwi- 
ska ich brzmią: 

Józef Gatokowski, biuralista, 
lat 18, zam. przy ul. Borysza 7, 
Aleksander Pawłowski, urzęd- 
nik, lat 30, Dworska 14, Roman 
Smolaga, goniec lat 17, Ozrodo- 
wa 28, Mateusz Radłowski, lat 


sąd, 28, naczelnik „Sokoła“ w Ru. 
dzie Pabjanickiej, Jan Woźniak.| Salm przystąpił 


ekspedjent, Zakątna 10, 
Akt oskarżenia zarzucał im, 


iż w dniu 19 stycznia r. b. w te-' znał, że w chwili, kiedy rzucono 


atrze miejskim na przedstawie-/ 
niu „Cjankali* mieli z galerji 
rzucać bomby łzawiące, oraz 
wznosić okrzyki przeciwko ma- 
gistratowi i dyrektorowi Kara 
lowi Adwentowiczowi. 

Oskarżeni do winy się nie 
przyznali. Obronę wnosił adw. 
Pełka. 


Wobec nieprzyznania się 0-| trem, 


Aeey ny: zen, 


Dla uczczenia przypadające- 
go w dniu 30 b, m. pięciołet- 
niej działalności władze banku 
przeznaczyły zł. 300 na dożv- 
wianie dziatwy szkolnej do dv 
spozycji p. kuratora okręgu 
szkolnego łódzkiego oraz złot. 
200 robolniczemu towarzystwu 
przyjaciół dzieci. 

W okresie nędzy wśród naj- 
szerszych mas robotniczych, z 
uznaniem należy przyjąć szla- 
chetny sposób uczczenia 5-lecia 
uruchomienia hanku darem na 
|asikiedniefszć dzieci łódzkie. 


sędzia miło popularny dziś z propa- 
badania gandy ciułactwa w szkołach 
Robotniczy Bank Spółdzielczy 
w Łodzi. Bank ten należy dziś 
do poważniejszych spółdzielni 
z zalerji bombę łzawiącą udał kredytowych w kraju, liczy 
się na górę, gdzie spostrzezł przeszło 2.000 członków oraz 
Woźniaka, który krzyczał: około 10.000 wkładców na ksią 
„Precz z komunistycznym magi | żeczki oszczędności i posiada 
stratem, Precz z Adwentowi- | kapitał obrotowy ponad 500000 
czem“, Woźniaką aresztował. | złotych. 

St. post, Sobczyk zeznał, iż| Miljonowe obroty oraz licz 
wszyscy oskarżeni krzyczeli| ba członków i wkładców dowo- 
„Precz x- bolszewickim  tea-| dzą żywotności instytncji i ko- 
rzyści, jakie oddaje spoleczeń- 


Smis dzieci 


skarżonych do winy, 
do 
świadków, 


St. przodownik Górniak a 


Urzędnik teatru świadek Ja- 
nowski zeznał, iż słyszał jak o- 
skarżeni krzyczeli: „Precz z pro 
stytucją, my chcemy zdrowych 


projektują partje socjalistyczne Łodzi 


xazało, że salą Filharmonji nie 
noże pomieścić ogromnych tłu 
mów, jakie przybyły na wiec 
komitet następny — chce urzą: 
dzić pod gołem niebem na jed- 
nym z placów publicznych. 


Jak się dowiadujemy, komi- 
tet wyłoniony z pośród  partji 
socjalistycznych na terenie Ło- 
dzi w skład którego wchodzą 
przedstawiciele P.P.S., Niemiec- 
kiej Socjalistycznej Parti Pra- 
cy i Bundu, postanowił w przy 
szłym tygodniu urzadzić jesz- 
cze jeden wiec, celem „powzie: 
cia wniosków w sprawie walk” 
z bezrobociem i wzrastający! 
kryzysem w przemyśle. 

Ponieważ doświadczenie wy 


Min. Kwiatkowski w Łodzi 
Obecny będzie na przedstawieniu „Mazepy” 


Łódź do ostatnich lat była bez |cerów rezerwy na okręg łódzki i 
pkichkolwiek pamiątek, była bez |dla zasilenia funduszów na ten 
historji Obecnie co pewien czas |cel — jch staraniem we wtorek, 
zjawia się coś znamiennego co | dnia 8 kwietnia b, r. w teatrze 
jest zwlązane z wielkiemi przeży | miejskim zostaje wystawiona tra. 
ciami kraju czy też znakomitych | gedja Jul. Słowackiego „Mazepa“ 
osób, Oto w tym roku, w dziesią-|w doskonałej obsadzie, Można się 
tą rocznicę pokonania najeźdźców | więc spodziewać, Że ta piękna 
na przedpolach Warszawy — 15 |tricjatywa oficerów rezerwy bę- 
sierpnia nastąpi uroczyste odsło. | dzie poparta przez społeczeństwo 
nięcie, na świątyniach wszystkich | całej Łodzi. 
wyznań, tablic marmurowych ło-| Wobec tego, Że przedstawienie 
dzian, poległych za Polskę w la. |to będzie reprezentacyjnem — spo 

Tablice te funduje związek ofl- |zw, oticrów rezerwy _ ministra 


„|ENARCWSE BLE 


W dniu wczorajszym odpo- 
wiednie podanie zostało złożone 
lo starostwa grodzkiego, które- 
o decyzji należy się spodzie- 

ać w pierwszych dniach przy- 
złego tygodnia, 


aedczrneiak: biletów przepro 
Me związek oficerów. rezerwy 
(Piotrkowska 104) codziennie 
godz, 6 — 9 wiecz. a od dnia 5-g0 
kwietnia — kasy teatru miejskie- 


A NAJLEPSZE PERFUMY 
Y WODY KOLONSKIE „0 


RA 51-41 
Jutro dnia 31 bm. 


Wielka premjera filmu 


KULT 


według popularnej powieści 


W rolach głównych: 


Michał Wiktor Varconyi 
i Aunos Petersen- Wuziuchinowa 


CASINO 


kobiet“, 
Obrońca oskarżonych adwo- 


w wieku szkolnym 


Na murach miasta ukazało 


kat Pełka wykazuje, że zakłóce się obwieszczenie o następują- 


nie spokoju publicznego nasta- 


cej treści: 


piło przez rzucanie ampułek ga| Obwieszczenie o spisie dzieci 


zowych, czego jednak oskarżo- 
nym nie udowodniono. Wobec 
tego prosi o uniewinnienie 
swych klijentów. Co się tyczy 
okrzyków pod adresem magi- 
stratu i dyrektora 
cza, to zdaniem obrońcy, powin 
ni oni sami wystąpić na droge 
sądową. 

Sąd około godz. 12 w potn. 
dnie ogłosił wyrok, skazujący 
wszystkich oskarżonych na 
grzywnę w wysokości po 30 zł. 
z zamianą w razie nieściągąlno | 
ści na 6 dni aresztu. 

Adw. Pełka zapowiedział ka- 
sację. 


w wieku szkolnym. 
Niniejszem wzywa się wszyst 
kich właścicieli nieruchomości. 
położonych w obrębie m. Łodzi 
do złożenia wykazów dzieci, 


Adwentawi-| urodzonych w latach: 


1923, 1922, 1921, 1920, 1919, 
1918, 1917 i 1916, 
zamieszkałych w ich domach. 
Każdy właściciel, względnie 
rządca domu, obowiązany jest 
zgłosić się do właściwego 
(komisarjatu policyjnego po od-! 
biór blankiełów i 
| złożyć z powrotem 
w dniu 9 kwietnia r. b., do go- 
dziny 12-ej w południe, za po- 


PATE WOZIE BAW kwitowaniem. 
"IR 


33.107 bezrobotnych 


zarejestrowanych w łódzkim P. U. P. P. 


Zjazd lekarzy-derma- 
fologów w Łodzi 


W dniach 8 — 9 czerwca òdbg- 
dzie ają w Łodzi zjazd lekarzy der 
matologów z tałej Polski, 

Udział w zjeżdzie zapowiedzia- 
ło szereg wybitnych polskich dər- 
matologów, a między nimi profe- 
sor dr. Kryształowicz s Warsza 
wy, prof. dr. Walter x Krakowa, 
prof. dr. Lenartowicz ze Lwowa i 
prof. dr. Karwowski x Poznanj 

W związku z tym zjazdem w 


c= Kdzkiem towarzystwie dermatolo 


gicznem odbyło się już szereg ze- 
brań organizacyjnych, na których 


ułożony został program przyjęcia | BB 


ij obrad, Wygłoszonych będzie sze 
reg referatów naukowych oraz 
odbędą się pokazy chorych. 
Jednocześnie ze zjazdem derma 
tologów łódzkie towarzystwo le- 


karskie gościć będzie zjazd leka- || P= 


rzy psychjatrów, 
W tym samym czasie urządzo- 
na będzie w Łodzi wystawa prepa 
ratów fermaceutycznych i apara- 
tów lekarskich. 
Dodać należy. 


bywały się wyłącznie w miastach 
uniwersyteckich, a zjazd łódzki 


jest pierwszym, Który odbywać |$ 


się będzie w mieście nie posiada- 
Jącem wydzjału lekarskiego. 


Przy braku apetytu, kwaśnem 
odbijaniu się, zepsutym żołądku- upo- 
śleć zonem trawieniu, obstrukcji, wzdę» 
ciu kiszek, zaburzeniach przemiany 
maeri, pokrzywce i swędzeniu skóry 
naturalna woda gorzka Franciszka- 
Józefa usuwa z organizmu substan- 
cje gnilne, zatruwające organizm. Już 
dawno mistrzowie wiedzy medycznej 
uznali, że woda Franciszka-Józefa 
jest jedynym pewnym środkiem prze- 


ROYA dla organizmu. ZŁ "R 


Ordynacja Tekarska - „dentyst. 


L. MELAROWSKIE] 


chirurgja stomatologiczna 


Kilińskiego 113, tel. 148-27 


Na terenie państwowego urzę| Mazowieckim 4.073, 


du pośrednictwa pracy w Ło- 
dzi (miasto Łódź i powiaty 
(łódzki, łaski, sieradzki, łęczyc- 
ki i brzeziński) w dniu 29 mar 


ca 1930 r. w ewidencji było za |, 


rejestrowanych 
55.107, 
38.810, w Pabjanicach 4.042, w 
Zgierzu 4.252, w Zduńskiej 
Woli 2.312 


bezrobotnych 


wypełniony ści karno 
najpóźniej | K, 


w tem w samej Łodzi | 79 


nić 
uro- 


Jeżeli w danym domu 
zamieszkują wcale dzieci, 
uzone w latach: 

1923, 1922, 1921, 1920, 1919, 
1918, 1917 i 1916 należy uwi. 
docznić to w wykazie. Okolicz- 
ność ta nie zwalnia jednak od 
obowiązku ziożenia wykazu. 

Zwraca się uwagę na obowią 
zek dokładnego wypełnienia wy 
kazów ściśle podług wyjaśnień, 
podanych w blankietach oraz 
złożenia ich we właściwym ter 
minie. 

Winni niezastosowania się do 
niniejszego rozporządzenia po- 
i ciagani beda do odpowiedzialno 
- sadowej z art, 138 
K. 

Łódź, dnia 29 marca 1930 r 

Prezydent m. Łodzi 

(—) B. Ziemięcki. 


w Kon- 
stantynowie 492, w Aleksandra 
wie 450, w Rudzie Pabianickiej 
676. 


Z zasiłków korzystało w u 


biegłym tygodniu 88.859 bez 
tnych. 

W samej Łodzi z zasiłków ka 

rzysłało w ubiegłym tygodniu 


w eski imi 837 bezzepalnych, 


Korona amerykańskiej produkcji „Universal“ 192950 


MISTRZ EKRANU GENJALNY 


łe dotychczas | 6 
zjazdy lekarzy dermatologów od- | $$ 


-A LLL 


w potężnym dramacie 


psychologicznym z 4 
cia współczesnego p. t. 


Wspaniałe to arcydzieło za- 
błyśnie wkrótce na ekranie 


kina „PALACE. 
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Weęześnie rozpoznany rak 


nadaje się do skutecznego leczenia 


Zwyczajne walne zgromadzenie 
atonków łódzkiego tow. zwalcza. 
nia raka odbyło się 24 marca r. b. 
w sali Stow. kupców m. Łodzi. 

Przewodniczył p. rejent Kazi- 
mierz Rossman, asesorami byli 
up. dr. Stanisław Skalski i Oskar 
Schulze, sekretarzował p. Jerzy 
Bolimowski. 

Porządek dzienny obejmował: 
1) uczczenie pamięci zmarłych 
członków towarzystwa: dr. Marce- 
lego Barcińskiego, Tadeusza Szul 
borskiego, Eljasza Wilnera i Bro- 
nisława Goldbauma; 2) sprawozda 
nie z działalności towarzystwa za 
1929 r.; 3) sprawozdanie z działal 
ności instytutu leczenia radem 
łódzkiego tow. zwalczania raka za 
rok 1929; 4) sprawozdanie rachun 
kowe zarządu za 1929 rok i preli- 
minarz wydatków na 1930 rok; 5) 
wybór człoków zarządu i komisji 
rewizyjnej na rok 1930. 

Ze sprawozdania z działalności 
wynika, że towarzystwo rozwija- 
ło propagandę, aby wykazać ko- 
nieczność wczesnego rozpoznania 
taka i przekonywać, że rak weze- 
śnie rozpoznany nadaje się do 
skutecznego leczenia. Towarzy- 
stwo współpracowało z sekcją do 
walki z rakiem przy magistracie 
m. Łodzi, szpitalami miejscowymi 
oraz z polskim komitetem do zwał 
czania raka w Warszawie. Towa- 
rzystwo brało udział w powszech- 
nej wystawie krajowej w Pozna- 
niu wystawiając, łącznie z pol- 
skim komitetem do zwalczania 
raka w Warszawie, tablice staty- 
styczne, ulotki propagandowe i to 
togratje Instytutu leczenia radem, 
a lekarze instytutu wygłosili od- 
czyty na zjeździe przyrodników i 
lekarzy w Wilnis we wrześniu i 
na zjeździe przeciwrakowym w 
Warszawie w marcu roku apra- 
wozdawczego. Przy towarzystwie 
powstało „Kolo pań“ jako sekcja 
-autonomiczna towarzystwa. Koło 
pań postawiło sobie za zadanie 
założenie schroniska dla  nieule- 
czalnych chorych na raka oraz do 
pomożenie towarzystwu w opiece 
domowej nad chorymi  leczonymi 
w instytucie leczenia radem. x 

Sprawozdanie z działalności in- 
stytutu leczenia radem, założonego 
przez towarzystwo, wykazuje, że 
z pośród 273 osób zgłoszonych do 
instytutu 193 było chorych na ra- 
ka; z liczby tej leczono radem i 
Rentgenem razem 127 osób, pozo 
stałych zaś 66 osób bądź nie na- 
dawały się, bądź nie zgłosiły się 
do leczenia. Wśród chorych prze- 
ważały kobiety w wieku od lat 
40 do 50. Najczęstszem umiejsco- 
'wieniem raka była macica (około 
30 proc.), następnie — pierś (oko 
ło 15 proc.), następnie narządy 
trawienia (około 13 proc.) U lu- 
dzi młodych pomiędzy 20 a 30 ro- 
kiem życia stwierdzono raka u 7 
osób; najmłodszym pacjentem in- 
stytutu, dotkniętym nowotworem 
złośliwym otrzewnej było dziecko 
2-letnie. Chorzy leczeni w instytu- 
cie należeli do wszelkich sfer, wy 
znań i zawodów. 

Ruch chorych w roku sprawo- 
zdawczym wzrósł z porównaniu z 
rokiem 1928 jak następuje: zgło- 
siło się o 42 osoby więcej; udzie- 
lono o 328 porad więcej; stwier- 
dzono raka u 44 chorych więcej; 
"aświetlang 38 osóh więcej niż w 
roku poprzednim, Z pośród leczo- 
nych w ciągu roku w instytucie 
127 osób — żyje osób 100 i stan 
ich zdrowia fest zadawałniający, 
przyczem szezeg Jn'e skutecznie 
działa  uaświetlaniem radem 1 


Rentgenem w przypadkach raka 
macicy, pirsj i skóry. Wielu cho- 
rym dotkniętym tem cierpieniem, 
leczenie radem i Rentgenem prze 
dłużyło życie, złagodziło i usunęło 
cierpienia, 

Sprawozdanie kasowe za 1929 
rok oraz  preliminarz wydatków 
na 1930 rok przyjęto. Fundusze 
towarzystwa pochodzą ze skadek 
członkowskich i darowizn oraz z 
opłat za leczenie, które ze 
względu na charakter społeczno - 
dobroczynny instytucji są obliczo 
ne nisko, a dla ludności niezamoż- 
nej są czynione znaczne ustęp- 
stwa, które wyraziły się sumą zło 
tych 5,252,10 groszy. Zebrano z 
darowizn sumę złotych 14,696. 

Poparcie działalności towa- 
rzystwa przez wiele instytucji 
przemysłowych i handlowych, któ 
re zadeklarowały większe sumy 


Z powodu przedwczesnego zgonu Szefa naszego 
| 


radu, umożliwiło _ udoskonałe- 


| B. P. 
4 ego e. 
nie i rozszerzenie działalności lecz | Maksymiliana Jaknhoyi | 
niczej towarzystwa, f 
Zarząd towarzystwa w roku 1929, 


stanowili panowie: Juljusz Lange 
— przewodniczący, Paweł Sanne i 
Michał Kon — wice - przewodni- 
czący, Józef Marzyński dr. | Wła 
dysław Wścieklica (jr.) — sekre- 
tarze, Erwin Jungnickel — skarb- || 
nik, Jerzy Bolimowski, Salomon 
Danziger, Artur Eisenbraun, Bo- 
rys Ejtingon, Antoni Goldman dr., | 
Ludwik Hauk, Leon Herbst, Jul- | 
jusz Jarzębowski, Maks Kom, Jul- 
jusz Lewstein, Antomń Lipiński, 
Edward Mittelstaedt dr. Stanl-' 
sław Skalski dr, Tadeusz Szulbor | 
ski, Tadeusz Tomicki, Herman 
Werner, Karol Zalewski, Albert 
Ziegler. 

Zarząd „Koła pań* w rokn 1929 
stanowiły panie:  wojewodzina 
Jaszczołtowa — przewodnicząca, 


składamy wyrazy najgłębszego współczucia, 


W zmarłym tracimy kochanego Szefa, który 
światłością swego umysłu jak i zaenością chara- 
kteru stał zawsze na straży naszych interesów, 


PersoneliMajstrowie 


firmy „Przemysł Drzewny 
Maksymiljan Jakubowicz Sp. Ake." 


Głęboko wzruszeni śmiercią zacnego swego Prezesa 
P. 


ta powiększenie ilości posiad 
posiadanego | Karolina Skalska — wice - prze- 


wodnicząca, Janina Pryssewiczów 
na — sekretarka, Zofja Landowa 
— zast. sekretarki, Ida Sannowa 
— skarbniczka, Helena Jungnic- 


LEKARZ DENTYSTA 


E. FUCHS 


klowa — zast, skarbniczki, Stani- 

NAWROT 4 sława Z 'mińska — przewodnicza- 
POWRÓCIŁ. ca sekcji finansowej, dr. Matylda 
Tomaszewska — przewodnicząca 


sekcji społecznej, Stełanja Marzyń 
||ska — przewodnicząca sekcji pro 
pagandy, 

Komisję rewizyjną w roku 1929 
stanowili panowie: Karol Ender, 
Włodzimierz Horodyński, Robert 
Schweikert fr, Paweł Seipelt, 
Maks Wyszewiański. 


SŁUCHAWKI? 
DETEKTORY? 


Niema dwu zdań— 
tylko 


„POLME. Y” 


+4 


Co usłyszymy dziś przez radjo? 


12,10 — 14,00 Poranek symło-| 19,25 Feljeton: Tad. Boruta » 
riczny x filharmonjj warszawskiej’ | Spiechowicz — „Wielki Krąg“. 
Wykonawcy: Orkiestra filbarmo-| 20,00 Koncert solistów. Wyko- 
niozna pod dyr. Zbigniewa Dym- |nawcy: Marja Wiłkomirska (fort.) 
ka j Adelina Czapska (sopran). |i Kazimiera Wiłkomiraki (wio- 

14.20 Fr. Suppe: Uwertura | loncz.). 

„Chłop i poeta“ (płyta Pot | 20,50 Kwadrans literacki. Wam 
wa). da Miłaszewska „Bukiet“. 

14,50 a) X. Scharwenka: Taniec | 21,05 Koncert popularny orkie- 
polski, b) E. Grieg: Taniec karzeł | stry, 

ków (płyta. gremofonowa). 21,45 Słuchowisko z Wilna. 

15,00 „Co słychać, o czem wie-| 23,00 — 24,00 Muzyką taneczna 
dzieć trzeba”. « |z „Oazy“. 

16,00 „Siedem cudów świiata sta 
Ol SIANA, RADIO ZAGRANICZNE. 

Kónigwusterhausen (1635) 


16,20 — 16,40 Muzyka z płyt 
11,00 Revital wiolonczelowy. 


gramofonowych. 
14,30 Recital fortepianowy (8 


16,40 „Przechadzki artystyczne 
po Warszawie”. preludia Skrjabina, Gawot Sgam- 


16,55 — 17,15 Płyty gramofono | betiego, Fantazja Liszta). 


We. Berlin (418) 
17,15 „Jak Sienkiewicz pisał | 21,00 Komedja Molnara „Raz - 
„Krzyżaków“. dwa - trzy“. 


17,40 Koncert reprezentacyjnej | Frankfurt (390) 
orkiestry policji, 20,00 Świeckia kantaty J. 8. 
19,00 Występ p. Wład. Waltera | Bacha. | 
EETA WEZ JE DTR CA 


Hamburg (372) 

10,25 Operetka Stransza „Baron 
oygańskf *. : 

Langenberg (473) 

20,15 Operetka J. 
„Madame Favan“, 

Daventry (1554) 

22,05 Koncerty (Uwertura „Eg- 
mont" Beethovena, Warjacje z se- 
renady na dęte instrumenty Mo- 
zartaj Koncert skrzype. Sibelin- 
sa, Sulta orkiestrowa op. 43 Czaj- 
kowskiego). 

Neapol (331) 

21,00 Operetka Lehara „Wesoła 
wdówka”. 

Rzym (441) 

21,00 Opera Pueciniega .,Manon 
Lesoaut''. 

Oslo (493) 

20,00 Koncert (M. in. Koncert 
foriepianowy D-moll Mozarta). 

Budapeszt (550) 

20,30 Koncert (Toccata C-dur 
Bacha, Triple koncert Beethovena 
Utwory na dwa. fortepiany). 


Prenumerata premjowa 


Prenumeratorzy, którzy jutro, w poniedziałek, dnia 31 marca 


nłacą bezpośrednio w administracji „Olosa Porannego” (al. Piotrkowska 10) 


prenumeraię za m. kwiecień 
otrzymają dotychczasowym zwyczajem 


JAKO BEZPŁATNE PREMIUM 


bilety do pierwszorzędnych kim 
lub cenne, ciekawe fcsiążki!? 


Maksymiliana 


składają wyrazy głębokiego żalu 
firmy „Przemysł Drzzwny Maksym 


,|szenja „Zarzewiaków* 


(WIZA 


ROBOTNICY 


ijan JakukowiBs Sp. Akp.” | 


REKI FE. 


PIU "PA AP 4: 
Ni 2708 3 


Z powodu zgonu nieodżałowanego wuja naszego 


b. p. MAKSYMILJANA JAKUBÓWICZA 


Prezesa Zarządu 
f, Przemysł Drzewny „Maksymiijan Jakubowicz”, Sp. Ake. 


wyrażają Rodzinie z głębi serca płynące współczucie 


M. GLATTEROWIE 


Jubileusz F, Nadla 


W lokalu gminy wyxnan.owej 
żydowskiej odbyła Bię uroczysta 


herbatka jubileuszowa z okazji 
dziesięciolecia pracy sekretarza 


Otłenbacha gminy p. P. Nadla. Dłuższe prze- 


mówienie podnoszące zasługi jubi. 
leta, wygłosił prezes gminy p. 
Mineberg, poezem kolejno zabiera 
li głos przedstawiciele organizacji 
społecznych oraz prasy, W miłym 
nastroju uroczystość. przeciągnęła 
sę do późnego wieczora. 


Pr. med. 2472 


REICHER 


Choroby skórne i weneryczne 
Leczenie diatermją. Elektroterapja. 
Południowa 28 
Od 8—10 rano, 12—2, 7—8.30 w. 
W niedziele od 9—2 
Dła niezamożnych cany lecznic. 


ZEBRANIE ZARZEWIAKÓW 
Komitet organizacyjny stowarzy 
w Lodzi 
zwołuje pierwsze zebranie b. Za- 
rzewiaków w dniu 7 kwietnia 
19380 r: (poniedziałek) o godz.. 20 
w kasynie pficerskiem, przy ul 
Zielonej Nr. 20. 

Wszyścy członkowie b, organi: 
zącji młodzieży niepodległościowej 
„Zarzewie* i drużyn  strzeleckicł 
wzywani są do wzięcia gremjalne 
go udziału w tem pierwszem ze- 
bratu „Zarzewiaków* w Łodzi, 
przedówszystkiem zaś do rejestro- 
wania się u następujących koleża- 


N 


nek i kolegów: B. Fichna, ul. 
Piotrkowską 67, Marja Pfajlrowa 
i Seweryn Pfajfer — ul. Orla 28, 
dyr. Kulak — Wólczańska 143 
iub Bank Zwiazku Spółek Zarob- 
kowych, prof. Lorentz — Miejskie 
Gimnazjum, ul Stenkiew cza 46, 


mjr. Sidorski — 28 p. S, K., kpt. 
Lutomski — Wólczańska, 159, por. 
Woskowicz — Zachodnia 21. 


Nr. 88 


Życie Tomaszowa 


(Telefonem od wł, korespondenta 
„Głosu Porannego“) 


Utworzony komitet obywa- 


telski dla podziału funduszu. !' 
otrzymanego z łódzkiego komi- 
tetu obywatelskiego został za- 


twierdzony. Tomaszów otrzy- 
mał 20 tys. złotych. Niezależ- 
nie od tego komisja finansowa 
przy tym komitecie stara się o 
uzyskanie własnego funduszu. 
Rozdział racji żywnościowych 
dla bezrobotnych rozpocznie się 
od poniedziałku. 


AWANTURY MIŁOSNE, 


Teatr Miejski 


Dziś: 12 Tra-la, Tra-fa, 
Gzyńrdzyń, Klig-klang 


4 Dziwne Wędrówki | 


21) 


Saluermosera 
850 grięusz w Pielile 
Jutro: 730 „Przestępcy“ 


Dziś o godz. 12 po conach naj- 
niższych bajka dla dzieci „Tra — 


Z Warszawy przybył wczoraj la, Tra — ta, Dzyń — dzyń, Kling 


przedstawiciel pewnej firmy 
autobusowej, celem pobrania 
należności od właścicieli auto- 
busów. Towarzyszyłą mu sekre 
tarka, z którą ulokował się w 
hotełu, Nie podobało się to żo 
nie inkasenta, która w godzi- 
nę po wyjeździe męża przybyła 


do Tomaszowa i poleciła w ho, 


telu zameldować 

przez numerowego, 

siostra, przybyła w ważnej ,stocki. 
sprawie. Zastawszy w pokoju 


męża z sekretarką w szale za- 
zdrości podrapała sekretarkę i 


pobiła ją dotkliwie. Zawezwa- | dzinie 4,30 i 8,30 wieczorem orz 
no policję, którą spisała odpo-| dni następnych głośnu amerykań- 
Przychwyco- |sko-żydowska sztuka S. Raphael- 


wiedni protokuł, 


ny na gorącym uczynku nie- 


wierny małżonek pod opieką 


zostawiając swą 


w Tomaszówie. 


Dziś i dni nastepnych ! 
WZNOWIENIE. 


Wielki film z życia Wschodu, |ski, Staszewski i Ścibor. 


pełen egzotycznego piękna, po* 
kus i tajemnic egzotycznych 


Dziewica aira 


HEJ (ARABKA) ESEJ 


W rolach głównych : 


MARJA JACOBINI 
HARRY LIEDTKE 


Orkiestra symfoniczna pod batutą | H. Malma „Mąż na usługach ko- 
3133 | chanka‘. 


Sz. BAJGELMANA 


PIERWSZY 
POLSKI 


DŹWIEKOWO- 


ŚPIEWNY 
i MÓWIONY 


| 


|— klang“. 


( 
y 120 - jrej wystawienie wywołało w mieś 
żony powrócił do Warszawy. | cję zrozumiałą sensację. Reżysero 


towarzyszkę | wje M. Mel'na, W, Ścibor i S. Dźi 


na W innych rolach: Buczyńska, 


Graia, mówią, Śpiewają: 
DELA LIPIŃSKA 
MARTA FLANLOWA 
LOFJA BATYCKA 
TM. WESOŁOWSKI 
LUDWIK FRITSCHE 
HANKA BASZYŃSKA E 
MARJA CHAVEAU 
LUBICZ - LISOWSKI 
ADOLF DYMSZA i imi 


Wytw.: Tow. film „Heros“ 
Reżyseria: B. NEWOLIN, 


Oryginalne motywy i kie- 
rownictwo muzyczne zna- 
nego kompozytora 
Ludomira Różyckiego 
przy współpracy 
Bronisława Szulca 
f specjalnego zespołu art. 
muzyków Filharmonji W, 


Dziś o godz. 4 „Dziwne wędrów 
ki Salvermosera'. 

Dziś wieczorem opero - rewja 
„Orfeusz w piekle* (muzyka Offen 
bacha) niezwykle barwne wdowi 
sko z tekstem  zaktualizowanym 
(satyra na Łódź) w reżyserii i in- 


się mężowi |scenizacji K. Tatarkiewicza. Kie- 
jako jego | rownietwo muzyczne kap, Z. Bia- 


TEATR KAMERALNY 
Dziś, niedziela dwa razy: o go- 


sona „Śpiewak jazzbandowy*, któ 


gon utrzymali w sztuce należyty 
styl i koloryt urozmaicając ją sze 
regiem efektownych wstawek jak 
rewia „Szał wiosenny i Kot Ni- 
drei odśpiewamy przez chór syna 
gogi. Największą atrakcję „Śpie- 
waka“ stanowia występy znakomi 
tego artysty warszawskiego Kuga 
njusza Bodo, który gra rolę tytu- 
łową i śpiewa piosenki Al Jolso- 


Faleńska, Trapszówna,  Daniło- 
wioz, Melina, Michalak, Pludń- 


Dziś popołudniu ceny zniżone. 


TEATR POPULARNY 

Dziś o godz. 4,20 pp. i 8,30 w. 
dwa ostatnie powtórzenia efektow 
nej przezabawnej komedji ,„„Ober- 
żystka*. 
W poniedziałek 0 godz. 8-j 
dla zrzeszeń robotniczych po ce- 
nach najniższych (od 50 gr. do 1 
zł.) lekka arcykomitzna komedja 


Dulskiej 
pg. Gabryeli Zapolskiej 
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Moralność 


30.11. — „GŁOS PORANNY* — 1930 


TEATR, MUZYKA i SZTUKA 


TEATR GEYEROWSKI 
Dziś o gdz: 4,20 pp. i 8,30 w. 
wyborna komedja H. Malina „Mąż 
na usługach kochanka“, 


WIECZÓR INSTRUMENTALNO - 
WOKALNY. 

W dniu 5 kwietnia, w nadcho- 
izącą sobotę o godz, 8&8 wiecz. 
„Bratra Pomoc* przy konserwa- 
torjam muzycznem Heleny Kijeń- 
skiej urządza wieczór  instrumen- 
tulng - wokalny w sali przy ul. 
Przejazd 46 (Kas: emerytalna pra 
cowników elektrowni łódzkiej) 
w celu zebrania funduszów na wpi 
sy dla niezamożnych uczniów, 
oraz na opłacanie samatorium za 
kolegę, leczącego się w Zakopa- 
nem na koszt „Bratniej Pomocy*, 

Program wielce  urozmyzicony 
wypełnią uczniowie Kkonserwato- 
rjum. 

Bilety w cenie od zł. 2 do 4 zł. 
do nabycia jnż w kancelarji kon- 
serwatorjam (Traugutta 9). 


DZIECI CZYTAJCIE. 
Nareszeje nadeszła upmgniona 
niedzela, której tak oczekujecie 
niecierpliwie. Dziś więc o godz. 
4-əj po poł. w sali filhtrmonji Ke 
zimiera Rychterówna opowie wam 
prześliczne bajeczki, które będą 
ilustrowrne przezroczami. Dla un 
knięch natłoku przy kasie radzi- 
my wam wczośniej zaopatrzyć się 
w bilety, których została już bar- 

dzo mała ilość. 

WYSTĘP DYGASA NA PRZED. 

STAWIENIACH OPERY, 
Jak już podaliśmy, do Łodzi 
przyjeżdża warszawska opera ob- 
jezdowa pod dyrekcja dr. Tadeu- 


„Moralność Pani 


Że żywotność polskiej kine- 
matografji nie jest czczym fra- 
zesem, że wszystkie najnowsze 
zdobvcze techniki i kultury są 
natychmiast w swych najlep- 
szych formach  przeszczepiane 
na grunt polski — świadczy 0 
tem najbardziej fakt, jaki za- 
szedł obecnie po raz pierwszy 
od lat w historji naszego filmu. 
Dopiero w tym roku ukazał 
się w Polsce pierwszy obraz 
dźwiękowy, a już dzisiaj stoi- 
my przed niezwykłem wydarze 
niem: wyprodukowaanie pol- 
skiego obrazu nietylko dźwię: 
kowego, ale zarazem śpiewne- 
go i mówionego, — jest fak- 
tem dokonanym! 

Tak jest: już wkrótce za- 
brzmi polska piosenka, rozlegną 
się tomy muzyki skomponowa- 
nej przez polskiego kompozy- 
tora. 

„Dzięki gigantycznemu wysiłko 
wi pracy najlepszych techni- 
ków naszych i artystów w cią: 
gu niespełna kilku miesięcy do 
konane zostało dzieło jedyne w 
swoim rodzaju. Wartka, frapu- 
jaca akcja „Moralności Pani 
Dulskiej“, udział co najwybit- 
niejszych sił artystycznych z 
nową rewelacją polskiego aktor 
stwa filmowego, Delą Lipiń- 
ską i Martą Flanzową, aktorką 
teatru Reinharda na czele, a 
to wszystko bogato ilustrowa- 
ne solowemi śpiewami polskie- 
mi, najcelniejszemi chórami i 
specjalną ilustracją muzyczną 
laureata Ludomira Różyckiego. 
stanowi pierwszorzędną całość. 
Dzięki genjalnemu wynalazko- 


ME | wi filmu dźwiękowego przemó- 
jj wi z ekranu 


i wzruszy widza 
folklor pieśni polskiej. Publicz- 


ky ność nietylko zobaczy w kapl- 
sa | talnej 


kreacji tegoroczną 
„Miss Polonję*, Zofję Batycka, 
która w „Moralności Pani Dul- 


szą Wierzbickiego. Odegrane bę- 
dą tylko dwa przedstawienia, a 
mianowicje: We wtorek, dnia 1-go 
kwietnia o godz. 8,30 wiecz. ope- 
ra Bzeta „Omen“ z udziałem 
naszego znakomitego tenora boha- 
terskiego Ignacego Dygasa w roli 
Den Jossego. W środę zaś, dnia 2 
kwietnia o godz. 8,30 wiecz, wy- 
stawiona bedzie opera w 5-ciu 
sktach J. Halevy'ego, w której 
Ignacy Dygas wystąpi w roli Ele- 
PZACAJ 

Artyści przywożą ze sobą. orygi 
nalne kostjumy i dekoracie. Dyry 
gować orkiestrą będzie Teodor 
Ryder. 

Wym'enione opery odegrane bę 
dą w oałości bez żadnych  skró- 
ceñ, 

Bilety sprzedaje kasa filharmo 


nji, 


KONCERT SYMFONICZNY POD 
DYR. ALEKSANDRA GŁAZU. 
NOWA, 

Jak było do przewidzenia, wiel 
ki koncert symfoniczny, który od- 
bedzie się w f.lharmonji w nadcho 
dzący czwartek, dnia 3 kwietnia 
pod dyr. wielkiego kompozytora 
Aleksandra  Głazunowa, wzbudził 
tak wielkie zainteresowanie, że 
większość biletów została formal- 
nie rozuhwytana, Prof. Aleksan- 
der Głezunow przyjeżdża do Ło- 
dzi już w ponłedzin'ek, aby rozpo 
cząć próby z łódzką orkiestrą fil- 
harmonieczną, która na koncert 
czwartkowy zostanie znacznie po- 
większona, a między innemi bę- 
dzie harfa. Program Koncertu zo- 
powiada sję niezwykle interesu- 

laco. 


Na srebrnym, ekranie 


Dulskiej“ — pierwszy nasz 
obraz dźwiękowo-śpiewny i mówiony 


skiej“ kreuje jedną z rôl głów- 
nych, ale ją również usłyszy, 
jednem słowem czeka nas naj- 
bardziej atrakcyjna od lat ucz- 
ta wzrokowa i słuchowa w na- 
szym własnym języku, zrozu- 
miała dła wszystkich i wszyst- 
kim nam droga i bliska. Wspa- 
niały rekordowy wyczyn pol- 
skiej kinematografji, dźwięko- 
wo - śpiewna „Moralność Pani 
Dulskiej“ przemówi do widzów 
z ekranu dźwiękowego kina 
„Casino“, 


p A, 


dzinie 20 w drugim terminie w 
lokalu miejskiej gałerji sztuki 


Nie płacz, dziecko! 


PUDER, MYDLO i KREM 


Bebe Szofmana 


są wszędzie do nabycia. 
PYOOOMPORPORPP 


Z LIGI MORSKIEJ | RZECZNEJ 


Dnia 31 marca r, b, 
19 w pierwszym terminie, o go 


o godz. 


ki (Park Sienkiewicza) odbędzie 
się walne zebranie członków 
łódzkiego oddziału ligi mor- 
skiej i rzecznej. Na porządku 
dziennym m. in. wybór ezłon- 
ków zarządu i komisji rewizyj- 
nej. 

Zebranie odbędzie się bez 
względu na ilość obecnych. 


Z MIEJSKIEJ GALERJI SZTUKI 

Dziś ostatnia: niedziela przepięk 
nej wystawy zbiorowej dzieł prof. 
T. Axentowicza, W. 
skiego, J. Kidonia, 
St, F'danzy, 

Dnia 6 kwietnia otwarcie zbio- 
1owej wystawy przybylego do na- 
szego masta z Paryża artysty 
męlanza, :M.eczysława Siemiiskie- 
go orz rzeżb artystki rzeźbiarki 
p. Lindenfeldówny, której 
doznały 


Wodzinow= 
P, Stellera i 


praca 
dużego powodzeniu na 


"wewn 
EE 


Farba do włosów 
od pół wieku w użyciu. 


Momentalnie farbuje na 
wszystkie odcienie. Siwym 
włosom przywraca pierwotny 
kolor. Sposób użycia w kaž- 
dem pudełku. Da nabycia 
wszędzie! 


Detektory od zł. 6.50 


komplet z RC i słuchawką 
od zł. 26.— 


Radjoaparaty i części 


„RADIOLĄ” 


Piotrkowska 88 (w podwórzu? 
tel. 105-34. 


Zapisujcie się 
na członków L.O.P.P. 


3137 


Czy macie tańczące córki? 


Powinniście zobaczyć ten film nad filmy, 
a lepiej poznacie przeżycia naszych dzieci 


noięty niedo małżeśstwa 


Twoja modna żona miała 
kochanka przed ślubem 


Lecz teraz kocha tylko ciebie i zapomnia- 
łao grzechach panieńskich, 
Zobaczysz jak to wygląda 


abicty ie to małżeństwa 


LUNY najbliższy przebój 


w filmie 


r. 88 


Rekord powodzenia m 


Niebywały dotąd rekord osiągnęła 20-a Palska Państwowa 
Loterja Klasowa podczas ciągnień obecnej V klasy, 
Wszystkie większe wygrane w kole szczęścia, 
GŁ Wygrana w szczęśliwym wypadku zł. 550.000. 

Szanse kolosalne Il Co drugi los wygrywa |! 
Spieszcie wszyscy do nas i zaopafrzcie się w nasze słynne ze szczęścia losy Il 
Czas nagli (l! Fortuna wzywa Was !!! 

Najszczęśliwsza w Polsce kolektura 


E. LICHTENSTEIN 


Łódź: I oddz. PIOTRKOWSKA 72, tel. 156-68. 
e II oddz. PIOTRKOWSKA 11, tel. 182-99. 


V klasie, którą wypłaciliśmy naszym P. T. Graczom, padły u nas 
następujące większe wygrane: 


Zł. 20000 na Nr. 105295 Zł. 10000 na Nr. 69025 

„ 20000 „ „ 121756 „ 10000 „ „ 72728 
„ 15000 „ „ 154409 „ 10000 „ >, 52062 
= 15000 „ „ 58067 „ 10000 „ „ 74931 
„ 10000 > s 110672 „ 10000 „ , 


71842 


ZŁ 10,000 na Nr.: 125443. 


30 IL. — GŁOS PORANNY 


Obywatele! Prócz głównej wygranej zł. 350,000.— na nr. 184188 w obecnej: 


700 58 802 14 933 56 91 19027 100 249 357 ww asz la 


— 1930 


zi-szy dzień 


96044 50 78 135 320 55 83 402 5 95 604 55 62 788 
905 35 47 97003 157 295 304 58 523 688 781 831 41 
74 98163 76 221 86 311 19 64 451 515 31 637 89 741 
56 950 560 Sé 64 99080 312 38 410 44 536 54 73 618 
139 914. 


LOTERJA: 

100011 422 28 527 645 753 868 101010 21 47 
71 284 368 456 76 96 591 685 98 781 872 970 77 
102110 291 3811 88 566 706 58 838 108089 143 
870 72 427 92 619 66 96 786 99 979' 104092 106 
388 95 412 85 558 96 664 86 727 819 26 9% 
105187 227 882 584 702 21 802 44 106008 232 
51 97 858 78 405 17 19 65 91 98 769 960 107012 
249 308 80 501 28 31-634 713 90 835 _ 108081 
180 244 321 448 514 926 95 98 109065 74 307 
415 24 83 84 526 741 48 55 976 110018 174 349 


437 64 766 808 31 112019 67 209 91 804 65 587 
610 72 75 88 706 955 91 95 118044 67 96 328 
585 647 818 957 114810 462 76 96 634 820 908 
52 83 96 98 115014 225 321 80 450 66 539 613 
41 67 724 77 116804 81 444 584 622 25 37 91 783 
87 816 18 50 96 986 79 117009 188 342 410 637 
705 887 986 97 118440 45 584 725 830 956 67 
119070 169 82 384 588 625 36 81 771 803 29 77 
120228 35 47 406 83 521 97 729 70 806 19 86 
928 88 87 121010 129 34 328 460 77 515 36 640 
700 53 60 843 940 98 122010 69 90 106 47 226 
496 545 655 773 860 938 78 91 123166 259 70 
309 90 500 96 846 124034 35 83 84 361 681 751 
96 888 907. 

125043 114 18 244 50 82 373 447 536 60 62 


419 788 812 111012 84 74 82 106 45 80 207 369, 


Po zł, 5,000 na N-ry: 45376 48782 
62838, 

Po zł. 3,000 na N-ry: 45335 52295 
159928 160186 192462, 

Po zł. 2,000 na N-ry: 2719 37956 68010 


98513 100765 136387 148111 155095 


155685 180879. 

Po zł. 1,000 na N-ry: 3352 4451 12254 
13524 21255 34707 43292 65237 65694 
70783 84637 101676 106580 108896 111055 
121430 127885 133440 150687 153786 
162583 188899 194766 205221 209114. 


Po zł, 600 na N-ry: 18329 28742 30703 
85033 76842 77066 80257 89485 89844 
107465 114068 116257 120330 123663 
135887 136610 139405 141651 149739 
156186 160876 165076 169061 170184 


$ 


170797 179921 198703. 


Po zł 500 na N-ry: 3670 4347 5945 10364 15054 
15600 17731 17382 17860 19085 19902 20076 20693 
23653 28786 23809 25915 29418 30009 31105 31492 
31691 33329 33873 35584 38326 38561 38767 41134 
41456 43001 48199 44094 47175 48223 48269 48589 
40978 50390 50642 53073 54187 55296 55432 58260 
53538 58571 59278 62452 63267 66574 66580 66586 
66644 66883 69658 69762 71799 72169 74578 77637 
$1506 85435 89590 88591 89455 89516 91616 91930 
92459 93934 95573 97035 97951 99473 100834 101128 
104045 106825 107184 108560 109309 111067 111592 
113566 114206 114899 115203 115236 115489 122067 
125869 126299 127285 129079 131890 131890 13281] 
136374 140106 1413348 344796 145411 147259 152579 
154259 156031 156300 157093 157908 158138 158470 
158585 159493 161409 162033 164128 167471 169781 
170364 170699 171349 172264 172469 173301 173782 
175149 181977 182479 183858 186814 137283 187690 
189291 190139 191232 192696 192925 193083 193860 
197589 199654 200241 200263 200481 203441 205314 
207124 203708 209680. 


PO 250 Zi. WYGRAŁY NR. NASTĘPUJĄCE: 


87 436 621 96 708 49 78 83 928 
536 55 761 804 56 922 2328 452 
700 48 52 71 322 31 95 926 3159 
93 784 90 814 4061 69 91 103 
541 70 650 735 59 86 87 898 
1 98 851 907 6013 20 32 90 205 
555 60 619 709 894 976 7003 49 
769 97 841 53 69 88 906 11 23 96 
57 77 310 15 640 79 97 847 9280 
436 40 53 601 922 10036 71 75 79 132 262 69 441 61 
673 602 26 40 77 85 36 94 899 11073 93 165 262 316 
49 55 479 99 557 96 626 744 47 813 45 12082 310 440 
516 85 623 30 32 44 864 934 40 48 68 81 13002 139 
86 208 19 81 343 557 669 14168 306 479 603 27 93 
112 99 860 15153 58 84 96 454 61 69 541 605 870 
16003 135 48 55 391 434 845 88 919 93 17096 184 317 
24 37 58 603 57 837 935 18163 95 233 57 370 504 88 


Hasmonea--Z.A.S.S. 3:2 (0:2) 


533 649 862 20096 220 325 482 652 709 71 916 21057 
163 244 70 434 631 74 904 68 85 22050 95 107 88 241 
55 87 310 92 544 773 97 889 25089 250 91 97 327 522 
25 63 630.31 746 857 24027 131 63 208 17 61 12 83 
361 68 494 522 748 951. 

25019 33 35 163 76 373 441 77 728 48 862 26031 
50- 129-30 42 431 513 84 621 25 944 271,5 224 20 SU 
502 19 34 77 883 953 28009 69 219 4097 504 65 661 
760 803 906 65 29094 168 76 516 95 789 847 929 70 
30035 120 364 75 400 26 70 524 787 869 977 31060 
140 55 293 408 14 63 509 606 854 32008 4 234 70 39 
444 669 914 33006 17. 41 42 145 50 297 74 316 24 539 | 
714 840 58 913 31 36 34051 156 61 333 45 92 423 
532 53 79 607 841 35149 213 18 400 15 54 56L 604 
863 903 13 95 36227 40 72 325 73 469 572 632 792 
889 37095 112 67 248 342 403 11 508 38 99 608 52 
824 38065 89 116 242 335 448 588 637 317 19 62 39041 
65 143 77 328 673 152 57 957 40105 339 407 17 65 
652 86 756 925 87 41066 144 366 424 59 598 668 759 
42182 294 351 441 582 671 702 96 43093 180 298 574 
618 47 113 872 44183 270 98 336 708 11 894 45058 187 
425 29 588 632 720 32 52 87 835 46167 453 64 87 89 
92 511 12 623 97 903 77 47463 501 21 688 728 52 87 
903 32 48104 325 651 65 88 779 829 49 978 49375 441 
520 23 80 638 813 61 65 956 67. 

50122 87 302 409 10 520 714 98 991 51022 221 41 
458 548 601 705 62 68 52011 17 72 89 133 878 586 
653 794 876 83 53036 169 387 448 95 517 55 90 613 
853 60 54151 60 203 454 59 573 88 642 774 914 53 
55090 114 240 309 10 17 440 SS 504 620 908 63 73 
56073 175 500 19 21 89 90 683 718 57040 92 497 500 
78 667 69 793 995 50076 89 143 58 60 203 88 352 
412 69 509 43 611 55 720 59007 219 74 76 319 52 400 
597 756 60009 239 320 520 614 25 27 61 915 61001 260 
394 410 618 92 701 955 62029 58 116 483 523 84 656 
64 06 795 804 953 71 63112 76 608 33 828 950 53 
44129 278 89 358 408 19 31 79 522 32 657 765 945 
65021 130 64 455 539 641 793 66024 58 61 108 90 
344 400 58 554 93 673 737 903 94 67022 97 592 630 
50 753 86 809 912 44 60005 12 21 48 232 369 96 621 


656 647 789 44 861 901 126165 489 75 548 626 
710.951 76 127104 203 387 428 98 554 626 740 
71 82 802 38 45 66 918 50 85 128051 146 220 90 
812 40 493 559 81 631 61 742 801 20 934 76 
129133 202 5 74 388 97 468 67 738 78 529 47 
644 849 57 74 908 130008 21 282 822 83-80 429 
„535 652 809 48 131268 72 99 385 448 60 596 
634 47 822 64 929 31 34 132300 43 454 71 078 
611 43 965 133003 69 125 67 92 266 361 425 
748 50 88 800 16 86 134157 60 227 417 96 687 
731 840 95 185137 45 55 268 321 23 468 87 095 
607 837 915 31 72 136058 106 14 81 92 94 871 
659 65 721 27 861 98 926 61 80- 137011 65 91 
360 538 62 65 66 6389 727 78 804 5 18 58 954 
138049 50 63 162 91 462 68 611 788 48 78 90 
949 139236 39 320 402 3 69 553 54 667 79 920 
140111 242 95 387 409 49 50 59 745 81 836 68 
141024 78 99 101 95 335 512 29 87 56 67 89 
604 74 726 62 95 899 961 66 88 142040 44 62 
117 85 88 230 825 83 84 88 423 639 778 .886 
999 143231 814 26 38 56 78 426 42 48 507 76 98 
667 75 77 785 817 90 915 144069 103 63 321 44 
506 693 856 945 145080 119 339 413 84 520 50 
65 74 608 712 16 146098 121 346 547 755 845 77 
147110 54 200 88 46 316 80 667 78 839 88 
148004 82 155 82 220 52 56 98 303 28 501 57 98 
709 24 828 34 149007 51 95 112 209 46 459 511 
24 642 43 75 780 930 95. 

150047 63 179 291 801 18 44 46 59 68 401 
87 658 64 724 73 88 969 151061 299 330 402 18 
28 57 549 87 651 714 26 37 801 10 16 84 152042 
208 338 92 444 543 54 661 724 835 153018 218 


STORY 


Chustki hałtowane. 


wykonywa ATELIER PRZENYŁO ARTYSTYCZNEGO 


Piotrkowska 90, tel, 155-902. 


Kto wygrał na loterji?% 


-Éa klasa -- 


rye 


98 861 488 537 623 u9 773 840 67 78 920 
154118 63 78 76 239 831 38 418 20 580 42 74 79 
999 155009 17 40 104 24 208 38 852 76 89 488 
525 614 737 928 156006 12 25 40 155 95 828 513 
651 157040 61 92 166 71 83 418 26 60 595 648 
51 706 94 803 1580838 £5 125 346 70 99 461 82 
560 64 67 654 748 814 902 6 88 54 159015 23 26 
147 56 211 349 631 48 46 58 95 99 788 891 945 
160088 268 4ł6 99 600 29 46 735 36 98 807 23 
952 161003 78 95 213 40 62 389 528 775 8381 59 
162104 254 60 802 5 11 294 471 521 670 72 759 
163017 162 76 265 318 35 44802 555 59 612 710 
71 865 87 164083,1438 213 326 77 472 506 627 
714 61 83 860 908 96 165102 212 86 85 338 
588.804 166414 49-562 600 708 38 922 55 
167056 172 79 234 89 828 55 517 606 92 799 860 
913 85 168110 219 58 357 68 434 610 724 808 61 
285 83 95 160006 16 45 62 71 136 86 92 204 448 
574 715 42 47 348 940 170044 316 48 525 616 77 
92 724 891 171013 336 506 6038 14 88 724 72 
172018 157 65 268 400 8 524 659 95 97 717 83 
877 950 57 59 63 1780561 126 34 260 369 425 61 
10 748 92 860 964 174244 74 89 375 560 TL 648 
54 89 728 83 885. 
175064 166 70 77 206 79 337 445 92 508 705 
10 57 826 60 930 176062 96 595 742 85 804 47 
941 177000 40 86 174 238 82 840 91-620 87 754 
976 178082'60 61 355 448 556 72 609.87.764 834 
59 952 179026 39 57 185 43 224 67 79 819 713 
402 566 91 658 65 95 707 17 - 821 97 967 70 
180014 119 207 49 76 326 445 89/95 70021 848 
57 927 41 181060 65 82 147 71 264,826 42 47 
458 70 92 505 63 631 57 712 800 88 974 182141 
68 234 47 82 321384 579 09 600 57 865 942 43 
83 188050 94 228 46 97 298 44B 544 782 47 887 
79 80 88 936 184042 105 25 210 86865 69 434 
575 89 646 743 53 806 4G 935 185013 233 90 409 
22 524 46 627 808 40 Hrá 186058 118 60 208 820 
493 548 66 97 99 661 Tul 92 847 53 57 187041 
42 103 18 297 335 70 547 GA 637 43720-39 45 
881 138001 152 245 854 96 113 28.82. 687 60 
789 49 75 880 028 T3 189060 77 90 188 200 67 
(838: 41501: 67:534.84 87 621 99 71 94 724 42 45 
SEZ 190077 109 SOT 45 56 425 089 1911283 69 
-74 24559826 67 4856 545 647711 826 927 81 88 
94 192215 31 58.68 315 90 668/938 628,83 729 
808 193005 92 191 246 354 402 588 51 684 754 
817 26 47 975 194354 406 12 17 673 75185 89 
90 941 82 195086 168 267 472 550 622 790 820 
31 82 196050 136 68 334 47 79 455 88 506 711 
908 197180 81 208 24 95 304 38 4656 504 800 76 
93 809 923 198121 34 95 226 62 89 843 53 96 
509 39 79 818 49 928 84 199040 43 838 491 501 
637 710 829. 

200022 38.42 90 100 60 65 278 83 370 85 483 
92 626 792 812 18 25 38 966 201174 276 367 84 
442 622 81 38 78 710 79 899 919 202117 542 97 
713 892 203055 337 62 64 426 53 563 636 60 70 
77 705 69 862 976 204103 67 82 90 269 721 81 
88 854 74 97 205013 31 84 121 56 95 244 60 317 
23 78 415 23 70 547 90 795 206027 187 462 529 
70 74 642 710 824 953 207028 69 105 20 45 64 
246 81 346 95 532 47 93 754 208194 226 400 
693 819 209021 129 300 50L 77 768 81668 WM 


HAFTY 


i aplikacje 


Ceny przystępne! 


175 69049 88 341 500 675 837 10022 130 340 536 660 í 
707 71031 208 20 63 96 623 28 777 BL 918 72052 118 i OBRUSY Wyłącznie ręczna robota. wszelkie 
11 399 434 47 83 637 52 005 74 86 73113. 899 360 96 l 


403 44 667 822 27 57 99 936 39 49 74028 92 122 243 
455 522 603 19 59 733 918. 

75037 186 205 602 831 38 47 81 932 76023 62 
109 87 99 402 29 56 41 876 77123 75 242 537 80 609 
757 64 804 904 80 78011 158 478 575 666 67 99 844 
94 938 79013 45 73 311 27 429 58 549 769 831 923 
00059 117 67 80 82 96 212 430 516 67 694 820 81151 
90 355 92 472 517 668 78 765 860 912 21 80 95 82038 
62 69 89 121 53 98 99 254 355 614 66 716 40 75 022 
43 68 97 83003 4 7 16 67 79 119 64 67 86 222 52 59 
436 63 81 90 514 638 69 817 84102 255 308 484 561 

72 822 85001 238 319 459 83 535 74 94 734 841 923 
86277 357 67 470 72 534 723 680 910 87004 35 79 
280 83 420-510 47 91 626 757 816 83107 231 86 529 
53 760 844 50 89086 125 90 218 08 59 329 36 443 
722 60 812 914 58 60 72 90027 97 131 645 79 TIL 15 
45 77 834 94 91045 127 63 279 89 97 360 79 517 93 
693 779 821 32 45 52 66 916 68 95 92369 499 544 625 
112 61 93028 44 87 112 243 59 80 336 420 21 524 51 | 


M 


mat 


i 


towarzyskich (około 2000 wzorów) — 

arasolki, serpentvny. 
75-67 91 628 41 SS op 176 620 063 OGIós ta 235 gg | dostarczamy parasolki, serp y 
516 673 722 95062 98 339 471 650 771 834 65 905 


KORALIKOWANIE | CEKINOWANIE SUK 


szlagiery. 


JEN. PPE 


i IMAS 


chyba nikt wymagać nie 'może, 
natomiast nabycie ich po cenie 
ściśle fabrycznej poleca” 


„Pociecha Dziecięca” 1994, Zawadzka 6 


Skład mój zaopatrzony jest w najliczniejszy wybór przepięknych zabawek i gier 


UWAGA ! W KOMIS NA KARNAWAŁ 
wachlarza, kotyljony, balony i mne 
y9 


Piłkarstwo polskie 


na 19-em miejscu wśród 28 narodów 


Warfa—h.T.8.G. 


grają o 3 po południu 


Zarząd Ł. T, S. G. prosi nas, 
o zaznaczenie, iż dzisiejszy 
mecz ligowy Ł, T, S. G. 
| Warta odbędzie się punktual- 1) Czechy, 2) Urugwaj, 8) 


Niezwykle ambitna gra łodz: n 


Nawiązane w ping - pongu brońca łodzian ulegą kontuzji, 
stosunki z Z. A. S. S. (Warsza- co tak deprymuje drużynę, że 
wa) Hasmonea rozciągnęła i na traci ona dwie bramki, które 
piłkę nożną, Goście reprezentu-| padły ze strzałów lewego łącz- 
ja grę dobrej B klasy łódzkiej. nika 1 środkowego napastnika. 
Już w pierwszych minutach o:| Po przerwie Hasmonea gra nie o godz. 3 po południu, 
=m enus maran gą | niezwykle ambitnie i pierwszy nie jak poprzednio podawano 
TRYKOTINA punkt zdobywa rosę z: o godz. 3.30 Przesunięcia ter- 
BOT RPTAOZEPIEOTZW ZOT" R kę. Dalej gra upływa bez jej minu rozpoczęcia meczu doko- 
jedwabna znanego gatunku wa 
wszystkich kolorach od teraz 


kowo i dopiero ostatnie 10 mi 
nut przynosi zmianę wyniku. nano na prośbę Warty, która 
o 2007 tanie] w firmie 


| Napastnicy Hasmonei, dzieki pragnie najwcześniejszym pocią 


wysiłkom zdobywają dalsze! giem opuścić Łódź, 
£%ienkiewicza 79, tel. 141-79 | 


Paryski dziennik 


Danja, Portugalja, Ch'ti, 
rja, Holbndja, Belgija, 


Jugosław|:, Luxemburg, 
Turcją Rumunja, Bułgar 
wa i Estonja. 

Krala angielskie, wobec 


dwa goale, a z nimi i zwycię- 
stwo. Sędziował dobrze p. Szezy 
gielski. 


Asta" pzlasz* klusyf kacją naro- 
dów wedlug wyników reprezentac. 


1y rr ub. Oto rezultat: 
A| na, 4) Włochy, 5) Hiszpanja, 6) 


Węgry, 7) Austrja, 8) Prragwaj, 
9) Niemcy, 10) Szwecja a- dniej 


Ezwajcarja, Polska (19-ta), Egipt 


sportowy | styczności, nie zostały sklasyf ko 


wane, podobnie jek i Rosja so: 
wiecka i USA, 

Kolejność powyższa ne jest by- 
najmniej sprawiedliwą ponieważ 
brak sposobu sprawiedliwego cbli 
czenia wartości wygranych wyni- 
ków, wobec nierównej ilości roze- 
granych zawodów i różnych prze- 
ciwników. Prawdopodobnie Nor- 
wegja, Frencja, Szwajcarja a mož- 
liwe i OWI Holandja i Belgja 
nie okszałyby silę silniejszemi od 
Polski, e natomiast Eg'pt i Jugo- 
sławia mogłyby bré wrzed Polską. 


Argenty 


Norwe- 
Francja, 


Groc, 
ja, Lot- 


Þbriku 


„ŚŁ0S PORANNY” 


ŁODŹ 


30 marca 1930 r. 


GŁOS HAN 


Gdzie są rekwizycie lódzkie?... 


Minister Zaleski, mówiąc o umowie likwidacyjnej, przemilczał 


zupełnie sprawę odszkodowań należnych przemysłowi łódzkiemu|. 


Na dorocznym bankiecie, wy | zrzeczenie się Polski prawa Ii-| sztatów pracy nadzieja na pew- 


danym w dniu 26 b. m. przez 
Towarzystwo badań zagadnień 
międzynarodowych, wygłosił p. 
min. Zaleski przemówienie, w 
którem poddał analizie ugodę 
gospodarczą polsko - niemiecką 


dokonały przedstawicielstwa o- 
bu państw dla zawarcia układu. 
Obszerne te przemówienie 
*vzpoczyna kierownik resortu 
praw zagranicznych od prey- 
pomnienia swym słuchaczom, 
e w ostatnich czasach Polska 
zawarła „dwie wielkie umowy 
ze swym sąsiadem zachodnim*, 
„Pierwszą z tych umów jest 
aumowa warszawska“ o zlikwi- 
dowaniu całego kompleksu roz- 
rachunków, kfóre ciążyły na ży 
ciu ekonomicznem Polski i Nie- 
miec. Dzięki tej umowie rząd 
polski  uregulował z sąsiadem 
swoim tysiące procesów, wyni- 
kających z wojny i traktatu po- 
koju, a poważnie obciążających 
finanse naszego państwa. 

Mówiąe o likwidacji, wspomi- 
na p, minister, że „istota paw- 
na i gospodarcza likwidacji ma- 
si być pomyśłana jako rzecz cał 
kowicie przejściowa. Likwida- 
cja jest w istocie swojej zarzą 
dzeniem wyjątkowem i musi dla 
dobra państwa i atmosfery spe 
koju jego życia politycznego i 
gospodarczego  hyć możliwie 
szybko zakończoną, 

Nie można bowiem uważać 
ża zjawisko normalne, by sze- 
reg zdrowych warsztatów 
pracy był przez dłuższy 
czas  ohciążony niepewno- 
ścią, wynikającą x uprawnień 
likwidacyjnych. Zrozumiały to 
wszystkie państwą zachodnie, 
które już przed paru laty zakoń 
tzyły korzystanie z uprawnień 
lkwidacyjnych. 

Rząd polski od roku 1927 po- 
wziął zasadniczą decyzję, by 
podjąć próbę uregulowania z 
rządem Rzeszy sprawy zrzecze- 
Bis się dalszej likwidacji na za- 
sadzie pewnych kompensat. W 
związku z odnośnem zaleceniem 
działu IX planu Younga, dąże- 
nie to zostało nrzeczywistnione 
w umowie warszawskiej z 31-go 
października 1929 roka*, 

Przytaczając dalej kilka cyfr. 
dotyczących likwidacji, p, min. 
Zaleski w ten sposób określa 
korzyści finansowe umowy: 

„Nie nałeży zapominać, że u- 
mowa warszawska daję nam 
szereg pierwszorzędnych korzy- 
ści finansowych, jak chociażby 
umorzenie miljonowych proce- 
sów paryskich, odszkodowania 
za Chorzów i t. d. jednocześnie 
dopiero jej zawarcie umożliwi- 
to nam przystąpienie de planu 
Younga, który umorzył miljardo 
we zobowiązania Polski wobec 
komisji odszkodowań z tytułu 
mienia przejętego i długu wyz- 
wolenia, W tym też całokształ- 
ele jedynie należy rozpatrywać 


kwidacji*, 


ne wpływy z tytułu likwidacji 


Poczem, przytaczając rozbież jest jeszcze boleśniejsza, niż pe- 
ne głosy zarówno ze strony pol-| wność, że sa one stracone, 


skiej jak i niemieekiej, które 


W tej sytuacji jest cały szereg 


uważają układ handlowy mię- | zakiadów przemysłowych łódz- 
dzy obu państwami za brzemien kich, którym z tytułu umowy 
i zilustrował poszczególne eta-| ny w niezwykle groźne dla obu 
py tej żmudnej pracy, jakiej | stron następstwa, p. min. koń- | nie od rządu polskiego b. poważ 


czy swe przemówienie dając wy 
raz nadziei, żę układ gospodar- 
czy, jako konieczność życiowa 
ostoi się i przyniesie korzyści 0- 
bu stronom, 
è 
O likwidacji wspomina pan 
minister w słowach pełnych zro 
sumienia dla tej niesłychanie 
ważnej kwestji, wyrażając się 
między. innemi — jak to przy- 
toczyliśmy wyżej — że nie moż 
na uważać za zjawisko normal- 
ne, by szereg zdrowych war- 
szłatów pracy hył obciążony nie 
pewnością, wynikającą z upraw 
nień likwidacyjnych, 
Zrozumienie to jest niestety 
tylko teoretyczne. O ile howiem 
dla zdrowych warsztatów pra- 
cy niepewność co do ciężarów 


likwidacyjnych jest istotnie cię| bowiązań 
żarem, o tyle dla chorych war-| łódzkiego?.,. 


likwidacyjnej przypadają obet- 


ne należności. 

Rząd niemiecki, przejmując 
na siebie po umowie warszaw- 
skiej pretenaje swych obywateli 
do rządu polskiego, wypowie- 
dział się wyraźnie ea do sposo- 
bu uiszczenią się z tych należ- 
ności. 

Nasze czynniki rządowe mil- 
ezały przez cały czas. I oto mini 


sier spraw zagranicznych w e-| 


nuncjacji urzędowej podnosi 
błaski tej umowy, fuszując zu- 
pełnie jej nędze: niewyjaśnioną 
sprawę splaty przez rząd polski 
pretensji przemysłu łódzkiego 
za miljardowe blisko rekwizycje 
niemców. 

Czy rzeczywiście doczekamy 
się wyraźnego oświadczenia w 
jaki sposób rząd zamierza spła- 
cić się, z przejętych na siebie zo 


e . 


wobec przemysłu 


NDLOW 


f 


„SŁUS PORRNEY" 
Łobź 


80 marca i 330 r. 


Ceduła giełdy pieniężnej [PAPIERY PAŃSTWOWE + LISTY 


warszawskiej 


GOTÓWKA. 
Dolary 8,89 
Franki francuskie 34,92,50 


CZEKI, 
Belgja 124,41 
Londyn. 43,38,25 
Gdańsk 173,55 
Nowy Jork — czeki 8,904 
Nowy Jork — kabel 8.917 
Paryż 34,91 
Szwajcarja 172,58 
Włochy 46,73,50 
Berlin 212.90 


AKCJE, 
Dyskontowy 127,— 
Stamschowice 20,25 
Cegielski 53,50 
Spirytus 21,50 
Polski 167,75 
Ostrow.eckie, serja B. 54— 
Haberbusch 105,— 
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| Z powodu koniecznego zmniej- 
| szenia składu sprzedajemy ni- 
żej ceny kosztu wszelkie 


MEB bE 


gwarantowanej Jakości 


J.IALUNONOWICZIY 


| Narutowicza 13, tel. 137-60. 


Cztery nadzory i pięć upadłości 


na wokandzie sadu okresowego 


W dniu 29 marca r. b. wydział 
handlowy sądu okręgowego udzie- 
Gł odroczenia wypłat na trzy mie 
siące SALOMONOWI BLUMBER- 
COWI właścicielowi przedsiębior- 
stwa przemysłowo - handlowego, 
a miamowicie tkalni mechanicznej 
przy ul. Południowej 52 i burto- 
waj sprzedaży towarów - wełnia- 
nych przy ul. Sienkiewicza 29. 

Firma powyższa prowadzona by 
ła na bardzo zdrowych  podsta- 
wach gospodarczych, czego dowo- 
dem może być ta okoliczność, że 
nie wystawiała ona nigdy wh- 
snych akceptów, przetrwała bez 
poważniejszych następstw kryzys 
w 1924 — 25 r, jednak obecny kry 
zys gospodarczy, a w związku z 
nim zupełny zastój w handlu, po- 
łączony z niewypłacalnośćą od- 
biorców, uniemożliwił farmie wy- 
wiązywanie się w dalszym ciągu 
ze swoich zobowiązań, | 

Z powyższych wzgledów firma, 
nię chcąc pozwolić na. wyzbycje 
się z całkowitych środków płyn- 
nysh przy masowej egzekucji wie 
rzycieli z protestów z jej żyrem, 
widziała przed sobą jedyną możli- 
wość przeprowadzenia sanacji swe 
go przeds ębiorstwa — uzyskanie 
dobrodziejstwa nadzoru sądowego. 

Dołączony do podanią bilans na 
dzień 1 stycznia r. b. wykazał ak- 
tywa w sumie 1,098,368 zł, z cze- 
go pozycja towarów wynosiła zł. 
287.859, surowce i półsurowce 0- 
raz przędza zł. 141,750, należności 
u dłużników po odtrąceniu ewent. 
straty na 15 proc. 276,958 (za to- 
wary z otwartych rachunków) 0- 
raz protesty za towary po odtrące 
miu 60 proc. zł. 162,639. Sama war 
tość maszyn (niepłynne) wynosiła 
zł. 92,796. 


Pasywa zaś wynosiły zł. 701,081 
jako otwarte długi. 

Wyznaczony przez sąd biegły 
FKeuryk Ostrowski zbadał stan 
przedsiębiorstwa firmy i wydał 
wader przychylną opinię o jego za 
subach materjalnych. 

Z bilansu jego ma dzień 1 mar- 
ca widać, iż firma nie podała 
swych całkowitych aktywów, lub 
też w międzyczisie nastąpiła po- 
prawa w jej stanie, gdyż aktywa 
wykazane zostały mu sumę więk- 
szą, amiżeli podała sama firma. 

Wynosiły one zdan em biegłego 
zł. 1,392,972 zł, z czego aktywa 
płynne stałe zł. 92,972. 

Pasywa natomiast jedynej 
swej pozycji wierzycieli przedsta. 
wiają zł. 644.975, czyli mniej niż 
sama firma podała, 

Wskutek tego nadwyżka akty- 
wów nad pasywami wynażała się 
sumą 746.996 zł. Nie też dziwnego 
że sąd przychylił się do prośby 
firmy, udzielejąc jej odroczenia 
wypłat, sędzią komisarzem miano 

mał s. h. Feliksa Goldsteina, a 
nadzorca dw. Kazimierza Kon- 
czyńskiego. 

... 

Również w tym samym dniu 
rozpoznawamo sprawę MOSZKA 
WEGWAJZERA, właściciela przed 
siębiorstwa — sprzedaż gardero- 
by przy ul. Nowomiejskiej 11, któ. 
remu jak wiemy sąd okręgowy w 
dniu 23 listopada odmówił udziele 
nia odroczenia wypłat, ze względu 
na to, iż stan interesów Wegwaj 
zera był względnie pomyślny, ©- 
raz wnioskować można było, że 
domaga się on odroczenia wypłat 
tylko dla uzupelnienia składu f 
rozszerzenia ram przedsiębiorstwa 
a tem samem patant zdaniam sadu 


w 


chant wyzyskać instytucję nadzo 
ru dla własnych celów. 

Na wyrok powyższy Wegwaj- 
zer za pośrednictwem swego pełn. 
adw. Wajemana złożył skargę ape 
lacyjną, w której domagał się u- 
dzielenia odroczenia wypłat, mo- 
tywując ją, ża większa część wie- 
rzycieli wyraziła swoją zgodę na 
to, a reszta nie stawiła się na roz 
prawę, a więc również milcząco 
przychylili się do jego wniosku. 

Sąd apelacyjny rozpoznawał po 
wyższą sprawę w dniu 14 marca i 
nie zgadzając się ze stanowiskiem 
zajętem przez sąd ckręgowy, wy- 
rok ten uchylił j udzielił odrocze- 
nia wypłat, zlecając sądowi okrę- 
gowemu mianowanie sędziego ko- 
misarzą i nadzorcy. 

Sąd okręgowy mianował sędzią 
komisarzem s. h. Stefana Ossera, 
a nadzorca handlowca Stefana Gli 
ka. 

e 2 o 

Firmie TEITELBAUM g JAKU- 
BOWICZ, fabryka wyrobów baweł 
nianych, przy w. Targowej 46, 
przedłużono po raz pierwszy ter- 
min odroczenia wypłat na dalsze 
trzy miesiące do dnia 28 czerwca. 

s e z 

Ponadto w dniu wczorajszym 
firma BORYSZOWSKA APRETU- 
RA I DRUKARNIA WOLF GUT- 
GOLD i S-ka, siedziba której mieś 
ci się przy ul. Borysza 29, złożyła 
za pośrednictwem  ewego pem. 
adw. Dyonizego Friedmana, poda 
nie o odroczenie jej wypłat. 

Firma powyższa istn'eje od ro- 
ku 1925, przyczem istniała, począt- 
kowo jako 8p. z ogr. odp., a następ 
rie od 19%27 r. uformowana została 
jako spółka firmowa. 

Właścicj 3 


jalami iai w »ółnysh 


ZASTAWNE, 

Inwestycyjna 124,— 

dolarówka 75,— 

5 proc. konwersyjna 54,75 

8 proc. listy mastawne B. G, R 
94, — 

8 proc. obl, B. G. K. (budowla- 
ne) 93, — 

T proc. listy zastawne ziemskie 
dolarowe 75,— 

4 i pół proc. 
z.emskie zł. 54,50 i 

5 proc. m. Warszawy 57,50 

8 proc. m. Warszawy 76,— 

8 proc. Częstochowy 66,— 

8 proc. m. Łodzi 68,50 

8 proc. m. Piotrkowa 66,25 


NOTOWANIA BAWEŁNY 
LIVERPOOL 

Bawełna amerykańska, zamknią 
cie: 

Styczeń 8,24 luty 8,26 marzec 
8,11 kwiecień 8,11 maj 8,15 czer- 
w'ec 8,16 lip'ec 8,17 sierpień 8,18 
wrzesień 8,18 październk 8,19 li 
stoped 8.21 grudzień 8.22 low 
8,44. 


listy zastawne 


LIVERPOOL. 
Bawełna egipska, zamknięc'e: 
Styczeń 13,38 marzec 13,45 maj 
13,45 lipiec 18,47 październi! 
18,25 grudzień 13,27 loco 14.20. 


ALEKSANDRJA, 
Barwełna egipska, zamknięciet 
Sakellaridjs: styczeń 26,06, mite 

rzec — maj 28,25 lipiec 28,25 li. 
stopad 26,75. 

Ashmouni: luty 18,88 kwieciet 
19,40 uzerwiec 19,52 sierpień 19.30 
październik 18,18 grudzień 18,58. 

NOWY JORK 
Bawełna amerykańska: 
Zamknięcie: Styczeń 15,36, pał. 

dziernik 15,20 listopad 15,25 gro 
dzień 15,30. 

Kontrakty: styczeń 15,65 kwia 
cłeń 15,66 maj 15,77 czerwiesg 
15,78 lipiec 15,82 sierpień 15,68 
wrzesień 15.65 pażdziernik 15,44 
listopad 15,48 grudzień 15,55 lo- 
oo 16,00. 


a i mi 


częściach są: Wolf Gutgold w 20 
proc., Hersz Motyl w 30 proc. 
Hersz Górny w 15 proc, Maje 
Lichtenstein w 15 proc., oraz Ja 
kub Tejblum w 20 proc. 

Mieści się ona we własnej niee 
ruchomośc., posiada kompletnie u- 
rządzone najnowsze maszyny, Wy= 
kończalnię, farbiarnię, drukarnię 
1 bielrók. B 

Z bilansu firmy ma dzień 25 
marca widać, że aktywa frmy 
przewyższają pasywa o 311,928 zł. 
przy ogólnej sumie zadłużenia zł. 
765,007. 

Ogół aktywów wynosi 1,076.935 
zł, z czego aktywa niepłynne zł. 
128,968, resztę zaś przedstawiają. 
przeważnie aktywa półpłynne, 

Dodać należy na usprawiedli- 
wienie tego bilansu, że po stronie 
pasywów pozycje wierzycieli hi. 
potecznych wynoszą przeszło % 
ogólnej sumy pasywów, a miano 
wicie zł. 330,380. 

s é © 

W ostatniej chwili dowiaduje» 
my się, że na posiedzeniu w dniu 
wozorajszym ogłoszone zostało aż 
pięć nowych upadłości, z których 
namazie wymienić możemy pierw- 
szą z nich, a mianowicie ICKA 
SZYLSKIEGO, — przeds'ębiorstwa 
przemysłowo - handlowe przy ul 
Nowomiejskiej 20, ogłoszoną n: 
żądanie tirmy „Zakłady przemysłu 
włókienniczego  Dobrzynka Sp 
Aku w Pabianicach". 
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PANTOFLE DAMSKIE: luksusowe, spacerowe i sportowa Cena ZŁ 20.50 32,50, i 35.— 


axza] Widzisz jakie 
skutki pociąga za sobą kup- 
no obuwia zagranicznego. 

Pozbawiasz tysiące ludzi 
uczciwego zarobku zmu- 
szając jednocześnie do ko- 
rzystania z jałmużny — 
zapomogi. 

Zapobiegniesz jedynie te- 
mu kupując 


OBUWIE Krajowe 
Aru Heinego 


E A f 3 1 TA RKSTĘZ RTE N e 
4, SWI € YE | TE NWA a 


(AMA 


Lekarzy-specjalistów 


Obuwie dziecinne ! chłopięce 


OBUWIE MĘSKIE podług rozmiarów. 


lakier. bronzowy i czarny Cena Zł. 34.50, i 36.50 
r a ała Y PIEŃ 


Piotrkowska 98 w firmie Juljusz Rozner 
Piotrkowska 53 w firmie F. Grędziński 


eE amii, Zokiki! 8 


Znana nauczycielka naucza kro- b 
ju nowoczesnego szycia, mode- £ 
lizowania najnowszych modeli I$ 
g systemem paryskim i naucza $ 


ski 


Pamasa 24 


WUP 


droga 


do przywrócenia zdrowych nerwów 


Zawaczka 1 > E A również bieliźniarstwa meskie- Bi 
TEL. 205-38 Chore, wyczerpane nerwy, czynią życie gorz- BM |W go, damskiego i nośolałówe A h 
kiem, powodują dużo cierpień, jak naprzy- Š% ||] systemem szkół wiedeńskich, Pl 


kład bóle kłujące, przeszywające, zawroty 
głowy, uczucie obawy, szum w uszach, za- 
burzenia w trawieniu, bezsenność, niechęć 
do pracy oraz inne przykre objawy 

Moja niedawno wydana pouczająca broszu- 
ra wskaże Wam drogę właściwą do pozby- 
cia się tych wszystkich dolegliwości. W po- 
mienionej broszurce wskazane są przyczy- ER 
ny, powstawanie oraz leczenie cierpień ner- B6 
wowych na podstawie długoletnich doświad- | 

czeń. Wysyłam i ewangielję zdrowia , 


zupełnie darmo 


| teoretycznie i praktycznie na 
materjałach w przeciągu jedne- 
go miesiąca za 50 zł. 
Po ukończeniu kursów kroju Ę 
| każda z pań otrzymuje darmo 
J 2 miesiące praktyki, Za naucze- Ę 
nie daję pełną gwarancję, G 
UWAGA: Jednocześnie otwo- 
rzyłam wielką pracownię sukien W 
i działu ubiorów dziecinnych, 
najnowsze modele i fasony. Za 
solidne i prędkie wykonanie | 


czynna od 8 rano do 9 wiecz. 
11—12 ) przyjmuję 
2— 3 ) kobieta—lekarz 
w niedzielęiświęta od 9—2 pp, 
leczenie chorób 
wenerycznych i skórnych 


Badanie krwi i wydzielin na 
syfilis i tryper. 
Konsultacje z neuroleglem 


i urologiem ów . 1 R A ty tui 
A > ystkim zwracającym się listownie pod Ș gwarantuję. 
kak. Pes key Eye niżej wskazanym adresem. Tysiące podzię* F. Grynblatowa, f 
Oddzi RS din dla Kobiet kowań stwierdzają ten jedyny skuteczny spo- Żeromskiego 9, pr. of. I p. # 
elna pocze sób, opracowany na podstawie naukowych Zapisy od 9—3 i od 4—7, (775 
PORADA 3 ZŁ 2067 badań, dla dobra cierpiącej ludzkości. Ci PCE 0 5 f: 


wszyscy, którzy należą do niezliczonego sze- 
regu chorych nerwowych i cierpią na tedo- f 
legliwości, niechaj zażądają mojej, dającej 


Dr. med, 
EKAŻ broszurki 
NIECH SIĘKAŻDY PRZEKONA 


nie obiecują nikomu nic nieprawdziwego, SILBERSTROM 


ŚWINPELNIE GRATS ||| ZĘŁoNA M 


Gabinety S 
Kosmetyki iekarskiej 


D-ra med. Marji LEWINSONOWEJ 
Coglelnlana 6, telef. 143-863. 


Godz. przej. lęg aj i panów i 
0—2 i 4— - ah i H ` Ad 
i zh M tę uświadamiającą broszurkę każdemu; kto 8 
(arane ea następujące działy: Krat GL f do mnie napisze. Wystarczy karta Bhoroby skórne | WAWUFYCEDE. 
. chor, skóry | włosów. Usuwanie szpócących włosów elektro- 


Berlin, $. N. 


Michaelkirehpiatz 13. Oddział 340. 


3. Beantè 
3. Kuracji odmładzających. 
4. Masażu (ogólny i częściowy). 
5. Epllmoji (electroroagulacja 
slektroliaak 
6. Elektroterapji (diaterraja, d'As- 
sonyoliznoja, galyanofaradynacja. 
4. Helioterapji (Roentgen, kwacr, 
sollux, kąpiele świetlne). 
8. Chirurg)! estetycznej (blis- 
ny, żylaki, zniekształcenia, 
nowotwory i t p.). 
pod kierunkiem chirurga 
D-ra Z. LEWINSONA 
ozdynującego codz. od godz. 12—2 


lisa. Leczenie y. Kwarcową, 
Przyjmuje od 4 do 8 p. p. 

Panie od 4—5. Niedziela od 9—1 

Dla niezamożnych cany lecznic. 


Dr. med. 


IGNACY MARGOLIS 


spec. chorób oczu 


ł przyjmuje od 1—2 i 5—1 
Al. Kościuszki 21 tel, 165-17 


Baczność szoferzy i właściciele taksówek!!! 
3 sęk popowe raię zed samochodowych PETE A“ w Łodzi 
wszystkich systemów przepro- z 
wadza: Szybko, gruntownie TANIO 39 Zielona 103 
skumulaory do wszystkich pór samochodów DO CENACH TAKTYCZNYCH patos, "ae" udownnie 


Nareszcie: Z AB AWK hez mam 


pieniędzy 
otrzymuje każdy kupujący 


$.Neumimark 


Moniuszki 5, tel. 170-50 


powrócił 


Doktór 


WOŁKOWYSKI 


CEGIELNIANA 26, TEL. 126-87 


Speojalleta ehorób akórnych : 


i wenerycznych 
LĄGZENIE SWIATŁEM 
(lampą kwarcową) 


Choroby skórne | weneryczne 
Leczenie lampą kwarcową 
Przyjmuje od 12—1 i od 5—7. 


dł 


„Badanie krwt I wydnielin. Na dogodnych 
ach! 


warunk N Ñe 


Doktór 


E ze 


Taels | święm od D-i Wielki wybó KU z 
w mle e1 n e r 
Dia pań ud 6 do ô po pab |wósków dzesda-| © EM 34. NARUTOWICZA 34. GEJ W. Łagunowski 


nych krajowych i p > 
gg an dka UWAGA: Każdy przy kupnie zabawki otrzymuje 1 bon, przy okazaniu 


Specjalista chorób skórnych, wene‘ 
rycznych i moczopłciowych 
przoprowadalł się na ul. 


oddsielna poczekalnia. 


Dr. med. -ci j 
4 otrzy amo- 10 OE bonów otrzy "mP da rmo ładną zabawkę. . Piotrkowską 70 (róg Traugutta) 

H E E L E m tacy wyścielanych |7 powoda zbliżających sią świąt wielkanocnych na miejscu niebywale Tel. 61-83. 
ateraco ielki wybór przepięknych zabawek po cenach bardzo niskich Pisytnóje 08 80.901020 ranm ad 
oras m y wie wy przepięsny p » 1-ej do 2.30 pp. od 6 do 8.30 wiecz. 
Choroby skórne I wengrycane SORAPZP CAE w niedziele i święta od 10 do- 1-ej, 

UL. NAWROT 2 — |2aei „złWAŚA? Na miejsca wiórowa Klinika lalek. Uwaga? - 
TELEFON 179-89 podług miary. STE SPOLETO E E E E E RONA A TRE ONZ KO U Dr. med. 
do AO 9 w południe Drean 3 a E Ea Bri e 

La py A 5d i —2 po południu habryonyn py] $ OGŁOSZENIE r g, E N g E € K || 


Dla pań spec. od godr. 4—6 
po poł, die niewamośnych 


QBNY LECZNICE. 206 


= a m 


ul. Karola Nr. 4, Tel. 127-16, 

: CHOROBY WEWNĘTRZNE. 

A | Specj. choroby serca i prze- 
miany materji. 


Niniejszym uprzejmie zawiadamiamy, iż powierzyliśmy zastępstwo 
naszego preparatu „Fumigatore-Cimex' firmie Inż. Juljusz Ha- 
mer i S-ka w Łodzi, 6-go Sierpnia 1, tel. 188-58. 

Preparat „Cimex* jest najskuteczniejszym środkiem dezynfekcyjnym 


„DOBROPOL”E | 
Łódć, 


Piotrkowska 753 


w podwórzu, pi wszelkiego rodzaju robactwo z zarodkami, w szczególności KR EA 
Dr, mos; R %el103-01. sy bh teit oraz bakterje licznych groźnych chorób, jako to: tyfusu brzu- Przyjmuje od 4—6. 1386 
SENEE sznego, gronkówow paca i 3 d. sh ji Ws E B 6 GŁ0 
j nå Przeprowadzone oficjalne eksperymen rzez nisterstwo [R ZELKI BOL GŁOWY 
| BT | pi M Spraw Wewnętrznych, Departament V Służby Zdrowia w 
è © Warszawie preparatem „Cirnex', dały jaknajlepsze rezultaty. 

CHIRURG | W i Aby dać dowód bezwzględnej skuteczności preparatu „Cimex* wy- BB 
STOMATOLOG znaczamy każdemu, kto po dokonanej dezynfekcji tym preparatem znaj: po 


pala chorób 
s 


órnych i wene- || dzie choćbv jedną żywą pluskwę w mieszkaniu, nagrodę wysokości | 


choroby dziąseł, jązyka, 4 a. EW n 

szczęk I t. d. rycznych M) 1 dolara za każgą żywą pluskwą. zow e 
Rentgenodjagnostyka NAWROT 7, | ifn- j 66 jeg FE ZNAKOMICIE + =ò A 

„Rentgenodjagnostyka. || "ol 12205 lakłady Chomiczno-Dozyniokeyjne „Sałwaśor Kwit Gy) a er macocaśi swa 


Orópnałe 3-1 aon | 0810-21 od Sa GEO KR S | Giowna 50, toi 218-01. 207) 


r. 88 30.111.— GŁOS PORANNY — 1930 13 


ROBOTY BUDOWLANE. | ROBOTY ŻELAZ0-BETONOWE. 


Ważne dla pp. właścicieli nieruchomości 


PRZEDSIĘBIORSTWO ROBÓT BUDOWLANYCH i KANALIZACYJNYCH 


|. TYLLER, Łódź, wada nr 1s 


ma zaszczyt zawiadomić, że z RA. 1 kwietnia r. b. uruchamia SZ AARNA „dział przy- 
łączeń domowych instalacji kanalizacyjnych do sieci miejskiej 
pod wytrawnem fachowem kierownictwem. Plany i kosztorysy robót budowlanych i kana- 
lizacyjnych na żądanie. Solidne i szybkie wykonanie na wyjątkowo dogodnych warukach. 


Własne warsztaty mechaniczne, stolarskie, Koncesjonowane biuro 
ślusarskie i betoniarsko - mozaikarskie. przyłączeń kanalizacyjnych 


TAER, 


MIMOZA 


UL. KILINSKIEGO Nr. 178. 2973 g 
| eee a IE e e E R Z WA E p 


Ostatnie 2 dni! 


| Miasto Miłości 


(QUARTIER LATIN) 
Dramat cyganerji paryskiej, jej uśmiechów iłez 4 


Buc, WAN PETROWICZ I CARMEN ML G 


Następny program: Wierna Rzeka X 
według powieści Żeromskiego 


sława. institut eosmefique 


a E ao ae a TEE RTÓOIA EO in 
Łódź, Piotrkowska 175 parter, m 9. Tel. 13876 


Posiadam na składzie 


Palia damskie 


w najlepszym gatunku 
i ostatniej mody 
w 3 cenach 


95.-, 125.-, 150.- 


ZIDŁA LELZNILZE 


Tweedpalia od 48—, 60. — 


„Academić Scientifique de Bata” w paryżu OSKARA WOJNOWSKIEGO ) x | 
hi d aże cz 
Racjonalne nowoczesne an god, Masntg plasiyer, || sa do nabycia w aptekach | składach aptecznych | H Juliusz Rozner 
tłuszczu z podbródka i karku. di esej cery. Usu Rze En pokarmowego” = d yamo "i, ró „> Łódż, Piotrkowska 98 i 160 


nie wszelkich defektów cery. Maski kalifornijskie 
Masaże ogólne i częściowe. ciała. Pidogaacje włosów. ||] (rel. Nr. 1149) zn. tow. „irotan“ ; | podegrze” "<A 
Sollux d'Arsonvalizacja. (Maquillage) Upiększanie na Zioła Glo FAA rej. Nr. 1150) zn. tow. „A n 
bale Godz. przyjęć od 10—2 i 4—8, wiecz. 568 | ” przeciwko wym Kąpiele Starkowo-Roślinne (sto- 
(rej. Nr. 1148) zn. tow. „Gara“ | reumatyzmu, podagry i ischiaszu) 


(rej. Nr.1263) zn. tow. „Sulfobal*. 
„Zloła a ane | Blednleya a „Zioła przeciwko niedomaga- 


Najtaniej, najlepiej ff ce, x155 sn. tow. „Elmisan* ah a 


i m najdogodnicjzych warunkarh DI c neioii waw. om ETAT ct Eko 


| mt 


DYREKCJA PAŃSTWOWEJ SZKOŁY 
WŁÓKIENNICZEJ w ŁODZI 


niniejszem wzywa PP. Absolwentów tej szkoły, 
którzy złożyli swe zawodowe prace poszkolne, 
by niezwłocznie wpłacili należność za egzamin 
praktyczny zł. 20.— i stawili się na egzamin 
w sobotę, dnia 5 kwietnia 1930 r. o godz. 5-ej 
po poł. 3047—2 


i pęcherza nerwowym I epl ji“ 

(rej. Nr. gry znak tow. | ratan: (rej. Nr. 1151) zn. tow. „Epilobin” 
A na Łódź i Wojew. Łódzkie: Ernest Krause, Skład Apteczny 
1522 Łódź, Główna 69, tel. 106-10. 


kupisz tylko 


LLL) a: 41 77 


Ad W 


w „RATPOÓLU | 


gadu KĘ) MY AŻ y ŻŻŻ 

iuszki - Ch. | 
Al. Kościuszki 13, tel. 171-56 | ZZA c” KTO [I Fabryka napojów gazowych I] 
| : ZL to, RY NRY il „Że ódio“ i 
; BATERJE ANODOWE j| CHORZY NA PŁUCA wł 1. Gumolńk, toii, Kikiego 97 gf 
1 BI AKUMULATORY E DĄ wcze iz s aja ors kd więc o nina |] mowa dnie 15 mają omy va I 


kaszel, bronchit, chrypkę, zaflegmienie płuc, oraz koklusz, powinien 


oraz wszelkie materjaly elektrotechniczne E balon wody sodowej 1 /60—5 zł. 
fit ychmiast zabrać się do leczenia. Dobrym środkiem na choroby 
najtaniej do nabycia płuc okazał się preparat FAGOSOL. Przy użyciu FAGOSOLU '30—2,50 zł. 
u L. Szymkiewicz a 4 w krótkim czasie ginie kaszel, wzmaga się apetyt i chory nabiera ciała. butelka Jemoniady 20 gr. 
i FAGOSOL dostać można we wszystkich aptekach I składach Ceny pow karo Szał tówk 
Piotrkowska 51 w podwórzu, tel. 188-67. CA aptecznych. Skła wny y iązują za gotówkę 
domki 22: - apteka H. Rosenstadta, Warszawa, Pl. Grzybowski 10. bez żadnych rabatów. 


mennene 


Teatr świetlny ALe? Dziś i dni następnych Czołowe arcydzieło siynnej ameryk. wytwórni Metro-Goldwyn-Meyer. 
| slowa- kusiciel- i i NE 
„PrZELWIOSŚNIE || Oro ia GRETA GARBO -< Lewis Stone i Nils Asther 
> r Wielki dramat pokusy, namiet- 


124 
w najnowszej tryumfalnej kre- ności i zdrady, rzucony ną tło 
acji — odwiecznym trójkącie najbardziej uroczego zakątk” 
małżeńskim p. t. kuli ziemskiej. 


Odwieczna pieśń niezaspokojonych zmysłów, które pod podzwrotnikowem słońcem rozpętały burze pożądań. 
Passe-partout i bilety wolnego wejścia w sob. i niedz. nieważne. 
zątek o godz. 4 po pol, w soboty, niedziele i święta o godz. 2po poł. Pierwszorzędny zespół muzyczny, 2743 


tooma kesni TE Ceny mieist: HE I ki: gr., U1-509. arae] Na pierwszy seans wszystkie miejsca po 50 gr. 


d r. w d EE ZE ET IPI TĄ ET O R YE TY DTP I WY ZEWN WIZJĘ DPI WYS W FO PER IKA) EEE NOWO WTZ SR 1 TOR ZN DE ZPA 
OEI Pó i Kosemnika: *4] Następny program: „KRYSTYNA“ W rolach główn. Lucy Dorell, Janet Gaynor i Rudolf Schiłdkraut, 


Is 50.1N.— GŁOS PORANNY — 1930 Nr. 89 
Poleca z działu muzycznego: Pozatem polec s 
Na 10-cio0 miesien siiil Palm ow ina R Oey ONM gaj, od di 
atefon 5 re E d 2 f 
a w wyjątkowych wypadkach a ace y warunki Patefon szafkowy 2 posie "ad 250 Š Kape e 2% mandoliny z: 100 7 
Patefon „ ze stolikiem 2.30 i 
FON POE n od 3807 »  harmonje od 3%5 , mandole od 50 „ 


Łódź, Konstantynowska 32 (róg Gdańskiej) tel. 


UWAGAT Okazicielowi niniejszego ogloszenia udzielamy 10 proc, rabatu. 


171-71, 


Armu tubowy 
asze aparaty szafirowe z fir. „B-ci 
grają bez zmiany igieł, 


240 , 
Pathe“ w Paryżu 


Na składzie posiadómy olbrzymi wybór płyt, igieł, SE 
czzści do instrumen. Warsztaty na alejsce, pzd 
przyjmujemy wszelkie instrumenty do sprzedaży. Wkrótce 


będziemy posiadali 


rowery, motocykle i maszyny do szycia 


OGŁOSZENIE 

Sąd Okręgowy w Łodzi wyro- 
kiem z dnia 25 marca 1930 roku 
zaocznie postanowił: 1) ogłosić 
upadłość Chaimowi  Rotlewiemu, 
mem. w Łodzi, przy ul. Północnej 
Nr. 21, 2) chwiłę otwarcia upadłoś 
ci oznaczyć na dzień 24 lutego 
19380 roku, 3) zamianować Sędzią 
Komisarzem Sędziego Handlowego 
Hilarego Małachowskiego, 4) za- 
mianować Kuratorem upadłości 
apl. adwok. Jakuba Kona, 5) osa- 
dzić upadłego Cha'ma Rotlewiego 
w areszcie dla dłużników, 6) na- 
kazać  opieczętowanie | kantoru, 
składów, kasy, zbioru dokumen- 
tów, rejestrów, papierów, rucho- 
mości i rzeczy upadłego, gdzieko! 
wiek one się znajdują, 7) dokonać 
publikacji wyroku zgodnie z prze- 
pisem art. 457 K. H., 8) uskutecz- 
nić wpis w rejestrze handlowym 
na zasadzie art. 2 p. 4 dekretu z 


dnia 7-go lutego 1928 roku i 3) | 


wyrok opatrzyć rygorem tymoza» 
sowej wykonalności. 
Za zgodność: 
Kurałor Masy Upadłości 
Jakub Kon, apl, adwok. 
Łódź, ul. Wólczańska Nr. 65 
tel. 113-33 


Ña mocy art. 476 i 478 K. H. 


wzywam wszystkich wierzycieli | = 


powyższej upadłości, aby w dniu 
= kwietnia 1930 roku ó godzinie 
2 w południe stawili się w S4- 
Ac Okręgowym w Łodzi w ye 
dziale Handlowym przy ulicy Że- 
romskiego Nr. 115, pokój Nr. 64, 
osobiście lub przeż  petnomocni- 
ków z dowodami, usprawiedliwia- 
jącymi ich wierzytelności, w celu 
wysłuchania sprawozdania Kurato 
ra Masy i wyboru kandydatów na 
syndyków tymoaisowych. 
Łódź, dnłę 30 marca 1930 roku. 
Sędzia - Komisarz 
Hilary Marachowski 


Kino | Kino SPÓŁDZIELNI 


Sienkiewicza 40. . 
Dziś i dni następnych! 
WIELKI DRAMAT MIŁOSNY 
pod tytułem: 


MARS daal 


W rolach głównych: 


Fay Wray i Erich von Stroheim 


Następny program: 

„Więzłeń z wyspy Św. Heleny" 

Wspaniały dramat monumentalny. | 

W rolach głównych . Napoleon — 

Werner Kraus, Anna Ralph, A. Bas- 
serman i inni. > 


EROE E 

W dni powszednie, z wyjątkiem 
sobót, początek seansów o gode: 
4-0j, zaś w soboty, niedziele 
i święta o g. 12-ej w pak Ostatni 
seans:o godz. 1 

Na I seans ceny a zniżone. 


UWAGA! 


Farbowanie włosów 
prawdziwą francuską 


UWAGA! 


HENNA 


po cenach konkurencyjnych 
WYKWINTNY MANICURE 


arrena Y 
DAGISKI wycina sie beż bólu 


w Gabinecie kosmetycznym 


Pauliny ZYLIEROWEJ 


AL. KOŚCIUSZKI 27 


A SOKOLNIKI 


FOTOGRAFICZNY 


i Pracownia Portretów 
z okazji 35 safe Jubileuszu 


„R. PIOTROWSKI" 


PLAC WOLNOŚCI 6. 
Nagrodzonej złotemi medalami 
Na czas krótki ceny zniżone: 

12 FOTOGRAFJI biust zł 3. 
3 POCZTÓWKI podw. ref. c. f. Zł. 3 
1 foto-portret z nat. 40x50 zł 10 


ZAXŁAD 


Wykananiz bazkan- 
KutEJ8Y,RB 


UWAGA: Zdjęcia wykonywa osobiście znany operator p. 


były właściciel firmy 1. 


IM sę ih 


że najlepiej 


Tyraspolski, obecnie Plac 


REM detektory 


164, Piotrkowska (52 
Telefon R u. 


an COA KOM lO Z: RO a hiena kompletu zł. 26.— i zł. 38.— 


Zakład Sto!arski 


RZEMIEŚLNIK POLSKI 
wł. W. LISICKI 


ałacowa 12, przy Ke!ma 


Łódź, ' 16. 


dojazd tramwa'em nr. 
Przejazd 24. 
poleca z w'asnsj 
wytwśrni wykwin- 
tne meble, garde- 
roby, szafy, łóżka, 
trema, toalety, kre 
densy od 209 zł. 
do 1100, krzesia 
oraz wszelkie 
przedmioty w za- 
kres sfolarstwa i 
tapicerstwa wcho- 
dzące. 
Sprzedaż na dh dogodnych rafach 
Zakład nr ty codziennie od 8 rano 
do 9 wieczorem. 


DR. . MED. 


Dai Wajskopi 


Choroby wewnętrzne, spec. 
żołądka, kiszek i wątroby 
„RENTGEN 
Piotrkowska 104B, Tel. 114-82, przyj” 


muje od 4-7 po poł. w niedzielę od 
10—12 w poł. 3115 


Na ratiy 


Wszelką  domsky garderobę 
roboty futrzane w najwykwintniejsrym 
wykonaniu przyjmuje z własnyc 
powierzonych materjałów po cenach 
konkurencyjnych. 


M. ROZENZŻE 
CEGIELNIANA 36. TELEF. 163-97 
Lewa oficyna, H-gio piętro. 


OPAŁ 


WARSZAWSKI ANRA IS [WARSZAWA WAGAŻÓK 


OBUWIA 


poleca 


Wielki wy- 
bór najnow- 
szych faso- 


nów 
3192 


x" 
Jini Nagler, Piotrkowska 169 160. 
LECZNIĆ A 


lekarzy spec'alistów 
przy Górnym Rynku 


Plotrkowska 294, tel. 122-89 
(przy przystanku tramw. pabjanickich, 
Czynna oi 10-ej rano do Tej wiezz. 
w niedziele i święta do 2-ej po. poł 
Wszystkie specjalności i denty- 
styka. Kąpiele świetine, lampa 
kwarcowa, 8iektryzacja, Roentgen 
szczepienia, ansiigy (moczu, kału 
krwi, plwocin, wydzielin itd.) Ope- 
racje, opatrunki. 

Wizyty na miasto. Porada 4 zł, 
Porada dentystyczna Oraz wane 
rologiczna dla chorób skórnych 

i PCA 
2106 


E MEBLE [niom 


Wielki wybór oryginalnych mo- 
deli poleca Największa Krajowa 
Wytwórnia B-cia Koerpel 


PIOTRKOWSKA 114 15283. 


F. Buchcar, 
Wolności 6. 


Na dogodnych 
os12 WATODKACH 


Wielkt wybór 
łóżek metalo- 
wych, wózków 
dziecinnych kra- 
jowych zagra- 
nicznych. Matera- 
ce wyściełane, 
druciane oraz ma- 
terace sprężynowe 
higjeniczne „Pa 
tent" do meblo- 
wych łóżek podług 
miary. 
Nabyć można w 


Fabrycenym 
sitwadzie 


„BOBROPÓL” 


Łóde" 
Plotrkowska 73 


w podwórzu 
tel. 159-31. 


DR. MED. 


RAPERORT 


UROLOG. 
Choroby nerek, 
pocharza i dróg 

moczowych. 
Pr. Narutowiena 

26 (Dzielna) 
telafon 144-10, 

Przyjmuje 

od 1—2 i 


4—5 w. 


"Rutynowany 


BUCHALTER 


przyjmuje na go- 
dziny wieczorowe 
sporządzanie bie 
lansów ewtl. stałe 
prowadzenie ksiąg 

handlowych. 

Pierwszorzędne 
referencje. 

Łask. zgłoszenia 
pod „Bilansista*. 


Dstrzaienie. 


Wobec ukazania się na rynku 
małowartościowego towaru pod 


względem fasonów, 


imitującego 


nasze wyroby, prosimy Szanowną 


Klijentelę o zwracanie przy kup- 
nie bacznej uwagi na znak fag- 
czny, umieszczony na każdej %0" 
szczególnej sztuce naszych wsso*.. 


bów. 


Polsko-Ameryttańska 


Fabryka Wyrobów Jedwa: Neh 


DAW son. 


TYSIĄCE 


Już 


Radjoamatorów 


żę tampy, baterju 
w głośniki i wsze 


stwierdziło, 


kie części aparatów najlepiej nabywa się w - 


la 3'0) la 
NOWE RADIO 


Zentitadach “PADIS. 


-NOWE 


Gdańska 12, — Telefon-182-74 
Na składzie posiadamy od 8 zł. dæ 


s tektory, komplety detektorowe od % 


. jak również eliminatory. Scheme 
ty i porady fachowe udziela darme 
kierownik techniczny z Radjoamatore 
Polskiego 


DRUCIANE 


Parkany, Plecion: 
ki, Tkaniny, Gazy 
miedz. do filtrów, 
„Rabitz* do robót 
"betonowych, we 
wszystkich meta- 
lach wyrabia i po- 
leca 


Rudolf Jung 


Łódź, Wólczańska 
151, tel. 128-97, 


KOINISTRACJĘ 


jednego. ewetl. kil- 
ku domów przy;- 
mie  rutynowany 
administrator, 
obeznany ze 
wszelkiemi spra- 
wami w tej dzie- 
dzinie. Zagwaran- 
towana oszczędna 
i uczciwa gospo- 
darka. Łask. 
zgłoszenia pod 
„Niemiec* 


2 POKOJE 


z kuchnią 


i przedpokojem w` 


cichym i czystym 
domu zamienię na 
skłep z pokojem i 
kuchnią. Łaskawe 
zgłoszenia pod 
„Zomiana* 


© KTO SPRZEDAJE od 25 groszy metr kwadratowy terenu leśneś0? ET 
największa pod Łodzią miejscowcść klimatyczno — letniskowe. 
Sprzedano dotychczas 4.500.000 mtr. kwadratowych. — Splala na 2 leia. — Dogod 
na komunikacja tramwajowa. 


Łódź. ul. Naruto 


Dr. med. 


„Só, |Jutjusz Kahane 


Choroby serca 
Radwañaka 4 tel. 187-27 
Przyjmuje od 5 do 7. 


marii a nak 


Dr mad. 1030 


Z. DATYNER 


Dioroby nórnk, podina I drdg 
MOGEDJYGU 
Piramowicza Nr. 2 Talot., 148-96 
Gopz przyjąć od 9 10i0d6—86, 


"rm 


Dr. Med. 


Gum Rozenberg 


Spec. chor. żołądka, kiszek, wątroby 
i wewnętrzne. 


Gdañska 44, tel. 224-44. 
Przyjmuje od 11.15- 12.30 1 ad 6.30 do 8 


W niedziele od 10—l=ej po poł 


Fabryka Luster 
Wytwórnia - mek li 


1. Kukliński 


Zachodn a 22, 
tel. 178-11 
poleca po najniższych 
cenach lustra, treus 
tualety jasne, ciemne 
w oryginalnych sa- 
mach. Urządzenia n e 
blowe najnowszych- 
stylów. Meble po.edy; 
cze jak: garderoby, kredensy, stoły, 
krzesła, otomany wykonanie roboty 
tapicerskie na miejscu 


Sprzedaż na raty i za gotówką. 


Informacje w biurze sprzeda?! 


w icza 34, Ipin imt Eel. 110-84. 


Nr. 88 


OGŁOSZENIE. 
Komornik Sądu Grodzkiego XI 
rewir w Łodzi, Adam Jaroszyński, 
zam. przy Piramowicza 7 na zasa 


ŁÓDŹ, 


30.111. — „GŁOS PORANNY" — 1930 


Zł 29.90 


boksu w kolorze „Topaz“. 


Komplet 30 tomów, wybranych 


Lekki półbucik spacerowy z mocnego 


krój i zestawienie kolorów uzupeł- 
nione są pięknem perfero- 


BIBLIOTEKA SZKOLNA za 27 


Elegancki Bogato ozdobiony perferacją 


odcieniach zaopatrzony w 


zaotych 


z podanego niżej katalogu, 


bucik z ciemnego boksu w dwóch 


ajnowszy model angielskiego spor- 
à waże półbucika z miękkiego 
cielęcego boksu, bogato ozdo- 
rferacją, jest wy” 


R SW, biony 
29505: 24244 s 
y waniem, DOC mocny skórzany obcas 3020201 godny i doskonały. 
Piotrkowska 87. ŻA z gaNSy, A MR. Ż 


FRANK A. SEIBERLING 


i dzieki jej przeszło trzydziestoletniej praktyce 
dzie art. 1030 U. P. ©. ogłasza, że kosztuje bez oprawy zł. 27,00|  poczyni wicie wynalazków, któremi w majwyė- 
że w dn. 15 kwietnia 1830 r. od go | Komplet 30 tomów, w oprawie ze złoconym grzbietem zł. 42,00) szym stopniu udoskonalił bu- 


dziny 10 rano w Łodzi, przy ul. 
Drewnowskiej Nr. 9 odbędzie się 
sprzedaż z przetargu publicznego 
ruchomości, należących do Izraela 
Mendla i Rywkj Działowskich i 
składających się z mebli oszaco- 
wanych na sumę zł. 530.— 


W celu zamówienia, należy z podanego pon'żej spisu książek wybrać żądane dzieła, 
podkreślić i całą tę stronicę odciąć I przesłać do 


„Bibljoteki Groszowej'' w Warszawie, ul. Moniuszki 11, Konto P.K.O. 11 140 
Książki dla dzieci cd 8 do 14 lat: 


K. DICKENS: Opowieść wigilijna, 1 tom. 
C. COLLODI: Pinokio, 1 tom. 
J. LONDON: Zew krwi, 1 tom, 


|| E: JEZIERSKI: W tundrach Sybiru. 2 tomy. 
3 O królewiczu Janku, 1 tom. 
H. ZAKRZEWSKA: Białe Róże, 1 tom. 


+ 7 j W. SCOTT:.-Ryszard Lwie serce, 4 tomy. > Dzieci Lwowa, 1 tom. 
S s paei Ehe 7 p; |E CZUROWSKI: Historja o brudasie, liczy się > Zaklęty Dwór, 2 tomy. 
omormk: Adam Jaroszyński | `- za 3 tomy. 5 Płomień na śniegu (licz 


a 102 ET: zła, 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego XI 
fewir w Łodzi, Adam Jaroszyński, 
przy ul. Piramowicza 7, na zaga- 
drie art. 1030 U, P. C. ogłasza, że 
w dniu 24 kwietnia 1930 r. od go 
dziny 10 rano w Łodzi: przy ul. 
Długosza Nr. 43 odbędzie się sprze 
daż z przetargu publicznego ru- 
chamości, należących do Francisz 
ka Fiszera, Spadkobiercy i skła- 
dających się z konia, samochodu 
„Comnick* i maszyny mechanioz- 


J. H. ROSNY: Walks o ogień, 2 tomy. 
p Kot olbrzymi, 2 tomy, 
E. T. A. HOFFMAN: Opowieści, 1 tom. 
PAMIĘTNIKI JANA CHRYZOSTOMA PASKA 
(liczy się za 3 tomy) 
MAH-JONG: Świat tajemnic, 2 tomy. 
W. BONSELS: Pszczółka Maja 1 tom. 


Bię za 3 tomy), 
A. DAUDET: Przygody Tartarina w Afryce, 
1 tom. 
A. DAUDET: Przygody Tartarina w Alpach, 
1 tom 
M. TWAIN: Tom Sawyer jako detoktyw, 1 t 
F. COOPER: Sokole Oko, 1 tom. 


Książki dla starszej młodzieży: 


H, G. WELLS: Wehikuł czasu, 1 tom. 

= Niewidzialny, 1 tom. 
B. WINAWER: Doktór Przybram, 1 tom. 
SEWER: Bajecznie kolorowa, 1 tom. 
G. FLAUBERT: Salammbo. 2 tomy. 
J. VERNE: Kurjer Carski, 1 tom. 
A. STRUG: Odznaka za wierną służbę, 1 tom. 
A. BENNET: Anna s pięciu miast, 2 tomy. 
W. HUGO: Nędznicy, 8 tomów. 


H. ROSNY: Lot w nieskończoność, 1 tom. 

K. LAMB: Opowieści Szekspira, 2 tomy. 

J. WEBSTER: Tajemniczy opiekun, 1 tom. 
M. TWAIN: Król i osioł, 1 tom. 

B. GROSICKI Tajemnice bez zasłony, 1 tom, 
H. HBYERMANS: Oczy, 1 tom. 

A. JIRASEK: Maryla, 1 tom. 

J. I. KRASZEWSKI: Chata za wsią, 2 tomy. 


om | 


dowę opon samechodowych 
i jest obecnie uznanym wo- 
dzem światowego przemysłu 
oponowego. 


+ d Rewelacyjnym wynalaz' 
kiem pouawakwLiNiG A4 
4 jest okryta dotychczas 
taje „ouipozycja guay, zwana „Ais 
buik”. „Abriwiar” nietyko ochrania 
opony od szkodliwego wpływu czasu i 
temp-iatury, lecz audaje oponie 100%, 
więcej siły i wytrzymasości w zużyciu. 
£ całego świata nadchodzą potwierize= 
nia niezawodnej pracy i wytrzymałości o- 
pon „SKABERLIWGA”. Wprowadzone w r, 
1929, na rynek polski opony „SŁIBER: 
LINGA” w gatunku spścjalnie przystoso- 
wanym do nawierzchni dróg naszych, 


M. JOKAI: Poruszymy z posad ziemię, 5 tomów dzięki swoim wybitnym zaletom, odrazu 
nej t. zw. „Raumaszyny" oszaco- |?» WINAWER: Boczna Heej tg oj BA” re Kryjaki, s wysunęły się na czoło reprezentowanych 
wanych na sumę zł, 3,200.— 5 Dodstek nadzwyczajny (wydanie || L. HEARN: Japonja, 1 tom. w Polsce marek opon samochodowych. 

Łódź, dnia 29 marca 1930 r. 


Komornik: Adam Jaroszyński 


Akumulatory 


wytworne), liczy się za 3 tomy 
A. DUMAS: Trzej muszkieterowie, 3 tomy. 
J, L KRASZEWSKI: Saskie ostatki, 1 tom, 
J. LONDON: Serce kobiety, 1 tom, 
e Wyga, 1 tom, 
Z Byn słońca, 2 tomy. 
> Opowieści mórz południowych 


M. JOKAI: Inne czasy, inni ludzie, 3 tomy. 

L. TOŁSTOJ: Hadżi Murat, 1 tom. 

JULIUSZ SŁOWACKI: Wybór poezji, 1 tom. 

K. PRZERWA TETMAJER: Koniec Epopei 
tomy 

B. TARKINGTON: ra mm wiosna, 2 tomy 

K. TETMAYER: Bajecrny Świąt Tatr, 1 tom. 


Szczyt doskonałości — to opona „SEH 
BERLING SPECIAL - SERVICE” opona 
której nie niszczy czas i przestrzeń, 


Wyłączne zastępstwo na woj, łódze 
kie: 


1 tom, || W. JEROFIEJEW: Dach Świata, 3 tomy. DOM HANDLOWY „WOJjPOL” Sp. 1 
samot 6 Gwe a Przygody w zatoce S.-Francisko, || R. KIPLING: Stalky i Co. 2 tomy. 0. 0. w ŁODZI, ul. Narutowicza Nr. 38, tel 
Ład rzyć 1 tom. || J. MEISNER: Hangar Nr. 7. 151-38. 
aduje — reperuje i zamieniam na a Bóg ojsów jego, 1 tom. CONAN-DOYLE: Firma Girdlestone, 3 tomy. 
note Sprzedaż wysokowartościowych = Wilk morski, 3 tomy. Dr. MANTEUFFEL: Życie miejskie w wiekach 
olejów automobilowych przy stacji K. DICKENS; Dwa miasta, 2 tomy. 3100—6 średnich, 1 tom. 
benzynowej Standard-Nobeł, 


Plac Wolności 2 w podw. 
na prawo R. ANTCZAK 2921 


Mojaki Kinematograf Ośwlat > 


w dny Rynek (róg Rokicińskiej) 


Od wtorku, dn, 25. IIl. 1930 roku. 
do poniedziałku, dn. 31.111. 1930 r. 


DLA DOROSŁYCH: 


SKŁAD SUKNA i KORTÓW 


H.. WEKSLER 


=] 58 


Seiberling — amerykańska opona wyż: 


ŁODŹ szego gatunki. 
imsi T KOWSEĆ R 58 l-e piętro front, ps SzRSENUNCURESSESERESSEZONOZASEASZ 
PIO R 9 telefon 209-89, a Łódź L- 
m 
ieści dchod te krajowe i zagraniczne B ĘĄ BECK z i E 
GABRUELI ZAPOLSKIEJ: Ozone śjękokeł nw. kr ih j: damskie g ez z e 5 Cegielniana 5 z 
W roli głównej: ZBYSZKO SAWAN przystępnych, 4 S zawiadamia klijentelę, że POWRÓCIŁ B 
DLA MŁODZIEŻY: 38 m i przyjmuje zlecenia podług najnowszych | 
Serja 2-ga (zakończenie) - paryskich modeli. — Ceny przystępne. om 
Dalsze dzieje Bi snnonnsoosnannanoannaenenoannono ai 
_ Tarzana (PEDICURE Podróżująceso DRZEWKA Piekowe 
Z a 
Początek seansów dla dorosłych o $. Łódzki | RÓŻE 


na Wojew. Łódzkie z branży win, 
wódek i likierów. Szczegółowe oferty 
sub. „W. 75“ do adm. tego pisma, 
mogą składać tylko reflektanci, mo- 
gacy się wykazać pracą w powyższej 
gałęzi. 3127 


godz. 18.45 i 21, w soboty i w 
niedziele 16.45, 18.45 i 21. 
Początek seansów dla młodzieży 
o œ 15-ej i 17.—, w soboty i nie- 
dziele o 13 i 15-ej. 1953 


Pielęgnuje nogi, wycina bezbo- 
leśnie odciski, i zatwardniałą 
skórę, usuwa wrastające 
paznogcie. 


Traugutta 5, m. 10, tel. 170-37. 


Krzewy, rośliny zimotrwałe i wszelkie rozsady 
poleca w wielkim wyborze 


Jerzy Koelaczkiowski 


Zakład Ogrodniczy Łódź, ul. Plotrkowska 241. 
EEE: 


NA RATY! 


ROWERY| RADD |PATEFONY 


Akcesoria i części. aparaty detektorowe, lampowe i części Płyty i igły. 
w wielkim wyborze za gotówkę i ma aluśotecrminowe splaty poleca 


Biuro Agenturowo- „WESTFALIA”" $p. Z 0. 0. ŁÓDŹ, ul. 11 LISTOPADA 


NA RATY! 


Komisowe (Konstantynowska) 32, 


UWAGA: Obejrzenie składu i sprawdzenie cen nie obowiązuje do kupna. Prosimy o obejrzenie naszych okien wystawowych 


ŁADOWANIE AKUMULATORÓW! MME E 


Mle każdy 


80.111.— GŁOS PORANNY — 1930 


bucik... 


anio kupiony - jes tani w noszeniu. W KONCENTRACJI sił leży tajemnica 


naszego powodzenia. 


Owocem współpracy doświadcz 
ofiarowane Sz. Publiczności nasze ob 
doskonałe i sprzedawane deralicznie po Zł. 36 Dt í 

CENTRA" czyni zadość wszelkim wymaganiom doryczącym elegancji i irwałości. 


WAZY GA GO s PIIRE 
KO E a Pas PU 1 WSO T MIEĆ REN 20: 
r TARUN > EW) 3 => 


R į i 


Sąd Okręgowy w Łodzi wyrokiem z dnia 22 marca 
Y930 r. zaocznie postanowił: 1) ogłosić upadłość Spółce 
Akcyjnej „Fabryki wyrobów wełnianych Treszczański, 
Gliksman i S-ka” 2) chwilę otwarcia upadłości ozna- 
czyć na dzień 3 lutego 1950 r. tymczasowo, 3) zamia- 
nować Sędzią Komisarzem Sędziego Handlowego s, h. 
Stefana Ossera 4) zamianować kuratorem upadłości 
adwokata Zygmunta Lewartowicza 5) nakazać opieczę- 
towanie ruchomości i rzeczy upadłego, gdziekolwiek się 
one znajdują. 

Za zgodność Kurator masy upadłości 
(©) Adwokat Zygmunt Łewartowicz 
Nawrot 2. 

Na mocy art. 476 i 478 K. H. wzywam wierzycieli 
powyższej upadłości aby w dniu 5 kwietnia 1950 agoa: 
J2 stawili się w Sądzie Okręgowym w Łodzi w Wydziale 
Handlowym przy uł. Zeromskiego Nr. 115 osobiście lub 
przez pełnomocnika z dowodami usprawiedliwiającemi 
ich wierzytelności w celu wysłuchania sprawozdania 
kuratora masy i wyboru kandydatów na syndyków tym- 
czasowych. 


Sędzia Komisarz 
'(—) Stefan Osser 


166 


Gabinet kosmetyki leczniczej 
i toaletowej 1075 
Abso!twentki wydz. lekarsk. uniw. Odeskiego 


Z. SZWALBE, Zielona 17. 


Pielęgnowanie cery, usuwanie brodawek; smarss- 

czek, piegów, wągrów i innych defektów. Masaż 

kosmetyczny. Maski parafinowe, balsemiczne 

i in. Utrzymywanie włosów i usuwanie łupieżu etc. 

UWAGA: Usuwanie bezpowrotne | bez Żad- 
nych śladów szpecących włosów wyjątkową 
metodą. 


Godziny przyjęć: od 10—2 ppoł. i od 4—8. wiecz. 


Opierając się 


ña wieloletniem doświadczeniu, spodziewam się w nad- 
chodzącym okresie przedświątecznym olbrzymiego na- 
wału pracy i dlatego radzę P. T, Klijenteli dla umożli- 
wienia mi solidnego i punktualnego wykonania zamówień 


już obecnie 
śpieszyć się z oddaniem garderoby do chemicznego 
czyszczenia i farbowania 


do Wyfwornej Pralni Chemieznej i Farblarni 


LZYSIOŚCĆ 


Cegielniana (5 wł. J. J. PIWOGHA Cegielniana 15 


SPECJALNOŚĆ: 
Czyszczenie wszelkich gobelinowych obrusów i perskich 
dywanów oraz pranie wszelkiego rodzaju firanek. 


Nowootworzona fabryka 
giętych mebli 


„VIPO 


Łódź, Zawadzka 5, 


poleca bogaty wybór krzeseł, 

foteli, taboretek i różnych sto- 

lików oraz wszystko w zakres 
giętych mebli wchodzące. 


„WIEMPOL” ul. Zawadzka Nr. 5. 


Prenumerafa 


40 groswy : przasyłka pocatową w hztsju — sł, 


Eugeniusz Kronman 


Rodaktor: 


2% E A a MY 


miesięczna .Głosu Porannego“ ze wszystkiemi do 
datkari wynosiw Łodaś al. 5.60, za odncesenie 
6.50; mgrmnicą uł. 10— 


AUO TA ZZ 
y n ONZ ża KU % ŁC POSAY 


Do nabycia m. inn. w magazynach : 
£. Friedland, Cegielniana 51 

D. Hec5hikopf, Pioirkowska 58 
£. Joab, Nowomiejska 5 


J. Sandberg, Piotrkowska 161 
S. Siarkman, Piotrkowska 39 


Ogłoszenia drobne d 


Bs 
BUCHALTEJRI 

pojedyńczej i podwójnej oraz licze 
nia i pBania na maszynie gruntow 
tie nauczam za 30 zł. Pisania na 
maszynie 10 zł. Udzielam również 
korespondencj; i erytmetyki han- 
dlowej. Cegielniena 55, m. 15, pra 
wa oficyna, I wejście. 7412 


WILLA 
w Rydzynkach (przystanek Modli- 
ca przed Poddębiem) w lesistej 1 
zdrowej miejecowości, składająca 
x po pokoju z kuchnią i spi- 
żarnią, przytoem 1 i pół morgi lasu 


do wydzierżawienia na sezon letni 
Wiad.: Śląska 10 


MASZYNY 
de szycia „Biirgoma*. Ceny przy 
siępne, Warunk; dogodne, Piotr- 
kowska 82 w podwórzu. 


ELEGANCKIE 
story i kapa filet okazyjnie do 
sprzedania. Kon, Nowomiejska 4, 
prawa oficyna, ostatnie wejście. 


JEST DO SPRZEDANIA 
dom murowany w okolicy Dąbia 
uad Nerem we wsi Zalesje. Sklep, 
kuchnia.i pokój wraz z warszta- 
tem rzeźniczym. Sprzedam zaraz 
z powodu wyjazdu. Józet Bernać. 


SKLEP 
spożywczo - tytoniowy nadający 
się na każdy interes zaraz do 
sprzedania z powodu wyjazdu, 
Fiotrkowska 291. 


DO SPRZEDANIA 
karuzel i huśtawki z muzyką, nie 
drogo — 800 zł. Wiadomość Karo 
lewska 26, m. 3. 


PIANINA 
patefony, płyty najtaniej na raty 
sprzedaje Chodkowski. S.enkiewi- 
cza 25. 834—2 


PALETK | 
dla dziewczynek od 6-ciu do 12 lat 
Ceny niskie. Al. I-go Maja 7 m. 2 


OSOBA 
w średnim wieku poszukuje zajęcia 
do gotowania lub sprzątania. Wiado- 
mość Piotrkowska 213 m, 6. 819 


~ 


ŻY ETARTE, 
D * 2 


A 


Ogłoszenia 
gr. Drobne 15 gr. za wyraz, najmniejsze ogloszenie zł 1.50 
mniejsze zł. 1.20 gr. Ogioszenia zaręczynowe i zaślubinowa 
proc. drożej, firm 


onego Jjabrykania ze solidnym kupcem jes! 
uwie, króre jesi pod każdym wzgiędem 
.90 za każdą parę. Obuwie marki 


POSALĘ 
łatwo znajdzie ten kto ukończy 
kurs buchalterji pod  kisrownic- 
twem rutynowanego pedagoga. Spe 
cjalny kurs buchalteri bankowej 
i techniki biurowej, Wiadomość 
w administracji „Głosu Poranne- 
go“ lub na miejscu Kilińskiego 60 
m. 45, między 6 — 8 pp. 


CHCESZ OTRZYMAĆ POSADĘ? 
Musisz ukończyć kursy fachowe, 
korespondencyjne profesora Seku- 
iowicza, Warszawa, Żórawia 42-K. 
Kursy wyutzają listownie: buchał- 
terji, rachunkowości kupieckiej, 
korespondencji handlowej, steno- 
grafii, nanki handlu, prawa, kali- 
grafj, pisania na maszynach, to- 
waroznawstwa, angielskiego, fran- 
cuakiego, niemieckiego, pisowni 
oraz gramatyki polskiej. Po ukoń- 
czeniu świadectwo. Żądajcie pro- 
spektów. 24—12 


PIERWSZORZĘDNY 
zakład krawiecki M. Rozenowajg, 
ul. J. Piłsudskiego 40 (dawniej 
Wschodnia) poleca na sezon wio- 
senny i letni najnowsze modele pa 
ryskie, fakoteż przyjmuje kostju- 
my ś palta; za palto 30 zł, za ko- 
stjam 40 zł. Wykonanie solidne. 


Proszę się przekonać. 


300 ZŁOTYCH 
otrzyma ten, kto mi się postara o 
jakąkolwiek posadę biurową. A- 
dres w administracji „Głosu Po- 
rannego“. 830—3 


PRZYJMUJĘ 
zapisy na kurs kwiatów sztucz- 
nych z jedwabiu, filou, skóry i 
sukna. Dobrzyńska, Zawadzka 1, 
mieszk. 11. Zapisy do 10 kwietnia. 


4.POKOJOWE 
frontowe, słoneczne mieszkanie na 
1 piętrze z wygodami (bez łazien- 
ki), nadające sg również na lo- 
kal związku, lub handlowy w sta 
rym domu bardzo tanio do odda- 
nia. Informacje Gdańska 95, 
mieszk. 4, I p. od 1 — 8% i od 
5—6, w niedziele od 1 — 5. - 
827—3 


POKÓJ UMEBLOWANY 
z osobne wejściem 1 wygodami 
natychmiast do wynajęcia. Al 
Kościuszki 32 m. 16. 


DO WYNAJĘCIA 
i lub 2 umeblowane pokoje. Wia- 
domość: Zawadzka 18 m. 7 


za wiersz 
ście 40 gr; 


ch 6 100 e 


milimetrowy I-szpaltowy (strona $ szpalt 

nekro.ogi do 150 wierszy 30 gr., wyżej 
gr. Poscukiwanie pracy 10 gr. 1 
12 zł. Ogłoszenia zarniejscowz obliczane są o ń 


WELT 


Marr 


GOODYEAR 


Kasa Chorych m. Łodzi ogłasza konkurs na dostar- 
czenie dorożek jednokonnych na kołach gumowych dla 
pp. lekarzy, odwiedzających chorych w ich mieszkaniach. 

Szczegółowe informacje oraz szematy ofertowe otrzy- 
mać można w Wydziale Gospodarczym Kasy, przy ul, 
Wólczańskiej Nr. 225, w godz. od 8—1fSeej. 

Oferty składać należy w Wydziale Gospodarczym 
Kasy Chorych m, Łodzi (ul. Wólczańska Nr. 225) do dn. 
Jogo kwietnia 1930 r. w zamkniętej kopercie z napisem 
„Oferta na lakomocję dla pp. lekarzy”. 

Kasa Chorych m. Łodzi. 


Wzywam wszystkich członków wraz 
z p. prezesem „Związku Inwalidów 
Wojennych Żydowskich? przy ul. 
Sienkiewicza 3/5 do zapłacenia należ- 
ności w sumie zł, 111,02 za kupiony 
u mnie i sprzedany przez nich towar. 
O ile suma powyższa nie będzie 
do dnia 2 kwietnia uregulowana, skie- 
ruję sprawę na drogę sądową. 
Jednócześnie ostrzegam wszyst- 
kich przed jakiemikolwiek sprawami 
handlowemi lub -~ pieniężnemi ze 
„Związkiem Inwalidów Żydowskich”, 
gdyż niewywłązywanie się ze swoich 
AS e paz nie jest u se: faktem 
pojedyńczym. „poważaniem 
iks ABRAMSON. 


Dr. $í. Bibergal 


Moniuszki 11, telef. 163-22 


Choroby skórne | weneryczne, elek- 
froterapja Przyjmuje od 810 i od 
5-8, wiece, w niedz, od 10-12. 


Niniejszem zawiadamiam Sz. Panie, 
że wskutek kryzysu i braku gotówki 
szyję suknie najelegantsze 


od zł. 15.- 


Wykonanie pierwszorzędne. Najmod 
niejsze fasony. Pracownia sukien 


Marji WOJDYSŁAWSKIEJ 
uli. Gdańska 76, tel. 170-17. 


5 POKOJI 
z kuchnią z wszelkiemi wygodami 
oraz centralnem ogrzewaniem na 
tychmiast do wynajęcia.  Wiado- 
mość u gospodarza domu ul. Ra- 
dwańska 24. 835—1 


2 MIESZKANIA 
do wynajęcia zaraz. Wiadomość 
liworska 59, Paradowski. 


3 POKOJOWE 
mieszkanie z kuchnią do odstąpienia 
od zaraz, Wiadomość: Przejazd 8, 
m. 5. 816—2 


POKOJE 

2 lub 8 do wynajęcia (mogą być 
pojedyńczo lub razem wynajęte). 
Pokoje są frontowe, słoneczne, ale 
ganeko umeblowane. Może być 
równ.eż dla małżeństwa, ewentual 
pie z używalnością kuchni, Na ży 
czenie może być całodzienne ntrzy 
manje. Winda, telefon, wygody. 
Zawadzka 1, front, mieszkanie 11. 

2734—3 


Do akt. Nr. 14/30 


Ogłoszenie. 


Komornik Sądu 
Grodzkiego w Ło- 
dzi, Stefan Górski 
zamieszk. w Łodzi, 
przy ul. Sienkiewi- 
cza 9, na zase- 
dzie art. 1030 U. 
P. C. ogłasza, że 
w dn. 11 kwietnia 
1930 r.od g.10 r. 
w Łodzi, przy ul. 
Piotrkowskiej 6 
odbędzie się sprze 
daż z przetargu 

pooizaro ru- 
chomości, należą- 
do 

fir, „D. Lenga” 

i składających się 
z 10 palt damskich 
oszacowanych na 
sumę zł. 410.— 


Łódź, d. 12.3,30 r. 


Komornik: 
S. Górski 


Do akt. 
Nr. 21 | 1929 m 


Ogłoszenie, 


Komomik Sądu 
Grodzkiego w Ło- 
dzi, K. Suzin, zam- 
przy ul. Mielczar- 

skiego 
Nr. 14, na ssis 
dzie: art. 1030 U 
P. 0. ogłasza, że 
dnia 8 kwietnis 


sprzedaż 5 
targu publicznego 
ruchomości, 
należących. do 
Franciszka į 
małż, Ołapińs 
i składających się 
z mebli, urządze- 
nia sklepowego, 
krótkiego forte- 
pianu marki „Mei- 
bauma“ i patefo* 
nu z 40-ma ply- 
tami 


oszacowanych na 
sumę zł. 54501— 


Łódź, 29.3. 1930 r. 


Komornik 


—) w tekście 50 gr, nadesłane po tele 
— 40 gr. Zwyczajne (str, 10 szpalt) 14 


za wyraż; naj: 


"m 


W drukarni wlasnej Piotrkowaka 10b 


GLOS PORANNY 


DODATEK SPOŁECZNO- LITERACKI 


Łódż m 


30 marca 1930 roku 


R O LL RO LIN. Nowa DOWI 


ieść o wojnie 


Chadżi - aani SM Mugujew: „I na Wschodzie bez zmian“. Współczesna anabaza. 


człowieka z przed dwudziestu | parli na wschód, angłicy zaś na| woli dotarłą do Tygrysu i połą- 


Wśród szczupłej garstki za- 
thowanych po dzień dzisiejszy 
utworów potężnej ongiś antycz- 
nej literatury greckiej dość za- 
szezytne miejsce zajmuje „Ana- 
basis“ — utwór Ksenofonta, sta 
rożytnego historyka z piątego 
wieku przed Chrystusem. War- 
tość tego utworu wypływa nie- 
tyle z jego treści lub ze strony 


temu. Z jakim uśmiechem poli- 
towania i wyrozumiałości doro- 
słego wobec naiwnego paplania 
dziecka śledzi każdy z nas za- 
chwyt Ksenofonta, gdy opisuje 
energję i wytrzymałość swych 
rodaków, gdy szczegółowo wyli 
cza ich czyny i dzieje, gdy cał- 
kiem bez ogródek podkreśla do 
niosłą rolę, którą odegrał w 0- 


ma ilość dzieł starożytnej lite- 
ratury greckiej. Pomimo jedna- 
<owoż ubogiej treści ideowej 
stanowić powinno „Anabasis“ 
pouczającą lekturę dla każdego 
współczesnego czytelnika. Jest 
to właściwie pamiętnik Kseno- 
fonta. W utworze tym historyk 
szczegółowo opisuje pewien fakt 
historyczny — sam przez się 
drobny i nieciekawy. Dwadzie- 
ścią trzy wieki temu książę per 
ski Cyrus powziął plan strące- 
nia swego brata z tronu. Do 0- 
siągnięcia tego celu zaciągnął 
najemne wojska greckie. W woj 
sku Cyrusa malazi się także 
Ksenofont. Cyrus coprawda zwy 
ciężył, lecz poległ w decydują- 
cej bitwie. Wojsko greckie — 
dla którego cała ta sprawa hyła 

w gruncie rzeczy obca — rozpo- 
częła odwrót. Właśnie szczegó- 
łowy opis tego odwrotu stanowi 
najciekawszą i najbardziej uda- 
ną część „Anabasis* — pamięt- 
ników o wyprawie Cyrusa. woj 
sko greckie musiało się cofnąć 
od samego Babilonu aż nad Mo 
rze Czarne — do ziemi ojczy- 
stej. Ksenofont szczegółowo, 

zdradzając dość często niepo- 
spolity dar literacki, opisuje 
ciernistą drogę cofających się 
starożytnych kondotjerów, ty- 
taniczną walkę, którą wojsko 
musiało staczać z nieznaną przy 
rodą i wrogiemi plemionami, 
dramat mężnych wojaków, któ- 
rzy muszą zdobywać się na he- EWY EEEE EENE AN SAO FTP EEE EE E T TUBA ZOZ. 
roicme wysiłki nie poto, by 
ł$ć naprzód, lecz by cofać się 
vy dobrnąć z powrotem do oj- 
czyzny, z której wyruszyli byli 
na podbój... Nie dziw, iż tej czę 
ści pamiętników Ksenofonta nie 
brak stron porywających, na- 
tehnionych szczerością uczucia 
| przeżycia, nie brak rozdzia- 
łów, różniących się od prawdzi- 
wego dramatu tylko formą opo- 
wieści..., 

Z jakiem jednakowoż uczu- 
«iem litości wobec samego auto 
ra i wobec jego bohaterów czy- 
ta, powinien czytać owe memu- 
ary greckiego kronikarza współ 
czesny czytelnik. Z jakiem po- 
czuciem ulgi uświadamia sobie 


kie przeiwności 
podwładnych do morza — do-į 
wódea „dziesięciu tysięcy“, ħa- 
czelny wódz odwrotu, czyli sam 
Ksenofont... Z głębi serca wyba- 
czamy mu. Rozumiemy, że kil- 
kadziesiąt wieków temu ludzie 
zachwycali się czynem, niczależ 
nie od jego wartości wewnętrz- 
nej, od jego celu i podkładu ide- 
owego. Rozumiemy, że ` Kseno- 
fomt uważał za wielki czyn he- 
riezny walkę stutysięcznego od 
działu greków z przeważającą 
ilością wrogów w miejscowości 
obcej i nieznanej — walkę sa- 
mą przez się, zupełnie niezależ- 
nie od tego, iż grecy walczyli w 
tym wypadku o sprawę zgoła 
obea, że z równem powodze- 
niem mogli ci sami walczyć nie 
po stronie Cyrusa, lecz jego bra 
ta, że większość greckich żołnie 
rzy wogóle nie zdawała sobie 
sprawy z tego, co się dzieje, 
lecz — horribile dictu — rzecz 
za naszych czasów zaiste nie 
do uwierzenia — walezyła tyl- 
ko dlatego, że Im zapłacono i 
poto, by posiąść łup i ową — 
chwałę wojenną.., 

Z poczuciem ulgi uświadamia 
my sobie, że są to pamiętniki 


każdy z nas, iż działo się to |zruijnowanego podozas trzęsienia ziemi w r. 1923 poświęcono specjalny medal. Zegar 
godz. 4L58. gdy. katastrofa zairaymala 


przecież dwa tysiące trzysta la 


| 


trzech wieków i „Anabasis“ Ksę | zachód — ną Bagdad. 


nofonta staje się dla nas niety] 


ko cennym zabytkiem starożyt- | jednego z 
ności, lecz jeszcze bardziej cen- | zackich, stacjonujących na jed- | łek garstki 
nym dokumentem, świadczącym |nym z odcinków kaukaskiego | dostrzeżony i nieuznany, 
o przepaści, © nieprzebytej prze | frontu otrzymuje wezwanie 
paści etycznej, która dzieli nas| głównej komendy, 


czyła się z anglikami. Szczyt 
Ale pewnego dnia dowództwo heroizmu i bohaterstwa — bez 
rosyjskich pułków ko |Sensu i celu. Tytaniczny wysi- 
przez nikogo nie 
gdyż 
z|podczas gdy  heroiczna setnia 
by natych- | | dokonywała cudów waleczności 


od ludzi epoki proc i strzał, wę: | miast wydelegować najdzielniej. | komunikaty rosyjskie głosiły u- 


drówek ludów 


Piętnaście lat temu — dosłow 
nie piętnaście zaledwie lat, czyli 
w drugim, jub w trzecim roku 
Wojny Światowej wytworzył się 
na froncie mało - azjatyckim 
|ien stan rzeczy, że pomiędzy ar 
mją rosyjską, która walczyła 

na Kaukazie z turkarai a armja 
angielską w Mezopotamji znaj- 
dowały się wojska tureckie. Nie 
był to jdnakowoż front zwar- 
ty. Dlałego nie mogło być mo- 
wy 0 tem, by armja turecka mo 
gla zostać otoczona przez rosjan 
i anglików. 


Kraje. które znajdowały się 
pomiędzy rosjanami a anglika- 
mi były naogół słabo zaludnio- 
ne. Zamieszkiwały tam plemio- 
na nawpół dzikie, które słabo 
orjentowały się w tem, co zacho 
dziło i uzależniały swoją przy- 
ehylność do turków lub angli 
ków od chwilowej przewagi jed 
nyth lub drugich, Naogół pano- 
wali w tych miejscowościach 
turcy. Zresztą sytuacja byłą ta- 
ka, iż każda armia — rosyjska 
i angielska — działała na swoim 
froncie: jedną na kaukaskim, 
druga na mezopotamskim (In- 
dje). Każda armia miała swój 


eel i zakres działania. To też ki 


nie było mowy © tem, by obie 
armie stworzyły wspólny zwar- 
ty front, aczkolwiek rosjanie 


Odbudowie miasta Tokio 


żywiołowa 


i wojsk najem- | szą setnię, 
formalnej ile z tej okoliczności, | wym bohaterskim odwrocie ten, | nych, waz ceramicznych i zwo-| zdobyć się na wyjątkowy czyn. bez zmia 
1ż doszła nas wyjątkowo zniko- | który stanął w najkrytyczniej- | jów papirusowyeh, lub pergami Niehawem 
szej chwili na czele wojska, po- | owych... 
zbawionego wodza, i dzięki nie 
pospolitym zaletom swego du- 
cha, dzięki wyjątkowej energji 
i sile woli poskromił w zarodku 
zarzewie buntu, zwalezył wszyst | 
i doprowadził 


w mieście 


która potrafiłaby |Stawicznie, iż „ną wsehodzie 


i u 


wyjasnia się, na Stosunek E P ER tzy- 


|ezem polega ów czyn. By pod- telniką do pamiętników Kseno- 


|nieść ducha wśród nacicrają- | fonta traci swą rację bytu: „A- 


„|eych na Bagdad anglików, a za- | nabasis* nabiera maczenia u- 


razem wśród rosjan na Kauka- |tworu ogólnoludzkiego,  nie- 
zie, mą kozacka sotnią przedo- | Śmiertełnego.. Na tem polega 
stać się poprzez wojska turec- główna wartość powieści Mugu- 
kie na tył tureckiej armji i po-|jewa*). opisującego dzieje owej 
łączyć się z anglikami pod Ba- |Setni. Utwór jego dowodzi kon- 
gdadem. Byla to inicjatywa ko kretnie, iż odległość pomiędzy 
mendy angielskiej, aprobowana | nami a czasami Artaxerxesa Ii 
przez naczelne dowództwo rosyj | jest raczej pozorna, niż istotna. 
skie. Obie komendy komuniko-| ` Mniejsze znaczenie już posia 
wały się ze sobą zapomocą ra- | dają inne zalety powieści — w 
dja. Mogli to uczynić w tym sa- pierwszym rzędzie jej niezwy- 
mym celu i z tem samem powo- | kła prostota, bezpretensjonainy 
dziem angliey; ale dowództwo | Sposób ujęcia tematu, Przygody 
angielskie wolało, by zaszczyt i przeżycia setki kozaków, giną 
ten spotkał rosjan. cych w obcej ziemi, za obcą 
Pomijając wątpliwość celu i|Sprawę, gwoli obcego kaprysu 
efektu, by! to plan, skazujący | Oddane są w sposób szczery 1 
zgóry stu ludzi na niechybną mę| wzruszający,  Ciasny temat — 
czeńską a bezcelową zagładę. | jeżeli idzie o powieści wojenne 
Był to raczej kaprys — okrutny |— staje się raczej zaletą, niż 
i karygodny. Z tego doskonale | wadą, gdyż utwory, usiłujące u- 
zdawali sobie sprawę wszyscy: | chwycić całokształt wojny, chy- 
naczelne dowództwo rosyjskie, |biają w mniejszym lub wię 
dowództwo armji, dowódca puł- | kszym stopniu celu. 
ku, przedstawiciel sztabu angiel-| „I na Wschodzie bez zmian“ 
skiego i wreszcie sam setnik. | nie pretenduje wcale na tak sze 
Tem niemniej setnik kozaków | roko wytknięty cel. Tem sku- 
wyrusza. Wyrusza by zginąć | teczniejsze są tendencje pacyft- 
marnie od kul lub z głodu w|Styczne powieści niezależnie cał 
nieznanej miejscowości, otoczo-) kowicie od intencji — autora, 
nej wrogiem by ponieść | gdyż utwór ten podkreśla naj- 
śmierć niewiadomo poco i z ża- Słabszą i najstraszniejszą cechę 
ego powodu.  Setnia jednak wojny — jej bezmyślność. 
nie ginie.  Przedarła się przez| Coprawda kozacy protestują. 
turecki front i dzięki nadludz- | Nie cheą ginąć za obcą sprawę, 
kiej wytrzymałości i tytanieznej| dla obcych. Mugujew dokładnie 
WE EC EE EE see | CYS wiadomość, hudzącą się 
w duszy kozaka, Ale o niezado 
woleniu żołnierza, zmęczonego 
trudami wojny, czytamy I u Kse 
nofonta, I tak samo, jak u grec 
kiego historyka, decyduje i w 
powieści Mugujewa kult dyscy- 
pliny, ślepy hołd, składany nie- 
ubłaganemu, tajemniczemu i za- 
chłannemu bóstwu obowiązku. 
Stronę ujemną stanowi tytul 
utworu. Cóż, jednakowoż, zro- 
bić: chodzi o poczytność. Jest 
to już dobytek bezsprzecznie na 
szych czasów: Za Artaxersesa li 
nie trzeba było zwabiać czytel: 
nika gni reklamowym nasłów- 
kiem, ani fascynującą okładką. 
Powieść bezwzględnie cielia- 
wa | wartoby ją przełożyć w 
wakazuja | jezyk nolski. 


4 Balia: , „Polyglotte”, 


w. 


wszystkie zegary. 


om — 
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ALOJZY JIRASEK 


czeskiego szczepu Chodów, k 


granicznej, czuwali w dawniejszych czasach nad 


woo $TRACENIE KOZINY 


Zmarły w tych dniach znakomity powieściopisarz czeski, A- 
iojzy Jirasek, napisał, między innemi, monumentalną  pow.eść 
historyczną p. t. „Psowlawci*, poświęconą bohaterskim czynom 


tórzy, jako mieszkańcy strefy po 
bezpieczeń- 


stwem granic królestwa czeskiego, za co korzystali z rozmai- 
tych przywilejów, nadanych im przez króla. Po klęsce bialo- 


górskiej (1620) przywileje Cho 


dów zostały skasowane, a prowin 


cja Chodsko, przez nich zamieszkiwana, przeszła pod panowanie 
szlachcica niemieckiego, Lamningera von Albenreuth, Chodowie 
nie chcąc unać nowego stznn rzeczy, kilka razy buntowali się 


przeciwko zwierzchności, doch 


odząc równocześnie swych praw 


na drodze sądowej, Po przejściu przez kilka instancji skarga 
Chodów znalazła Się wreszcie na wokandzieę sądu apelacyjnego 


w Pradze, który unieważnien 


le przywilejów chodskich w całej 


rozciągłości potwierdził, nakazując równocześnie obecnym na 


sali sądowej 7  przywódcom 


Chodów złożenie przysięgi na 


wierność Hironowi Lamninger von Albenreuth, Trzej przywódcy 
Chodów, którzy odmówili złożenia przysięgi włrącen; zostali do 


więzienia | postawieni w stan 


zowania powstania zbrojnego przeciwko 


wszystkich trzech skazał na k 


oskarżenia pod zarzutem organi- 
zwierzchności. Sąd 
arę śmierci, stracono Jednak tyl- 


ko Jana Kozinę, bowiem dwuch pozostałych cestrz  ułaskawił. 
Alojzy Jirasek w swej poweści „Psochaoci* w następujący spo 
sób opisuje ostatnie chwile życja Jana Sladky'ego — Koz ny. 


Cicho było w celi więziennej 
słabo  oświetlonej dwiema 
świeczkami woskowemi, które 
słały na stole pod krzyżem. Na 
ścianach poruszał się cień Jana 
Koziny, który w zadumie glebo- 
kiej przechadzał się po celi. Był 
blady, ale spokojny. Słyszał o 
przygotowaniach i udziale 
awych ziomków, jak to mu za 
pośrednictwem matki Jiskra był 
donosił. Była mu to uciechą, 

Ale co będzie dalej na Chod- 
sku? Co sianie się z rodziną? - 

Ciężkie to myśli, na które 
nie mógł znaleźć od, owiedzi. 
Złożył ręce i zaczął się modlić. 
Siad} na łóżku. Wkrótce przy- 
szło znużenie. Położył głowę i 
usnął. Spał dobrze aż do świtu: 
gdy nagle zbudził go zgrzyt ©- 
yracanego w zamku klucza. 

Przynieśli mu śniadanie, lep- 
śze, niż zwykle. Ledwie się jed- 
tak dotknął i łyk wina upił. 

Potem przyszła matka i żona 
g dziećmi w towarzystwie Ji- 
skry. Coś go tknęło, gdy ich 
ujrzał. Ostatni raz, Widząc jed 
nak błade, wystraszone twarze 
matki i żony, opanował się, 

„Da Bóg, że nie umieram dar 
mo.  Lomikar na sądzie ziem- 
skim wygrał, ale tam, na sądzie 
Bożym, wygram ja, bo nasza 
sprawa była sprawiedliwa, a ja 
niewinnie umrzeć muszę”. 

Znów się ku dzieciom nachy- 


lit, i, gładząc je, coś do nich 
przemawiał. A potem, jakby so- 
bie nagle coś przypomniał, 


zwrócił się do matki, prosząc i 
ią i żonę, by mu wybaczyły, że 
tyle zmartwień im sprawił. 

Niech wam Bóg zapłaci za 
miłość waszą. A to, Hanuś — 
powiada do żony, odpinając 
czerwone wstążki od swej suk- 
many, — weź sobie. Chroniłem 
to i chowałem, gdzie mogłem. 
Jedyna to była rzecz, co mi was 
1 dom przypomihała. Zwykle 
biorą mężczyźni wstążki te ze 
sobą do grobu, ale ja nie mogę 
pod.. — Nie dopowiedział, że 
nie chce miłej tej pamiątki i dro 
giego podarunku pod szubienicą 
przynosić, 

Drzwi się otworzyly, do celi 
szedł straźmik wiczienny w ta 


(Redzkcjz). 


warzystwie dwuch od stóp do 
głów uzbrojonych żołnierzy. Uj 
rzawszy ich, kobiety krzyczeć i 
płakać zaczęły, a Hanka, tracąc 
przytomność, na ziemię by apa- 
dła, gdyby nie podtrzymał jej 
Kozina, Uściskał ją, potem mat 
kę, wreszcie dzieci, te najdłużej 
w objęciach swych trzymał. Ca- 
łował je i błogostawił krótkiemi, 
drżącemi słowy... 


Na rynku  tłoczyły się nie- 
przejrzane tłumy; głowa przy 
głowie, tak, że ruszyć się nie 
było można. W oknach i na bal 
konach pelno głów, nawet na 
dachach liczni ciekawi się usa- 
dowili. Najgorzej było przed ra 
tuszem, gdzie wojsko pod bro- 
nią z trudnością porządek u- 
trzymywało, gdyż lud calą siłą 
parł ku bramie, by skazańca zo- 
baczyć. W pobliżu bramy, przed 
żołnierzami, stała grupa cho- 
dów.  Sześćdziesięciu pięciu, 
przeważnie wysokich mężczyzn 
starych i młodych, stało tu w 


| głębokiej zadumie. Oczy wszyst- 


kich na nich byly skierowane, 
na małe ich dzieci, które za rę 
ce trzymali, na większych chłop 
ców i na kilka zadumanych 
chodek w długich szubach. 
Wskazywano na nich i o nich 
CEDE EE FIA WOWE 


Lt: 


— 


tylko mówiono. Ale chodowie 
na nic nie zwracali uwagi, wpa 
trując się bez ruchu w bramę 
ratuszową. 

Nagle wszystko się poruszyło. 
Od strony ratusza odezwał się 
ponury szum, któremu wtóro- 
wał płacz kobiet. Odmierzonymi 
krokami wyszli z bramy żołnie- 
rze, a za nimi — to on, Kozina, 


Serce ich zabolało. To ma być |, dziwnego 


wał się od ratusza ku ulicy Pra' naprzeciwko szubienicy ze% 
skiej Na wieży dzwony bić za- miejsca panowie radni, urzęcą 
częły. Kiedy Kozinowa i Hanka cy i oficerowie. Był wśród n 
bicie dzwonów usłyszały, ręce|i prezydent prowincji Hora, 
w rozpaczy załamały, Co wokół | obok niego stał baron Lammi 
nich się działo, nie wiedziały. ger von Albenreuth.  Szlachi | 


Hanka jakby przez mgłę na rozmawiał z prezydentem, 


świat spoglądała. W mgle tej twarz jego, jak zwykle, byi 


wszystko się wokół niej spływa blada i spokojna. Kiedy jedn. 


|ło, z mgły dochodziły ją odgło- do czworoboku skazańca wpro 
; jakiegoś szumu wądzono gwałtownie zaczęły 


| 


ten rosły mężczyzna, co był, jak Tylko bicie dzwonów jasno ją drgać jego jasne rzęsy. 


z wody i mleka? Jakże zmizer- prześladowało. Serce bić prze- 
` Ale jak | stawało, piersi kurcz Ścisnął bo| wał więźnia, oka z niego nit 
mężnie kroczy, jak pewnie gto- lesny; płakać już nie mogła. Są- | spuszczając. 


niał, jaki jest blady. 


ILamminger bacznie obserwo 


Kozina kroczy 


wę trzyma. Wszyscy jedno mie. |sjadki chodskie przyszły jej +|Śmiało, nie okazując najmniej 


li na myśli, 
raz jeszcze rękę Koziny uści- 
snąć. Ale wojsko nikogo na- 
przód nie puszczało, nie mogli 
się więc z miejsca ruszyć. Zau- 
ważyli tylko, że Kozina, ujrzaw 
szy ich, uśmiechnął się do nich 
Przed samym ratuszem kon- 
dukt się zatrzymał, Więzień po 
patrzył w niebo, którego juź 
tak dawno nie widział. Było 


jasne i błękitne. Dozorca tym- 
czasem usiłował Hankę i starą 
Kozinową uspokoić, mówiąc, że 
|zaraz wyrok będą odczytywać. 


Oczy wszystkich skierowały 
się na balkon ratusza, gdzie 
zgromadziło się kilku urzędni- 
ków, a jeden z nich doniosłym 
głosem odczytywać zaczął wy* 
rok sądu karnego, by wszyscy 
zgromadzeni dowiedzieli się, ja 
kich czynów skazaniec się do- 
puścił. 

Po odczytaniu wyroku ponu- 
ry. kondukt ruszył dalej, W tej 
chwili jeden z chodów, — był 
to stary Pribek, — zerwał czap- 
kę z głowy i. wyciągając prawi- 
cę w stronę Koziny, zawołał: 

— Niech'cię Bóg prowadzi, 
ty nasz męczenniku! 

Jego słowa w hałasie ogólnym 
przebrzmiały jakby bez echa i 
tylko najbliżej stojący głos star 
ca słyszeli. I Kozina usłyszał, 
bowiem obejrzał się w stronę 
Pribyka i raz jeszcze skinieniem 
głowy pożegnał chodów. 

Kondukt wolnym krokiem po 
suwał się naprzód. Na jego cze- 
le oddział wojska, wśród tlu- 
mów drogę sobie torując, posu- 


+ 


wszyscy pragneli | pomocą, 


ta ze Tt 1 


kiedy znów zataczać | szego zdenerwowania — twar: 
da głowa. Ze spokojem wysłu: 
chał wyroku, raz jeszcze odc *y 


się poczęła. 

Kozina nagłe przystanął, a 2 
nim cały kondukt. Byli właśnie nurego; 3 
na ulicy Praskiej, Wszyscy się) Nadeszła chwila pożegnar 
oglądali, co się właściwie stało; | Obejmuje żonę, matkę, dziec 
głos szedł w tłum, że chłopka |całuje je: Lammingerowi ami 
mdleje. Wszyscy się nad nią Ii-|jeden musku? w twarzy m 
|towali: i ci, co szli w tłumie, t | drgnął na widok tego rozpae 1 
ci mieszczanie, co w oknach wego obrazu, na widok zroz = 
stali. Nagle w powietrzu prze-|czonych kobiet i zapłakan * 
leciała srebrna moneta, za nią | dzieci. Obserwował tylko K: 
druga, trzecia; i złote pieniądze | nę, wodząc po nim oczyma, * 
spadać zaczęły pod nogi Hanki, | dy oderwany od rodziny z 
którą w międzyczasie usadowio | Żał się ku szubienicy. Krok! 
no na kamiennej ławce przed| Kozinie nie załamuje, ič 
domem. Czy litości swej w ten | dumnie na miejsce skazania 
sposób dać chcieli wyraz, czy PO ucałowaniu krzyża, poda 
wynagrodzić w ten sposób bied FO mu przez księdza, czeka 
(na chłopkę za męża pragnęli ?— kat i śmierć, Zapanowała g 
| Ona nagle pieniądze z ziemi ze- bowa cisza. Chlodnv wiatr ni 
brała i szybkim ruchem,  jak|£ miejsca, gdzie stały dwie ch 
węgiel rozpalony, lub robactwo ki i dzieci Kozinv. żałos. 
plugawe, precz odrzuciła, woła-| placz I krzyk rozpaczłiwy. Sł 
jąc: — Męża mi dajcie! ra wieśniaczka jest bliska omí 

Chcieli, by dalej nie szła i na sair ER SEH tej pa 
tawce została. Ale ona, jakby kojca zz PY 
nowych sił nabrała; wstała i pe i i 
wnym krokiem w dalszą drogę| Skazaniec, stanąwszy pod « 
ruszyła. Wyszli zą miasto przez jbienicą, wzrokiem powiódł | 
Praską bramę, idąc przez dzisiej | mieście, w dolinie przed nim I 
sze przedmieście, gdzie podów-|żacem, i dalej po całej okolic, 
czas prawie tylko ogrody się| Później wzrok jego spoczął 1 
znajdowały. Był jasny, chłodny nieprzejrzanych tłumach, który 
dzień. Tłum, korzystając z wol-|Jak żywe jezioro, smutne wzę, 
ności, rozlał się wszerz, a nie.|Tze otaczały. Ujrzał zasmucć, 
którzy z uczestników smutnego | nych ziomków stojących 4, 
pochodu pobiegli szybko w kie- | czworoboku. 


Niejeden z nie, 
runku wzgórza, na którem wy- |PiGŚci zaciskał. Oczy mieli zwił 
stawiono szubienicę. Żołnierze |Ż0ne, a jeden — był to Jistr; 
ustawili się dokoła szubienicy, | 7 ?kał głośno. Ujrzał ich wszys 
tworząc czworobok, w którym | kich, ujrzał żonę i matkę, Ak 
SDREZAREWECZ E TEET 45| teraz patrzy w inną stronę, tw 
panów; poznał tego na gniady” 
koniu. To Lamminger, nie spu 
szczający oczów z szubienicy 
Kozina wyprostował się, w oczy 
mu spojrzał, jak wtedy w są 
dzie u Syków. Wszystkich tem 
zmieszał, panów, kata, wszyst: 
kich.... 

— Lomikarze, zawoła? 
dźwięcznym głosem, drżącym 
od ostatniego w życiu wzrlsze- 
nia; groźnie brzmiał głos jega 
w tej chwili. Po raz ostatni czer 
wień zalała blade lica skazańca 
po raz ostatni oko żywo zabły: 
sło. 

— Lomikarze, do roku ra 
zem staniemy przed syde, . Bo- 
‘ym! Tam się okaże. kto « nas.. 

Wtem oficer wzniósł szablę 
sat na ten znak drabinę odtrą- 
cił, a gos skazatea zam 'Ikł Ja 
na Slakiego, zwanego  Kozią, 
nie było już wśród żyjących. 
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s DOM RODZICIELSKI 


rodzielski jest instyto jni obok siebie sypiają, jadają puje chleb już w kuchni, jak|a gdy mówi, wszyscy słuchają i|cielskie nieomal już nie istnieją. 
l 


eni: Jeszcze przed i piją. Ba, w wielu takich do- drzewo. I ma się wrażenie, że|córki boją się go. Może równieź | Grzechem jest więc i święto- 
się łaty stał na moc-jmach każdy placi swoją należ- ojeowie, od tego dnia. gdy prze | nienawidzą go, ale nawet ta nic| kradztwem mówić o nich tak, 
funcmentach tradycji,| ność. Niewiele brakuje, aby stali błogosławić i chleb dzie-|nawiść nie jest straszna, powię jakgdyby jeszcze istniały. Raczej 
iły kit czucia łączył jego | wszyscy członkowie rodziny af lić, stracili wszelką włudzę nadjksza ona szacunek i w każdej lepiej zacząć mówić © owych 
y, a pdpierany solidnemi swymi domami. Gdy mima to|chwili może przerodzić się w mi| domach zbiorowych, których 
ki do punktualnego regulowa- 


trzymywali tygodniowe maa. 
ami abrytetu dach jego usiłują czasami odrodzić swoją | lość, ba, nawet często jest tylko fundamenty już są widoczne, 
i namiastką miłoścł, której ojciec ale o których jeszcze nie wiemy. 
sam nie pozwala się rozwinąć, | czy będą dobre, Dzieci będą po- 
aby eale pokolenie nie zniewie- |siadały rodziców, a jednak będą 
ściało, Coś wzniosłego ma jed- | sierotami. Żony mieć będą mę: 
nak w sobie ta czysta, milcząca|źów, a jednak będą wdowami. 
nienawiść, czasami jakby naka-| Ojcowie mieć będą córki 1 sy- 
zana przez naturalny porządek | nów, ale będą jedynie tymi, któ 
rzeczy. Nad domem  rodziciel-|rzy płodzą. I bracia będą mieli 
skim rozpościera się dach  tak| braci, a siostry — siostry — ale 
oczywiście, jak niebiosa nad zie | wszyscy, wszyscy będą samotni, 
miş Tak, samotni, jak można być sə 
Ale tego rodzajn domy rodzi- | motnym tylko w zbiorowości.« 


mi skiecznie podrzstające 
enie yio zasadą, nie pod 
ącą ladnym sprzeciwom, 
złowe. rodzi się i wycho- 
| yomu rodzicielskim. 
lzide opuszczali go nie- 
wjłąrnie w tym celu, aby 
zyć mwe formy rodziciel- 
iI wen sposób przez wiele 
ów vioski, miasta, ojczyz- 
składy się z samych do- 
' dzjelelskich, wśród któ 


nia. Milezący i zaabsorbowuni 
własnemi troskami i pragnie- 
niami przesiadują jeszege cza- 
sami przy wspólnym stole, od- 
dzieleni od sieble szklanemi ścia 
nami obcości. Nie kochają się, 
znają się nawzajem ieno pobież 
nie. Nie można powiedzieć, by 
się nienawidzili; są dla siebie 
jedynie uciążliwi. _ Ojciec nie 
kraje już chleba — maszyna, 
przypominająca gilotynę, rvzłu 


władzę, stają się śmicsznymi ły- 
ranami, z których śmieszni dra- 
maturdzy tworzą figury scenica 
ne, a psychoanalitycy,—ei wróż 
biei naszych czasów, — czynią 
z nich t zw. kompleksy. 

Tylko czasami, w vdległych 
wioskach, można jeszcze 
zajrzeć do chaty, gdzie chłop 
zasiada pośrodku przy swoim 
stole, otoczony dziećmi i czelad 
ką. Gdy milczy, milczą wszyscy, 


< [b sporadycznie widnia 
i y derot. W każdym do- 
fzdelskim rządził ojciec 
tałą się matka, łobuzowały 
- wmniejszej lub większej 
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e od czasów wielkiej 
Jomy rodzicielskie przy 
! słabilutkie domki z 
ne jeszcze wprawdzie 


IEKA 
) 


istnienia, że człowiek — to 
rzecz święta, której nie wolno 
skrzywdzić gwoli żadnej idei, 
dobrej czy złej, bo gdzież jest 
objektywną ocena wartości tej 
idei, gdzież ten probierz? O, „tu 
taj być" jakże to wiele? I, czyta 
jąc dalsze stronice powieści 
Zweiga odczuwamy, że ktoś nie 
widzialny odniósł wysokie zwy- 
cięstwo. Czuje to także Schief- 


Powieść Arn. Zweiga osnuta: dzeniu prawdziwości tego rewe-| nie dla mnie!“ Komu? Światu 
jest na tle prawdziwego zdarze lacyjnego zeznania będzie naj i r si RDA ME 
lnia. A takie wypadki częste są wyżej tylko surowo ukarany. — | biej, Czyni ło Zweig i w książce 
wytarzy, rodziców, dzie na wojnie. Rzecz dzieje się na Tak myśli sobie Grisza, czło-| swojej podejmuje spór o życie 
ck soli, cukierniczek, pómocno - wschodnim froncie wiek o sercu ludzkiem, biorący człowie*a. I wskutek tego epi- 
ymujące się przy życiu niemiecko . rosyjskim, który! wszystko na swój człowieczy zod z Griszą nabiera ogólnego 
cdynie dzięki prawu o- | ciągnął się pomiędzy Dźwiń- | rozum, który wie tylko tyle, że znaczenia, a książka Zweiga jest 
yżałości, która znana jest skiem a austrjakami. W okolicy | przecież nie można skazać na postawieniem niezmiernie waż- 
szywą nazwą „tradycji“ |Nawaryszki znajduje się obóz śmierć niewinnego. Niestety nego, zasadniczego «ugadnienia. 
y * jeńców rosjan, między nimi zaś nie wie Grisza, nie wie wielu które najpelniejszy swój wyraz 
iie rodzą się już w sypał b. sierżant z Wołogdy, jeniec, spraw, które się w zimnych u- znajduje w rozmowie pomiędzy 
| w wielkich, jasnych, o- jar. 173 Grisza Iijicz Paprotkin.| mystach pod poi via — ipag a Banach A tee Fe Lychowa stała 
h salach klinik położni- 5 iaat Czem jest życie jednostki wo-| czem a jest wartość życia | nadal niewidoczna. - przy jego , 
r których co MAE Sfr ap N bec słuszności jakiejś idei I ko- ludzkiego, czy może być idei | biurku. Albowiem granica mię- 
| alę- jednocześnie kilko- toa I oto tutaj przy niewypo: nieczności urzeczywistnienia podporządkowana i gdzie spra- | dzy dobrem syktem leży tylko w 
W i wiedzianym szumie Kappel tej idei, chociażby drogą  po:|wiedliwość. Wojna a jednostka; sercu człowieką. I w sercu czło 
y wylęganych — 1 żad- Jez woła w każdego PTZEZ ludzi zabitych? Ileż to mo| prawo wojny do śmierci, a pra- | wieka powinien się  rozstrzy: 
żka nie stol już nad koty- | BZ; 2 dów ż Not N t kao | żliwości życia, rozszezepionego wo człowieka do życia. Schief-| gnąć spór o człowieka.  Powi: 
imowlęcia, a zastępuje fą 6-26 miej POŚĆ do bz w przyszłości na cialka dziecię: | fenzahn i f.ychow, których nien, ale Zweig nie rozstrzyga 
» a biała bogini ochrania nej północy dalekiej jakgdyby ce, zawiera każdy z nas w swo- przedzielał stół biurowy, sie- | go. Podnosząc głos „przeciw“, 
mieniem hygjena, pachną człowiek był tylko rośliną dla ich biodrach, a ile odradza jące- dzieli naprzeciw siebie, niby | Zweig, mimo wyraźnych sym. 
bolem, zwyciężczyzni ba, i której ziemia konieczną jest. — |80 się istnienia ma w sobie sko: na dwu biegunach świata; mię-| patji społeczno - radykalnych 
zabijająca zarodki w m, Griszę ciągnie na wschód. 


szona łąka? Tak bogate jest dzy nimi rozciągał się płaski nie podaje środków zaradczych. 

trwanie, bogate w swojej skali! step zaludniony pygmejami, mi-, Nie analizuje tego skompliko- 

I ma się wrażenie, iż Ilu- Zwłaszcza, że dochodzą go od-| najszerzej, a jednocześnie krót- njaturowemi pyłkami, zwanemi| wanego zjawiska, jakiem jest 
którzy zbiorowo ujrzeli SłOSY znamiennych przemian | kie, gdy chodzi o długość. Tym-, ludźmi, Lychow zaś i Schieffen-| wojna i nie walczy z nią u pod- 

o dzienne, nie mogą się dziejowych w kraju rosyjsktm.| czasem idea, to promień albo zahn, rozdęci władzą do kolosal, staw. Ma tylko do niej swoje 
|Jaskółczy niepokój  owładnął cień, który pada na kilka poko:|nych rozmiarów, siedzieli na- | humanitarne podejście, różne 

| swych domach czuć, jak sercem jeńca. Do domu — do leń. Dla tej idei śmierć Griszy| przeciw siebie na krańcach te-|od stosunku innych „pacyfi- 
onu. Jakgdyby dążyli wciąż gniazda! I jeniec nr. 173 ucie-| była konieczna: raz wydany wy|go świata, wiodąc spór o czło-| stów“ tem, że, nie opisując woj- 
protem do jasnej, gołej, o- | ka, schowany w pociągu, nała- rok nie może być zmieniony,| wieka, o doskonalsze rozumie-| ny ;nazewnątrz* na frontach. 


ej sali, gdzie jęczały ich dowanym drzewem ściętem, w gdyż podważatby autorytet są: | nie człowieka, o mądrość io u- pokazuje nam wojnę „WE- 
i, wcielając ludzi masowo | pociągu, idącym na wschód. Gri du, zachwiałby wiarę w prawo czucie. O cóż chodzi? Państwo, wnątrz'" — pokazuje, jak woj- 
lat, nib krutó sza, czyniee to, jest tylko pełnią| państwowe, naruszylby karność tworzy prawo, a jednostka jest, na, nieublagane prawo wojny 
aządz | ly w do pul- życia oddychającym człowie-| — tak, sofistyczne dociekanie o, wszą, powiada Schieffenzahn.| do Śmierci miażdźv jednostkę 
la pędzących samochodach kiem. I jako taki, właśnie został prawie i bezprawiu podkopuje| Tak, lecz sprąwiedliwość pod-|i jej najświętsze prawo do 

on przez Zweiga na bohatera państwo od dołu, państwo, któ- | trzymuje państwo; gdzie pań-| własnego domu, do wolno- 


rkdczących samolotach pa 
dg ludzie z domów rodzi- 
(ich — t przez całe swoje 
|rzukają zbiorowej śmierci 
ake, w zderzeniu, w wiel 
katastrofach, w falach ga- 
trujących, szukają zbioro- 
mierci, jako logicznego za- 
zenia egzystencji, która 
a swój początek w zbioro- 
| narodzinach, Ojeowie wy- 
ją, jak bracia ich synów, 
tki, wieczne girlsy, jak sio- 
swych córek. Młodość jest 
ra, a starość głupiutka, Ma 
wrażenie, jakgdyby rodzeń- 
nie zdawało sobie już spra 

; tego, że pochodzi z jednego 
(R=ć może — pomimo 
‘kich środków ostrożności 
jamieniono ich również, gdy 
niemowiętami). A więc brat 


stwo wprowądza bezprawie, za- | ści — do życia. Tezę tę potwier 
bija na drodze prawnej niewin-| dza materjał powieści: mamy 
nych ludzi, samo się pokonywa cały szereg postaci, zarówno 
i obala. I Lychow walczy o coś miejscowych jak i obcych — 
więcej, aniżeli o państwo  ze-| niemieckich, od najniższych sta 
wnętrzne, walczy o państwo w nowisk poczynając i na portre- 
sobie — o swój ład etyczny i tach możnowładców kończąc. 
tem samem o porządek etyczny Na duszach wszystkich łamią 
każdego człowieką i świata w |Się promienie złowrogie, pada- 
konsekwencji. A jednak zostaje jace od bagnetów. Autor z dużą 
pokonany.  Schieffenzahn bije znajomością człowieka skorzy- 
go logicznemi argumentami, a| stał z materjału wojny, a podał 
nie należy zapominać, że Ly-| 40 w formie skończonej, nà 
chow jest przedstawicielem tej| miarę epicką zakrojonej powie 
samej klasy, co jego przeciwnik | ści, — w założeniu fundamen- 
Musi podporządkować się pra-| tów, rzuceniu tła, stworzeniu 
wu państwa, prawu wojny, któ| sytuacji, charakteryzacji osób 
re zabiją niewinnych. Lychow | wreszcie w obróbce słowa io- 
mówić nię może. I jakgdyby| gólnem wykończeniu całości — 
stał zupełnie sam w lodowej.| noszącej wszelkie cechy psychi- 
głuchej pustyni na biegunie od-|ki germańskiego pisarza. I dla- 
cięty od świata — tak milczała | tego książką A, Zwejgą jest wię 
gdzie m'ał dom i śmierć pod wszystkich ludzi, wołają, kie-|ziemia wokół Lychowa. _Od-|cej dziełem sztuki, aniżeli inne 
utęsknioną głowę. Grisza zosta- dy Grisza rzuca te słowa: „Po-| szedł. Griszą został nieodwotal- | utwory pacyfistyczne, jakkol- 
je schwytany, oskarżony ò szn'e wiedz mu, że zabijają niewinne nie skazany. A jednak usta o-|wiek, powtarzam, zagadnienia 
bratu obcy, nawet nie bẹ BER jako sznieg rosyjski Ilja go; powiedz mu, że mi wsio twierają się nam do rozpaczli-| aie rozstrzyga, tylko je stawia. 
mioaa Stopniowo. do. 7% skążany na rożstrzelą. rawno. gdzie będe ziemię gryzł;| wego krzyku, że stała się strasz. | Jeszcze ieden piękny w swojem 

B Pp nie. Wtedy Grisza Paprotkin powiedz mu jednak, że wyrok na zbrodnia, bo wielka, jedyna jasnem świetle ostrzegawczem 
rodzicieskie zamieniają się włażi z powrotem w starą skó. jest fałszywy i Że wszyscy toļi niepowrotna jest jakże szybko syvrnnt historji na drodae slra 
iotele, w których obojętni so, rę. Jako zbiegły jeniec po sprawl wiedzą: J $e o jest bańb: ale. urzemijajsea wartość ludzi .ego szliwvch katastrof. 


wybrany. I dlatego urzeczywist| re przecież tworzy prawo i na 
nia się w nim tęsknota miliona | niem się opiera. A wtedy zwy: 
ludzi. różnie umundurowanych. | cięstwo wyślizgnęłoby się z rąk 
różnie mówiących, a jednak pæ | niemców. I oto Grisza Paprot- 
dobnych do siebie jak drzewa| kin alias Ilją Bjuszew w konse- 
niezmierzonego lasu. To szum | kwencji sporu pomiędzy naczel- 
to wołanie tych zielonych ciał; nym dowódcą sztabowym Alber 
słyszał po nocach Grisza. Dalsze, tem Schieffenzahnem a genera: 
dzieje jego są następujące: prze-| łem służby czynnej Ottonem v 
kradajęc się na wschód, trafia Lychowem, napróżno usiłują- 
na partyzantów,  pladrujących cym bronić wartości życia ludz- 
okol'cę; zostaje z nimi przez) kiego, zostaje rozstrzelany, ©. 
pewien czas, a potem rusza swo|czywiście. to wydarzenic jest 
ją drogą. Za poradą dowódcy | tylko krótkim epizodem na woj 
partyzanckiego „babki“, na wy-| nie. Są bardziej potworne. A o 
padek niepowodzenia ucieczki | gólnie? Przecież giną miljony. 
orzybiera nazwisko nieżyjącego | cóż znaczy jedno życie mniej 
już Ilji Bjuszewa z 67 pułku|lub więcej. Rozumie to Zweig. 
strzeców antokolskich, którego|I dlatego cała tragedja Griszy 
tesknota parla z okopów rosyj-| jest tylko pretekstem, aby rzu- 
skich na zachód,  okupowany|cić oskarżenie. To usta pisarza, 
przez niemców, na zachód |o sercu  zaludnionem przez 


ś 
ANDRE BIRABEAU 


CZŁOWIEK Z GAZOWNI 


Pani Inga miała na - sobie szla- 
frok wątpliwego koloru. Włosy za 
wiązała ognisto - czerwoną chu- 
steczką. Jedną ręką podparła się 
pod bok, w drugiej trzymała szezot 
kę. Pozatem była strasznie roz- 
czochrana. I zapomniałem powie- 
dzieć, że pończochy jej były po- 
dne do szeregu obwarzanecz- 
ków. Sądzicie, że stoi przed wami 
gosposia z ludu? Mylicie się. Pa- 
ni Inga jest damą z towarzystwa 
gdyby przysłała wam zaproszenie 
na jeden ze swych muzycznych 
wieczorów, bylibyście napewno 
wielce zadowoleni. 

Lecz chwilowo została ona bez 
służącej. 

Kilka dni temu, Marja, zalana 
$zami, przyszła do swej pani z de 
peszą w ręku. 

— Matka ciężko chora, przyjeż- 
dżaj natychmiast. 

Pani Inga. skrzywiła się; prze- 
cież to jest całkiem zrozumiałe, że 
pami z towarzystwa nie może 
wprost obejść się przez trzy dn: 
bez służącej. Lecz z drugiej strony 
„Matka ciężko chora”, nie jest się 
przecież bez Serca. Pani Inga od- 
rzuciła precz egoizm i zaczęła pła= 
kać razem z Marją. Następnie wy 
ciągnęła z szuflady rozkład jazdy 
i poradziła jej, którym pociągiem 
ma jechać, Na drogę przygotowała 
jej: jajka na twardo, kawałek zi- 
mnej kury, chleb, flaszkę białego 
wina i flaszkę kawy. Mąż pami In- 
gi dał raś Marji antiprynę, po- 
nieważ w kolei często się dostaje 


migreny. Państwo Saux z ochotą. 


ponieśli ta wszystkie koszty, bö- 
wiem dobra służba jest w czasach 
obecnych rzadkością, a om; natrafj. 
li właśnie na wyjątek. Marje go- 
towała wspaniale, była czysta, 
grzeczna i uprzejma, pracowita, 
prała małe pranie, pięknie praso- 
wała, a nawet masowała panią 
Saux. Pozatem była uczciwa i dy- 
skretna. Również nie była nie- 
wdzięczna: gdybyście widzieli, jak 
za łzami w oczach dziękowała 
państwu Saux, przed wyjazdem. 

Lecz wszystko to nie zmienia 
zupełnie postacj rzeczy, s mianowi 
cie tego, że bardzo nieprzyjemnie 
jest być bez służącej. Pann Saux 
jest to obojętne, przecież on nie 
zajmuje się gospodarstwem. Ala 
pani Indze nie było to woale obojęt 
na. Początkowo, przez trzy dni, 
próbowała nie myć statków i nie 
sprzątać; na meblach można było 
pisać, a dywany miały nowy od- 
cień z papierków, okruchów i ni- 
tek. Przykry widok dla oka. I 
cóż pomoże jedzenie kolacji w re- 
stauracjach. Przykro jest potem 
wrócić do domu i położyć się do 
npościelonego od trzech dni łóż- 
ka. 

Czwartego dnia Marja nie przy: 
była, piątego również nie było 9 
niej emi slychu, Na dodatek dna 
riątego był dzień przyjęć pni In- 
gi. Jak można przyjąć przyjaciół 
w nieposprzątanym salonie? Pani 
Inga probowała postarać się o 
sprzątaczkę, Ale starania jej speł- 
zły na niczem. 

Wreszcie pani Inga powzięła 
herojczne postanowienie — zresz- 
tą jedyne możliwe. Ubrała się, jak 
qowyżej opisałem i odważnie za- 
brała się do pracy. 

Ponieważ n'e była do niej przy- 
ewyczajona, męczyła się podwó- 
nie. Początkowe trzym”ła  szczote 
kę, jak filiżameczke na herbatce po 
południowej, Ale wkrótce zauwa- 
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Żyła, Że trzeba trzymać ją w całej 
ręce i że w tym wypadku, elegan- 
cja jest zbyteczna. Spooiła się, , 
jak niedźwiedź, poplątane kosmy: 
k; włosów wystawały z pod. chust- 
ki i gdy otarła sobie twarz, zama 
zuła się, jak kom'niarz. 

— Oh, gdyby on mnie teraz z0- 
baczył, — pomyślałą 3 roześmiała 
sję wesoło, 

On napewno by jej nie poznał. 
Widział ją zawsze w eleganckich 
toaletąch, upudrowaną i pięknie u- 
czesaną. Nje potrzebuję wam chy- 
ba mówić, że „on* nie był panem 
Saux. On był młodzeńcem 25-let- 
nim 3 mieszkał o piętro niżej. Cza 
rujący chłopiec, niebogaty, ale ja- 
kb miły! Poznali się z okazj: piw- 
nicy. Młodzieniec, który wynajmo- 
wał tylko małe mieszkanko, nie 
miał piwnicy dla siebie. Państwo 
Saux pozwolili mu zagospodarować 
ślę w swojej. W ten sposób znajo- 
mość została nawiązanma i pani In- 
ga zakochała się. 

Co, w jej wieku? Tak. Właśnie 
w jej wieku. Pani Inga przeżyła 
dwadzieścia lat ze swoim mężem. 
nie będąe nigdy wiedztoną na po- 
kuszenie. Ale teraz namiętność 
opamowała ją z wielką siłą. Była 
przygotowana na wszystko. A Tta- 


czej: pragnęła wszystkiego. O, na- 
tunalnie, nie bez wyrzutów sumie- 
nia. Myślała często o biednym pa- 
nu Saux, który był najwierniej- 
szym małżonkiem.. Z  ledwością 
ośmielam się powiedzieć: myśl, że 
może być winna bez usprawiedl:- 
wlenia, dodawała jej bodźca. Tak. 
Takie są czasem przyzwoite ko- 
kiety. 

Zresztą pami Inga nie jest jesz- 
cze weale winna, conajwyżej w 
myślach. Młodzieniec adorował ją, 
fiirtowano, wzdychano, patrzono 
na siebie gorąco i potajemnie, wy 
mieniano mocne aściski dłoni. Nic 
pozatem. Ten młodzieniec był wiel 
ce wstydl:wy, 

Pani Inga podobała mu się. To 
było jasne. Jej bała płeć, nagie 
ramiona, śnieżny dekolt — działa 
ły na n'ego oszałamiająco. A spe- 
cjalnie w tym eleganckim salon'e. 
pachnącym kwiatami i słabo o- 
świetlonym. Kilkakrotnie młodzia 
niec już o mało oo nie uległ poku- 
sje. A jednak * — pohamował się. 
Może skrupuły? Lub też trwoga 
przed przygodą? W ostatnim ty- 
godnu trwoga wzrosłn, odrzuci 
bowiem dwa zaproszenia. W sercu 
pani Ingi panował słodki i bole- 
sny niepokój. 


Naturalnie młodzieniec nie mo- 
żę ma nic w świecie zobaczyć ją 
w tym stroju, z mokrą ścierką w 
rękach i ze starą chustką na gło- 
wie. Gdyby przypadkowo spojrzał 
w okno z ujrzał ją? Pani Inga dlar 
tego nie dochodzi do okna i ście- 
reczkę od kurzu wytrzepuje zdale- 
ka, tak, że przez okno można doj 
rzeć tylko jej paluszki, Pani Inga 
przeklina Marję, następnie myśli, 
że jeżeli służąca nie przyjechała, 
jej matka napewno. ma s:ę gorzej. 
Biedna kobieta! Biedna Marja! 

Nagle rozlega się dzwonek. 

Trzeba otworzyć drzwi. Tak 
wcześnie! Może to być tylko jakiś 
dcstawoa. Pani Inga uchyla ostroż 
nie drzwi. 

— Z gazowni — mów; człowiek 
w mundurze, 

Wchodzi i oglada ciekawie 
nią Inge, 

— Więc niema już tej małej, 
zręcznej Marji? Niech pami się nie 
trudzi, znsm drogę do knchm. 

Człowiek rzeczywiście znał dro- 
ge. Idzie wprost do kuchni. Zapa 
gazowy piecyk, wchodzi ną krze- 
sło, przykręca jakieś śrubki... Ma 
czerwoną okrągłą twarz ií małe, 
wesołe oezki, 

— Więc tej małej Marji niema! 
EE WEPERZERĘCTY WIRY E ETTE 
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STEFAN GROSSMANN 


ELIZJUSZ RECLUS 


Dziewłętnaście ciężkich tomów, 
z których pierwszy ukazał się 
1868, a ostatni w 1904 roku, połą- 
czonych monumentalnym tytuiem 
„Ziemia“ — oto dzieło życia ge- 
grała Elizjusza Reclus, Francja 
przygatawia się do uroczystości, 
bowiem w dniu 15 kwietnia ojciec 
geografji ukończyłby 100 lat życia 
Spadnie istny deszcz tablic pa- 
miątkowych i  okolicznościowych 
przemówień, artykułów i hołdów 
naukowych. Francja będzie rekia- 
mowała swego syna, którego o- 
mał nie zmiażdżyła. 

W czasach komuny, w roku 
1871, bracia Elizjusz i Elj Reclus 
zostali zamianowani dyrektorami 
bibljoteki narodowej. Umieli oni 
ochronić przed wszelkiemi uszko- 
dzen'am] powierzone ich pieczy 
książki, a to w godzinach n2jdzi- 
kszego wandalizmu, Postaw.ono 
ich za to przed sąd wojenny: Eli 
zbiegł, a Ellzjusza skazano na do 
żywotnią deportację, Pył to strasz 
ny wyrok, który wzburzył całą 
Europę. Ang'elskie towarzystwo 
geograficzne zażądało od Thiersa 
łaski dla Reclusa; wreszcie zmie- 
mono dożywotnią deportację na 
wygnenie. Elizjusz Reclus opuścił 
Francję w 1872 roku i nigdy Już 
nie ujrzał swej oiczyzny! 

Pod koniec ubiegłego stulecia 
siedziałem u lego stóp w Brukseli. 
Dokoła braci Reclus i ich przy- 
jaciela Piotra Kropotkina wolno- 
myśliciele utworzyli „Wolny uni- 
wersytet*. Tam Elizjusz wykładał 
naukę o ziemi, bowiem geografja 
była dlań wszystkiem: historją zie 
mi į fe] kształtów, bogactwem i 
demonem z'em', eureniką i geo- 
*rafią handlową, religią i obycz? 
jowością. Pon'eważ pracował ze 
swo'm przyjac'elem Kropotkinem, 
rosyjskim georrzfem, więc i jego 
n?vywano anatchistą., A on sam, 
wypędzony z ofczyzny, 
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we wszystkie ojczyzny świata, z 
chęcią tolerował to narzucone mu 
piętno. 

Było to wielkie dziecko, broda- 
te, barczyste. Był to człowiek bi- 
bljotek, antypolityczny, jak przy- 
stoi na mędrca światowego, skit- 
piony: „Historja strumyka, który 
wytryska z piasków i w piaskach 
znika, zawiera wszystkie cuda ku 
li ziemskiej“, Odludek, zaplątany 
w swoją ideclogję, brał jednak u- 
dział we wszelk'ch możliwych prą 
dach społecznych, od wolnomyśli- 
cielstwa do wegetarjan'zmu, wis- 
rzył narówni z Kropotkinem, we 
„wzajemną pomoc w naturze“, a 
więc był mutualistą w czasach 
gdy jeszcze cały świt wyznapał 
Darwina. Jego brat EH wykładał 
nam wówcz 5 „demonologję*, czy 
li swego rodzaju historję religji 
(a więc drobny frzgment uniwer- 
salnej geografj| Elizjusza). Eli wy 
prowadzał wszystkie  rel'gje z 
trwogi narodów pierwotnych, kosz 
marne maski buszmenów były w 
jego seminarfum najważniejszą 
pomocą naukową. Eli, z usposo- 
bienła ironista, pokpiwał również 


w swoich wykładach z miłującej 
wszechświał wiary swego geogra- 
Ecznego brata, 

Leon Treich, opętany wprost 
zbieracz anegdot autentycznych, 
opowiada o Elizjuszu Reclus na. 
stępującą historyjkę: 

Pewnego dnia wpada  Elizjusz 
do swego przyjaciela, wegetarłani- 
na Nyssena, rzuca Się na Fotel i, 
blady jak trup, zzczyna badać: 

— Moja żona oszukuje mnie! 

Nikt z obecnych nie śmie py- 
tać o bliższe szczegóły. Wreszcie 
Reclus przychodzi do siebie i mó- 
wi: 

— Dzisiaj rano złapałem lą na 
gorącym uczynku... jak mi prze- 
mycała do szpinaku siekane mię- 
so! 

Elzjusz Reclus zmirł z 1905 


|roka w Brukseli W dzień jego 


urodzin akademja francuska odbę- 
dz'e specjalne pos'edzenie na jego 
cześć. Podczas tego posiedzenia 
w belgijskim grobie nie zaciśnie 
się pięść śpiącego snem wiecznym 
geografa, odtrąconego przez oj- 
ezyznę. , 
Stefan Grossmann. 


Humor zagraniczny 


wierzący] PŁYWAK: Chciałbym, aby lina pękła! 
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do pomocy, m czas jeobecnośti 
Marji? s 

Pani Inga wsłydził sję przy- 
znać do tego, że jist jnią domu. 
więc w milczeniu kiyia głową. 

— Qdmzu wiedziały — mówił 
człowiek z gazowni, mam do- 
bre oko. Lecz nie chcę | chwalić. 
Mam też doskonałą pajeć, Pani 
sama widziała, odrazu inalazłam 
drogę do kuchni. A il kuchen 
dziennie oglądam! Mógłły sią o- 
mylić. Ale to się nigdy B zdarza. 
To jest wrodzony dar. /igdzą 4 
tem w gazowni icenąte moja 
zdolności. Co się mnie rezy, lu- | 
Lię swój zawód. Co praja trze» 
ba się porządnie nalatać po pię- ` 
trach. I eo za rzeczy $ w.dhi! | 
Przychodzi się do najroznitszvch 
ludzi: do markiza, do mbyzczki i | 
do prostytutki. Pani możieopraw 
da powiedzieć, że markiz je poda 
je mi ręką, a prostytutka nie za- | 
praszą mnie na swą kamę. Nje | 
wychodzi się po części z -zedpo- 
koju. Ale właśnie to jest dawne, 
te są rzeczywkście kulisy Widzi 
się rzeczy, o których nikt e wie. 
Czy pani wie, że gdy wram po 
pracy do domu, moja żonanśmie= 
wa. się przez godzinę, gdy j opo 
wiadam, co widziałem. Wie się 
nie przypuszcza, co za rzec dzie 
ją się u ludzi, Co nprz. dzjdzieje 
jee w tym domu... Ale md pani 
przyniesie karafkę z tym pania 
iym likierem, Ta mała Ma za 
wsze częstuje mnie likleren 

— (o? Marja daje panu kier: 

— No, i cóż w tem złego,ej pa 
n jast tak leniwa, że épi wsze 
do południa A więc Marjavyje: 
chała w podróż? 

— (o, pan powiedział, tona 

— Naturalnie , że wiedziėm © 
tem, iż Marja zamierza na | dni 
wyjechać na; południe ze swa ko 
chankjem, szoferem. Mała azać 
sobie przysłać depeszę: „atka 
ciężko chora", Niewinne kła;tew 
ko. A na dodatek trochę łe; Za» 
łcżę się, rzekła do mnie, żesań- 
stwo zwrócą mi jeszcze kosz po 
dróży. Napewno się jaj to lało, 
Opowiadała mi e swych prgo. 
dach w tym domu. Można pną 
za śmiechu. Panu bardzo sięana 
podobała często się z nią zabział 

— Co? 

— Pani się dziwi, że pe... 
Cn wogóle lubi służące. Wyst- 
Ke, które były na tem miejsc o 
powiadały mi o tem. Można gujed 
uik usprawiedliwić: zdaje sit že- 
żona jego mocno się podstamła, 
Pan.ą to dziwi? Bo pani ją zasze 
widzi ubraną. Ale Marja muje 
lą, więc zna wszystkie jej tajoni 
ce. A te pokłady tłuszczu doros 
wadzają panią Saux do rozpzy, 
Dlatego pozwala się tak męzyć 
przy mastżu, Marją mi o tem 16- 
wila. Pam Saux krzyczy z Ślu 
i woła: — Mocniej! Jeszcze me 
niej! Czy pani wie, kogo to hr- 
dzo bawiło? Tego młodzieńca, tó 
ry mieszka o piętro niżej. 

— 0 Boże! 

— Co się pani stało? 

— Pan mu to... Pan mu to 56% 
wtórzył.„.? I co on na to pote- 
dział? 

— Qoprawda wcale go ne ro 
zumiałem. Dał mi pięć frankw, 
uścisnął mi mocno rękę i raki 
„Dziękuję”, i 

Tłum D W. 


No, ale Tie na długi Pani jest 
pewno sprzyłaczką, Vięto panią 
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